Niedziela, 30. 


Marca 1902. 


Rok 92. 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą I6 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego l. 12. — Ekspedycya miejscowa 
w Ageneyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 
Fausmanna |. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 


Telefon Redakcyi nr. 88. 


miesięcznie 


kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 


wodnik“ prenumerowany osohno kosztuje 8 K. 


Í 
Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półrocznie I6 K., kwartalnie 8 K., 
K. 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K., półrocznie 12 K., kwartalnie 6 K., mie- 
sięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst- 


„Przewodnik naukowy i literacki", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ej tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 b., drudzy 60. h. „Prze- | 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po I2 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna i. 9. i w biurze Luwi- 
ka Plohna ul. Karola Ludwika i. 9; we Francyi w Pa- 
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Varenne. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów za- 
mianowała ukończonych uczniów szkół śre- 
dnich: Józefa Tarnawskiego, Eustache- 
go Budzynowskiego, Włodzimierza W o0- 
łoszynowieza, Jana Marmola, Fran- 
ciszka Sytnika, Jana Glattego. Marya- 
na Cieślika, Ludwika Hibla, Ludwika 
Gąsiora, Szczepana Ulewicza, Włodzi- 
mierza Stojałowskiego, Tomasza Ka- 
czora, Ferdynanda Chodziekiego, Jó- 
zefa Wawrzeczkę, Gustawa Babla, Teo- 
darego Niewiadomskiego. Alfreda Brun- 
na, Alfreda Dworskiego, Franciszka Bo- 
Jarskiego, Tadeusza Fatowicza, Stani- 
sława Majewskiego, Józefa Ossowskie- 
go, Romana Fedusiewicza, Aleksandra 
Błażowskiego, Salomona Safrina, Ka- 
zimierza Miedniaka, Walentego Fory- 
sia, Franciszka Finzego, Marcina Łado- 
sia, Zygmunta Zubalewicza, Michala 
Wabna. Zygmunta Kohlminzera, Hie- 
ronima Drozda i Piotra Brila praktykan: 
tami pocztowymi, przeznaczając Tarnawskie- 
go, Woełoszynowicza, Sytnika. Glattego, Cie- 
ślika, Gąsiora, Babla, Niewiadomskiego, Dwor- 
skiego, Bojarskiego, Fatowicza, Majewskiego, 
Wedusiewicza, Safrina, Kohlminzera i Dro- 
zda dla Lwowa, Budzynowskiego i Ossow- 
skiego dla Przemyśla, Marmola, Wawrzeczkę, 
Miedniaka, Forysia i Zubalewicza dla Kra- 
kowa, Hibla dla Nowego Sącza, Ulewicza 
dla Stryja. Stojałowskiego dla Drohobycza, 
Kaczora dla Tarnowa, Chodzickiego i Bła- 


czowa, Finzego dla Brodów, ładosia dla 
Rzeszowa, Wahbna dla Jarosławia i Brila dla 
Sambora. 


Obwieszczenie 


c. k. Namiestniectwa we Lwowie z dnia 28 
marca b. r. do l. 86.481, w sprawie wete- 
rynarno-policyjnych zarządzeń pod wzglę- 
dem przywozu świń z Węgier i Kroacji-Sla- 
wonii do królestw i krajów  reprezentowa- 
nych w Radzie państwa, — zamieszczone 
jest w „Dzienniku urzędowym* dzisiejszego 
numeru Gazety Lwowskiej. 


Lwów, 29 marca. 


Uroczyste święto Wielkiej Nocy, pa- 
miątkę męczeństwa i zmartwychwstania Bo- 
ga-Człowieka, obchodzić będzie w tym roku 
świat polityczny we względnym spokoju i 
ciszy. Jeżeli świątecznej pogody nie zamąci 
nieprzewidziane jakieś zdarzenie, państwa i 
narody chrześciańskie będą mogły oddać się 
w spokoju wrażeniom świątecznym. — Na- 
turalnie, ten Pokój Boży, Treuga Dei, 
na czas jednego z największych i najpię- 
kniejszych Świąt Chrześciaństwa wśród chrze- 
ściańskiogo świata zaprowadzony, nie wy- 
klucza ani nie usuwa calej masy większych 
i mniejszych zatargów, nieporozumień i spo- 
rów, które w życiu eodziennem dzielą ludz- 
kość na przeciwne obozy, a na te święte 
dni milkną, aby po nich znowu obudzić się 
do swej codziennej roli, roznamiętniającej 
organizmy państwowe, narodowe czy społe- 
czne. Przynajmniej jednak można mieć na- 
dzieję, że ludzkość przez tych dni kilka bę- 
dzie wolną od gwałtownych i silnych wzru- 
szeń, od ponurych zgrzytów i złowieszczych 


żowskiego dla Tarnopola, Brunna dla Zło- į nowin. 


OSTATNI: BUTELKA. 


NN 


POWIEŚĆ. 


(Z eyklu: „4 dalekich lądów"). 


VII. 
(Ciąg dalszy). 


Pani Forster popatrzyła znów na scianę 
2 fotografiami dzieci, ale teraz myśli jej mu- 
Kały przybrać pogodniejszy kierunek, bo 

ady uśmiech, jak promyk jesiennego słojica 
Tozświetlił bierną szarość jej twarzy. 

— Powinniśmy otrzymać nowe foto- 
Stafie Salomonka i Jonatanka — rzekła pra- 
Wie radośnie. Salomonek skończył dziewięć 
at dwudziestego ósmego września, a „baby“ 
Wa piętnasiego października. Spodziewam 
Się, że Batsy kazała ich fotografować, jak 
ławsze w dniu urodzin. 

a a Bezwątpienia — odpowiedział pan 
Arster. — I przyznam ci się, Judyto, że rad 
"AR zmiany, jakich rok CZASU dokonał w na- 
„Jm Salomonie. Sądzę, iż będą tylko ko- 
pg SEN. Podczas ostatniego pobytu w Anglii 
*Ważaątem z pociechą, iż chłopiec szybko wy- 
Sta z dziecka — i rzekłbym, zdaje się już 
Poniekąd rozumieć własność i podniosłość po- 
annictwa, jakie go czeka. 
at Pani Forster sposępniała znowu i we- 
ehnęła, Tak, ona widocznie nie dosięgnie 


Ten pogodny nastrój świąteczny w tym 
roku udziela się także i Anglii. Za trzy mie- 
siące niespełna będzie ona obchodzić uroczy- 
stość koronacyi króla Edwarda VII., a tym- 
czasem rana, jaką sobie Wielka Brytania za- 
dała sama, wywołując nieopatrznie czwarty 
już rok srożącą się wojnę na południu Afry- 
ki, broczy ciągle krwią, co gorsza zaś także 
w Irlandyi wystąpiły w wysokim stopniu 
niepokojące objawy, przypominające powrót 
czasów, w których na Zielonej Wyspie srożył 
się bojkot Fenianów. I oto, w uroczyste te 
dni uśmiechnęła się Anglii, tak potrzebują- 
cej i tak pożądającej pokoju, nadzieja za- 
szezytnego zakończenia wojny w Afryee po- 
łudniowej, mimo bowiem, że kroki nieprzy- 
jacielskie w Transvaalu i Oranii nie ustały, 
opinia powszechna przywiązuje wielkie zna- 
czenie do zabiegów, podjętych przez Schalk- 
-Burghera i towarzyszy, i sądzi, że doprowa- 
dzą one przecież do jakiegoś pozytywnego 
rezultatu, że nie będą bezowocne i nadare- 
mne. 


Co do Irlandyi zaś, to przynajmniej 
tyle można zanotować, że w angielskiej ra- 
dzie koronnej większość uzyskał kierunek bar- 
dziej pojednawczy. Rada nie zgodziła się na 
wprowadzenie znowu w życie ustawy wyją- 
tkowej t. zw. Orimesact z r. 1887, użyczają- 
cej rządowi środków bezwzględnych przeciw 
ruchowi irlandzkiemu i upoważniającej go do 
rozwiązywania organizacyj i stowarzyszeń, 
uważanych przez ten rząd za niebezpieczne. 
Wprowadzenie w życie tej ustawy podrażni- 
łoby jeszcze bardziej Irlandczyków, a roz- 
wiązanie irlandzkiej ligii narodowej, suumi- 
łoby może powierzchownie ruch, tem gwał- 
towniej jednak rozszerzałby się on skrycie 
w postaci rozmaitych tajnych stowarzyszeń. 
Może to pojednawcze usposobienie rządu an- 
gielskiego wpłynie uśmierzająco na podra- 
żnione umysły Irlandczyków. 


Sprawy krajowe. 


(Bank krajowy). 


Ogłoszone właśnie sprawozdanie z dzia- 
łalności Banku krajowego w roku zeszłym 
zaznacza na wstępie, że chociaż położenie 
ekonomiczne w kraju nie poprawiło się w r. 
1901, to jednak stosunki pieniężne uległy 
znacznej zmianie na korzyść, co odbiło się 
także na bilansie Banku. Źwiększyły się bo- 
wiem nietylko obroty i wzrósł ostateczny 
zysk bilansowy, ale wzmocniły się także si- 
ły Banku skutkiem zupełnej prawie wysprze- 
daży emisyj bankowych, których zbyt wielki 
zapas od kilku lat ciężył na bilansie ban- 
kowym. 


Z roku 1900 pozostał zapas emisyj ban- 
kowych w sumie 14,070.900 K,, nowe emi- 
sye w roku 1901 wynosiły 5,589.500 K., ra- 
zem tedy 19,610.400 K. Umieszczono w roku 
1901 emisyj bankowych w sumie 16,261.100 
K., pozostał zapas do bilansu r. 1901 w su- 
mie 3,349.300 K., który z początkiem bieżą- 
cego roku został w zupełności wysprzedany. 

Zauważyć należy, że w ciągu r. 1901 
notowaly emisye Banku stale o 1—2 proc. 
wyżej od innych emisyj krajowych, a mimo 
to wysprzedaż ich szybciej postępowała w 
Banku krajowym, niż w innych zakładach 
krajowych. 

Założony w roku 1899, z inicyatywy i 
przy współudziale Banku brajowego, Bank 
pareelacyjny rozwijał się pomyślnie także w 
ubiegłym roku podjąwszy i przeprowadziwszy 
w znacznej części w drodze komisowej 16 
parcelaeyj. Zgodnie z myślą przewodnią za- 
łożenia Banku parcelacyjnego nie dąży on 
do wywoływania spekulacyjnych parcelacyj, 
lecz ogranicza swą działalność na te wypad- 
ki, gdzie pareelacya jest pożądaną zarówno 
dla właściciela, jak i dla ludności włościań- 
skiej, chreniąc ją od wyzysku spekulantów 
pareelacyjnych i dostarczając przy pomocy 


nigdy tych wyżyn, na jakich przebywają 
dusza i umysł jej małżonka. Bo oto, ta sa- 
ma okoliczność, która napełniała jego boha- 
terskie serce dumą i radością, byla powo- 
dem jej tajemnego zmartwienia. Nieraz — 
podczas tego właśnie ostatniego pobytu w 
Anglii — myślała. że Salomonek za ciężko 
nosi swoje dzieciństwo i widząc go tak bar- 
dzo poważnym, tak obojętnym na właściwe 
jego wiekowi rozrywki, przybierającym ton 
i sposób wyrażania się ojca. trwożyła się, 
czy ta przedwczesna dojrzałość nie jest wy- 
nikiem jakiej ukrytej choroby. 

Pan Forster mówił dalej: 

— Qzłowiek jest tak nędznem i uło- 
mnem stworzeniem, że nawet slużąc naj- 
szczytniejszym celom. musi je zbrukać przy- 
mieszką doczesnego pyłu. Widzę to po so- 
bie i za karę głośno mój grzech wyznaję. 
Tak, kochana Judyto. niejednokrotnie chwy- 
tam się na gorącym uczynku pragnień 
i ucznć niegodnych prawdziwego apostoła 
świętej naszej sprawy. 

Pani Forster z oslupieniem spojrzała 
na imęża. Ten doskonały człowiek mógł w 
czemkolwiek pobłądzić? To przechodziło jej 
pojęcie... A to oskarżenie samego siebie? 
Nie byłoż ono jednym dowodem więcej jego 
wzniosłości ? 

— Ty. kochany Danielu — szepnęła 
niedowierzająco. — Ty? 

Pan Forster przeszedł się parę razy po 
pokoju, widocznie wzburzony. Zaczynał żało- 
wać. iż zdradził się ze swemi najtajniejszemi 
myślami i może przyćmił w ten sposób nimb 
nieomylności, w jakim od tylu lat przed żoną 
chadzał. Ale już słowa padły i za późno było 
odwoływać je. 

— Tak ja! powtórzył z mocą, zatrzy- 
mując się na środku pokojn w postawie wy- 
znawcy, dającego na arenie świadectwo praw 
dzie w obec tłumów. — Byłbym obłudni- 


kiem, gdybym zaprzeczał, iż znaczną pod- 
nietą w pracy tutaj jest mi myśl, aby przy- 
gotować jak najobszerniejszy grunt, na któ- 
rym kiedyś syn nasz Salomon prowadzić bę 
dzie rozpoczęte przezemnie dzieło. Myśl ta jest 
podszeptem pychy, a więe szatana i powi- 
nienem precz ją od siebie odpędzać, a prze- 
cież.... tak — nawet w tej chwili — czy uwie- 
rzysz kochana Judyto ? — widzę naszego syna 
Salomona przełożonym tutejszej misyi, ale 
nie takiej, jaką jest dzisiaj, nie takiej zno- 
szącej cierpliwie współzawodnictwo odszcze- 
pieńczych sekt, zamykającej się pokornie w 
szczupłym meeting-housie Duke-Town'u, lecz 
zwycięzkiej, jaką być powinna misya prawdzi- 
wej Nauki! Widzę ją, a raczej widzę na- 
szego syna Salomona. jak panuje nad dusza- 
mi szeroko... jak z pomocą wiernych i od- 
danych pod jego rozkazy współtowarzyszy roz- 
przestrzenia światło Chrystusowe coraz dalej 
i dalej; tam — ręką wskazał w kierunku rzeki — 
widzę domy Boże wznoszące się wzdłuż tych 
ciemnych dziś i w nieprawościach pogrążo- 
nych brzegów, jednem słowem — Judyto — 
widzę .... 

Zawahał się. To, eo mu się na usta ci- 
snęło, było tak śmiałem, iż zdejmował go 
niemal lęk przed usłyszeniem własnych my- 
śli przybranych w słowa. 

Pani Forster słuchała z pół otwartemi 
usty, wpatrzona w męża, jak w natehnione- 
go proroka. Zamiast się gorszyć jego am- 
bitnymi planami byłaś nimi tylko olśnioną, 
a on sam napełniał ją szezerszym niż kiedy- 
kolwiek zachwytem. Nigdy jeszeze nie ro- 
zmawiał z nią w ten sposób. 

Po raz pierwszy z po za episkopalnej 
mumii ukazał jej się człowiek czujący i pra- 
snący po ludzku, a ojcowskie jego marzenia 
znajdowały stokrotny oddźwięk w jej macie- 
rzyńskiem sercu. Wydał ‘jej się wielkim i 
mądrym, jak nigdy, a jednocześnie — rzecz 


szczególna — nigdy nie czuła się tak bliską 
mu, jak w tej chwil. 

— Mówisz tak pięknie, drogi Danielu— 
szepnęła drżącym głosem. — Dokończ, proszę. 
Co widzisz? 

— Widzę — ponowił pan Forster nie 
zważając na słowa żony, lecz mimowolnie 
oglądając się do kąta, jakby w obawie ukry- 
tych za ścianą świadków — widzę przyszłe 
kalabarskie biskupstwo. założone tu w Duke- 
Town, a syna naszego Salomona biskupem! 

Osunął się na krzesło i przyłożył chustkę 
do zroszonego potem czoła. Nos mu pło- 
mieniał. 

Pani Forster splotła ręce jak do mod- 
litwy. 

— Och! jęknęła prawie. — Najdroższy 
Danielu ! 

W pierwszej chwili zdrętwiała po pro- 
stu. Wyraz „biskup“ mignał przed jej za- 
trwożoną wyobraźnią, jak ognisty meteor, 
wspaniały, a bardziej jeszcze przerażający. 
Ale w głębi duszy była za nadto matką, aby 
ta nadzwyczajność w zastosowaniu. do jej 
syna, nie wydała jej się natychmiast mniej 
nieprawdopodobną. I serce zabiło jej rado- 
sną nadzieją i dumą. 

Salomonek biskupem , pierwszym bi- 
skupem Kalabaru! A kto wie? Może ten 
wyjątkowy chłopiec był tak niepodobnym 
do innych w przeczuciu przyszłych prze- 
znaczeń ? 

A ona się martwiła ! 

— Za wolą Najwyższego dziwniejsze 
jeszcze dzieją się rzeczy — zaczęła nieśmiało. — 
Nie pojmuję tylko, drogi Danielu, dla czego 
czynisz sobie wyrzuty? Naturalnie, musisz 
to lepiej wiedzieć odemnie, ale.... 

Nie dokończyła; klamka stuknęła i do 
pokoju weszła miss Walter, a jednocześnie 
w przeciwległych drzwiach ukazał się mały 
Nathan z buchającym parą imbrykiem. 


Banku krajowego taniego kredytu hipotecz- | w obu powyższych formach wynosiła z koń- 


nego na kupno ziemi. 

Sprawa połączenia kredytu bipoteczne- 
do z ubezpieczeniem życiowem, poruszona u- 
chwałą sejmową z roku 1897, nie została do- 
tąd załatwioną. gdyż Ministerstwo spraw we- 
wnętrznych nie zatwierdziło żadnego z pro- 
jektów specyalnej taryfy, przedkładanych w 
tym eelu przez instytucye asekuracyjne. — 
Dyrekcya Banku krajowego, nabrawszy prze- 
konania, iż ustalenie takiej taryfy specyalnej 
nie da się w niedalekiej przyszłości w Au- 
stryi przeprowadzić, a mając zarazem na 
względzie doniosłość ekonomiczną pożyczek 
tego rodzaju, postanowiła załatwić tę kwe- 
styę przy pomocy obowiązujących zwykłych 
taryf życiowych. — Skoro pertraktacye, pro- 
wadzone z Towarzystwem wzajemnych ubez- 
pieczeń w Krakowie, zostaną ukończone, a 
odnośne przepisy Wydział krajowy zatwier- 
dzi, wprowadzony będzie w Banku krajowym 
ten nowy rodzaj kredytu hipotecznego. 

W obec formalnych trudności, z jakie- 
mi uzyskanie kredytu melioracyjnego na 
podstawie ustawy państwowej z 6 lipca 1896 
jest połączone, zaspakajał Bank krajowy po- 
trzeby właścicieli na cele melioracyjne prze- 
ważnie udzielaniem dodatkowych pożyczek 
hipotecznych w granicach kosztów melio- 
racyi. 

Na podstawie zmienionego uchwałą Sej- 
mu z 5 maja 1900'statutu bankowego w kie- 
runku rozszerzenia działu komunalnego na 
udzielanie spółkom wodnym pożyczek amor- 
tyzacyjnych, udzielił Bank krajowy w ubie- 
głym roku pożyczkę komunalną „Spółce wo- 
dnej* dla obwałowania prawego brzegu Wi- 
sły między Podgórzem a Niepołomicami. — 
Sprawa udzielenia pożyczki Spółce wodnej 
dla obwałowania lewego brzegu Wisły mię- 
dzy Krakowem a granicą Państwa znajduje 
się w toku załatwienia. 


W roku 1901 nić przystąpił Bank do 
żadnego nowego Towarzystwa przemysłowe- 
go, ale starał się przedewszystkiem wzmo- 
enić istniejące przedsiębiorstwa. Przedsię- 
biorstwa te dały w ogóle w roku ubiegłym 
mniejszy dochód Bankowi, gdyż największe 
z nich: „I. galicyjskie akcyjne Towarzystwo 
budowy wagonów i maszyn w Sanoku* nie 
wypłaciło żadnej dywidendy. — Towarzy- 
stwo to — zapewnia sprawozdanie — jest 
na drodze zdrowej i zupełnej reformy, a 
można mieć nzasadnioną nadzieję, że tak po- 
ważny i wielki zakład rozwinie się na poży- 
tek kraju i korzyść akcyonaryuszów. Skut- 
kiem niepowodzeń „Akcyjnej garbarni w Rze- 
szowie“ i zamienienia drogą cichej likwida- 
cyi „Związku handlowego Kółek rolniczych 
we Lwowie“ na filię takiego} „Zwiazku w 
Krakowie“. odpisał Bank ze swych udziałów 
w przydsiębiorstwach przemysłowych łączną 
sumę 41.800 K. Głównie jednak popieranie 
przedsiębiorstw przemysłowych przez Bank 
krajowy polega na udzielaniu im łatwego i 
taniego kredytu. Obok zwykłego eskontu 
weksli tychże przedsiębiorstw, udziela Bank 
zakładom, stojącym z nim w stosunku, także 
pożyczek ratalnych na skrypta i kredytu w 


cem roku zeszłego 3,467.857 K. 

Spełniająe swe zadanie w obsłudze kre- 
dytu publicznego, udziela Bank krajowy ta 
niego a dogodnego kredytu instytucyom au- 
tonomieznym i publicznym za pomocą poży- 
czek skryptowych i eskontu subwencyj krajo- 
wych: głodowych, drogowych, koszarowych, 
kościelnych i t. p., a suma inwestowanych 
w ten sposób funduszów Banku wynosiła z 
końcem zeszłego roku 765.309 koron. 

Porękę za podatek spożywczy udzielił 
Bank w roku 1901 na 15 dokumentów w 
kwocie 670.000 koron. 

Następnie zaznajamia nas sprawozda- 
nie z działalnością pojedyńczych oddziałów 
Banku: 

W oddziale hipotecznym było do 
załatwienia w rokn zeszłym 1.571 podań o 
pożyczkę hipoteczną na sumę 16,311.100 ko- 
ron. Załatwiono odmownie 228 podań, z po- 
zostałych zaś 1.343 podań na ogólną kwotę 
12,588 400 koron wydał Bank 1.004 nowych 
promes na pożyczki hipoteczne w kwocie 
8,280.200 koron a 339 podań na kwotę 
4,808.200 pozostaje jeszcze niezałatwionych. 
(Halerze wszędzie opuszczamy). 

Natomiast wypłacił Bank w ciągu roku 
1901 walutę: 465 pożyczek w 4 pre. listach 
zastawnych w kwocie 1,135.000 koron, 205 
pożyczek w 4 i pół pre. listach zastawnych 
w kwocie 2,848.300 koron, razem 690 poży- 
czek w kwocie 3,983.800 koron; a mianowi- 
cie: 17 pożyczek na dobra ziemskie w kwo- 
cie 494.200 koron, 81 pożyczek na realno- 
ści miejskie w kwocie 2,374.400) koron, 592 
pożyczek na grunta włościańskie w kwocie 
1,114.700 koron, eo łącznie z pożyczkami, 
wypłaconemi przez Bank w latach poprze- 
dnich, czyni 11.743 pożyczek w ogólnej su 
mie 157,613.000 koron. 

Niespłaconych z dniem 31 grudnia 
1901 pożyczek pozostało: 6.109 — 4 pre. 
pożyczek w kwocie 61,769.865 koron, 3.088 
4ł i pół pre. pożyczek w kwocie 28,247.660 
koron czyli 9197 pożyczek w łącznej kwo- 
cie 90,017.526 koron. 

Z końcem roku 1901 wynosiła u 3.100 
dłużników cała zaległość ratalna 822.617 
koron. 

Zysk w oddziale hipotecznym w roku 
1901 wynosił 213.646 koron. 

Fundusz rezerwy specyalnej dla od- 
działu hipotecznego, wynoszący z dniem 31 
grudnia 1900 roku 1,046.747 koron, doszedł 
w ciągu 1901 r. do sumy 1,140.182 koron, 
został zateim powiększony o 93.434 koron. 

Z dniem 31 grudnia 1901 r. znajdo- 
wało się w obiegu listów zastawnych Banku 
krajowego: 4 pre. na sumę 61.832.300 koron, 
4 i pół pre. zaś na sumę 28,148.800 koron, 
czyli na ogólną kwotę 89,981.100 koron, na- 


tomiast pożyczki udzielone przez Bank poj 


strącenin fuuduszn złożonego na umorzenie, 
wynosiły 90,017.526 koron. 

W oddziale komunalny m udzie- 
lono w roku zeszłym 25 pożyczek w obliga- 
cyach komunalnych w ogólnej sunie 1.556.200 
koron. Z liczby 481 pożyczek, udzielonych 
przez Bank w ciągu jego istnienia w ogólnej 


rachunku bieżącym. Suma dłużna Bankowi | sumie 21,208.600 koron, przypada : 


o M 


Chłopiec wchodził dość raźnie, ale uj- 
rzawszy swą mistrzynię, stropił się od razu. 
Ow nieszczęsny hymn, którego w żaden sposób 
spamiętać nie mógi, zawirował mu w głowie: 
O! Chanaan, ojezyzno mojal.. takie były 
pierwsze słowa. Ale co dalej? 

Drzącemi rękoma ustawił imbryk na 
stole i wymknął się chyłkiem, poruszając 
ustami w bezmyślnym szepcie: 

— 0! Ohanaan! ojczyzno moja! O Cha- 
naan, ojczyzno moja... 

— Dzień dobry państwu — przemówiła 
swym twardym, suchym głosem miss Wal- 
ter zmierzając prosto do miejsca, jakie zwy- 
kle przy stole zajmowała. 

Pan Forster powstał i zlożył sztywny 
ukłon koleżance. 

Nie lubil jej — angielscy misyonarze 
rzadko kiedy lubią się pomiędzy sobą, nie 
wspominając, że się najczęściej nienawidzą 
o ile do odmiennych sekt należą — ale miał 
szacunek dla jej żarliwości i uznanie dla jej 
niezlomnego charakteru, tak dalece, że nie- 
raz wśród owych „przymieszek doczesnego 
pyłu* jawiło się na dnie jego duszy pewne, 
świeckie zadowolenie, iż Najwyższy stworzył 
miss Walter kobietą. gdyż obdarzony takie- 
mi zaletami mężczyzna. mógłby mu wehódzić 
w drogę, a co za tem szlo i przyszłemu bi- 
skupstwu Salomonka. Pani Forster zwinęła 
skwapliwie roziożony dotychczas na jej ko- 
lanach „szczegól garderoby“, aby jego wi- 
dokiem nie obrazić dziewiczych oczu wcho- 
dzącej. Ranne godziny były po za szkołą 
jedynemi, w których miss Walter cieszyła 
się pełnią władz swoich, a wówczas miała 
„wzrok sępa i słuch zająca* i biada była 
przeto jej otoczeniu. 

— Może będziemy już raz pili tę her- 
batę, Judyto — rzekł pan Forster nieco cierp- 
ko. Był coraz bardziej zły na siebie, za ów 
wybuch szczerości — on i wybuch! co za 
gorszące zestawienie — a przytem zaczął się 


dręczyć myślą, że miss Walter podsłuchi- 
wała pode drzwiami. Było coś nieugiętego 
w wyrazie jej pargaminowej twarzy, gdy 
wchodziła. co mu to tak bardzo ziemskie po- 
dejrzenie nasunęło. 

— Już nalewam, kochany Danielu — 
odpowiedziała pani Forster, zbliżając się po- 
śpiesznie do imbryka. — Myślałam, że po- 
czekamy na Dyanę. Poczeiwa ma za chwilę 
nadejść 

, Miss Walter rzuciła jej przeszywające 
spojrzenie. 

— Pojąć mi trudno — rzekła tonem 
nieubłaganego inkwizytora — jak pani mo- 
żesz, pani Forster, kalać swe chrześciańskie 
usta wymawianiem tego pogańskiego imienia. 
Sam jego dźwięk w tych ścianach jest wprost 
gorszącym, i dziwię się tylko, że wrogowie 
nasi nie skorzystali dotąd z tej wybornej 
dla nich sposobności, aby nam szkodzić i 
podkopywać nasz wpływ wśród tych cie- 
mnych dusz, które pragnieniem naszem jest 
wytrwać z ogni wieczystego potępienia. 

— Ależ, droga miss Walter — wymó- 
wiła pani Forster potulnie, gdyż misyonarka 
przejmowała ją prawie równą czcią jak mał- 
żonek. — Mogę się mylić, ale sądziłabym, 
że nie może być tak bardzo zdrożnem imię, 
które jej na chrzcie świętym dano. 

— Nie wierzę w taki chrzest — od- 
parła stanowczo miss Walter. — Duchowny, 
który go dawał, musiał być apostatą i nie- 
wątpliwie ściągnął na siebie zasłużony gniew 
Pana za ten świętokradczy postępek. 

Pan Forster nie brał ndziału w roz- 
mowie. Przelewał gorącą herbatę z filiżanki 
na spodek i popijał ją w taki sposób, jak 
gdyby łykał ostrygi. 

Zresztą drzwi otwarty się w tej chwili, 
i weszła Dyana. 

(Ciąg dalszy nastapi). 


1. na powiaty 102 pożyczek w ogólnej 
sumie 5,620.000 koron czyli 26:49 pre., 2. 
na gminy miejskie 209 pożyczek w ogólnej 
sumie 14,340.000 koron czyli 6761 pre., 
8. na gminy wiejskie 170 pożyczek w ogól- 
nej sumie 1,248.600 koron czyli 5:90 pre. 

Zysk w oddziale komunalnym w roku 
1901 wynosił 48.519 koron. 

Rezerwa tego oddziału, będąca własno- 
ścią Banku, wynosila z końcem 1901 roku 
566.382 koron — zwiększyła się o kwotę 
32.292 koron. 

W oddziale kolejowym nie wy- 
płacił Bank w ciągu roku ubiegłago żadnej 
nowej pożyczki kolejowej. 

Zaległości w tym dziale nie ma ża- 
dnych, zysk wynosił w 1901 r. 11.435 koron 
a specyalna rezerwa z końcem roku 40.104 
koron. 

W oddziale bankowym całko- 
wity obrót ze wszystkich operacyj Banku we 
Lwowie i Krakowie wynosił 1.134 328.085 K. 

Obrót kasowy wynosił w roku 19'1 w 
Banku we Lwowie, Krakowie i zastępstwach 
315,672.242 koron. 

W ciągu roku zeszłego podano do skupu: 
50.856 sztuk weksli na ogólną sumę koron 
54,550.386 koron. Z tego odmówił Bank 
przyjęcia: 15.680 sztuk na sumę 9,778.588 
koron, a 35.176 sztuk na sumę 44,771.802 
koron, czyli 81:07 pre. ogólnej kwoty zgło- 
szonej Bank zeskontował. 

Ogólny zysk w oddziale bankowym wy- 
nosił 552.651 koron i zwiększył się: w po- 
równaniu z takimże zyskiem z roku 1900 o 
kwotę 154.381 koron. 

W oddziale interesów bankowych ze 
Stowarzyszeniami zarobkowemii 
gospodarezemi osobny komitet cenzo- 
rów, dla tego oddziału ustanowiony, dopu- 
ścił do kredytu wekslowego w Banku krajo- 
wym 116 Stowarzyszeń. — W ciągu tegoż 
roku Bank eskontował 13.687 sztuk ich we- 
ksli na ogólną sumę 11,512.993 koron; saldo 
tych weksli z dniem 81 grudnia 1901 wy- 
nosiło sztuk 2.988 na 2,687.140 koron. 

Oprócz tego korzystały Stowarzyszenia 
z kredytu, podlegającego ocenieniu komitetu 
cenzorów, istniejącego wedle §. 78 statutu 
bankowego. Stowarzyszenia, będące zarazem 
zastępstwami Banku, były także dłużnikami 
Banku w rachunku bieżącym (dotacye ka- 
sowe). Z końcem roku 1901 wynosiło saldo 
neito na rzecz zastępstw 677.897 koron, mia- 
nowieie: 32 zastępstw miało w Banku na ra- 
chunku dotacyjnym do żądania kwotę 769.633 
koron, natomiast 36 zastępstw było dłużnych 
kwotę 91.736 koron. 

Rozwój Filii w Krakowie był 
w roku ubiegłym również zadowalającym, 
jak w poprzednim, a obroty także i we Filii 
się zwiększyły. Filia operowała również i w 
ciągu zeszłego roku nie tylko własnymi fun- 
duszami, ale nawet znaczną część tychże 
przelała do kasy Zakładu centralnego. 

Liczba zastępstw w Banku wynosiła do 
końca 1900 roku 67. W roku 1901 przybyło 
jedno zastępstwo, razem było tedy 68. — 
O obrotach 1 czynnościach Banku, załatwia- 
nych przez zastępstwa, daje obraz szczegó- 
łowy osobny załącznik, który dowodzi chę- 
tnego i pożytecznego współdziałania zastępstw 
i korzystnego tychże wpływu na rozwój 
Banku. 

Przypadający na rok 1900 zysk z ope- 
racyj bankowych wynosił 137.870 koron, 
zysk zaś z roku 1901 wynosił 277.555 koron, 
czyli o 139.685 koron więeej. Zysk ten zo- 
stał po myśli postanowienia §. 101 statutu 
bankowego rozdzielony między majątek za- 
kładowy i rezerwy Banku. Właściwy dorobek 
roku ubiegłego, uwzględniające własny przy- 
rost rezerw, wynosi 320.255 koron. 

Uwzględniając powyższe powiększenie, 
wynosi obecny majątek Banku w kapitale 
zakładowym i rezerwach 6.686.534 koron. 
strącając zaś 25.542 koron będąrych własno- 
ścią dłużników komunalnych, wynosi zwię- 
kszenie się majątku Banku po nad pierwotną 
dotacyę dwóch milionów kor., kwotę 6,660.99% 
koron, uzbieraną przez Bank w ciągu ośmna- 
stu lat jego istnienia. 


W zato) 


KORESPONDENCYE 


Rzym, 25 marca. 
(Malarstwo we Włoszech.) 


Jedną ze skarg. jaką się nieraz napotyka 
u krytyków nowoczesnej sztuki włoskiej, wy- 
staw malarstwa i rzeźby, jakie n. p. urzą- 
dza Wenecya co łat kilka, jest użalanie się 
na wpływ, jaki na malarzy włoskich, zwła- 
szcza weneckich i lombardzkich, wywiera 
sztuka północna. Przeciw temu „zapatrzeniu 
się w półnoe*, które rzeczywiście istnieje, 
narzekają tu coraz częściej. Proszę przeczy- 
tać przedmowę Jozuego Oarduecego, poety, 
do „Ode barbare“, artykuły z dziedziny este- 
tyki d'Annunzia i nawet spory archeologiczne 
tutejszych starożytników z niemieckimi u- 
czonymi! Ale o tej ostatniej sprawie, osobno 
jeszcze napiszę... Cardueci protestował prze- 


ciw „gotycyzmowi*, jako obeemu duchowi 
włoskiemu, przymknął na pół drzwi roman- 
tyzmu, a dziś d'Annunzio ogania „łacińskie 
umysłowe penaty* przed najściem kosmopo- 
lityzmu. 

Wpływ to jest, z pewnością, tylko przej- 
ściowy, więc puryści i nacyonaliści nie 
mają czego się tak lękać. Artyści włoscy, 
tak samo jak i pisarze, wchłonąwszy w sie- 
bie, to eo powinno być zasymilowanem, oka- 
żą się w końcu niezależnymij i pójdą własne- 
mi drogami, odpowiadającemi duszy i du- 
chowi łacińskiemu. 

Tak zapewne będzie. W samej rzeczy, 
malarze włoscy, zanim puścili się w pędy - 
za malarstwem szkockiem, skandynawskiem, 
Szwajecarem Bóeklinem i Niemcami, ogar- 
nięci byli przez apatyę, brakło im oryginal- 
ności. Sztuka włoska zeszła w końcu aż do 
powtarzania starych motywów narodowych. 
Jeśli była jaka próba w innym kierunku — 
jak n. p. u Jana Segantiniego, zmarłego nie- 
dawno — to nie znalazła oddżwięku. Tym 
sposobem stało się, że Segantini za granicą 
był nadzwyczajnie cenionym, a we Wło- 
szech — zaniedbanym. 

Bardzo więc na czas przyszedł pomysł 
urządzania wielkich peryodycznych, między- 
narodowych wystaw sztuki — w Wenecji, 
która objęła ich specyalność. Ostatnia z 
nich, czwarta rzędu, odbyła się zeszłego la- 
ta. Tutaj mogli artyści włoscy podziwiać 
niektóre obrazy artystów z północy i tem 
samem obudziło się w nich pragnienie współ- 
zawodniczenia i to miało doskonały wplyw 
na sztukę włoską. | 

Wpływ ten odbił się przedewszystkiem 
na malarzach weneckich, na Sartorellim, Mi- 
lesim, Józefie Ciardim, na Scattolim, naśla- 
dowcach północy, prerafaelistów angielskich, 
Francuzów i Szwajcara Bócklina, który mie- 
szkał we Florencyi i miał swego specya!ne- 
go ucznia w De Maria, transponującego je- 
go obrazy na ton łaciński, 

Ale już na ostatniej wystawie sztuki 
nad lagunami, widocznem było, iż naśladow= 
nictwo mistrzów północy, nie będzie nie- - 
wolniczem, ale ograniczy się na wchłonięciu 
tego, co nie jest sprzecznem z charakterem 
południa. Zresztą, Włochom, nie brak zdol- 
nych i oryginalnych malarzy. 

Rok 1901 przyniósł szczerbę w druży* 
nie artystów znakomitych: umarli Dominik 
Morelli i Telemak Signorini. 

Morelli urodził się w Neapolu w r. 
1825 i po smierci Segantiniego obok Fr. 
Michettego, przedstawiał to eo Włochy miały 
najlepszego w tym kierunkn. Jego sława roz- 
poczęła się od chwili, kiedy w r. 1855 wy- 
stawił „Obrazobureów*. Od tego czasu malo- 
wał wiele: „Hrabiego Larę* natehnionego 
przez poemat Byrona, „Torkwata Tassu % 
trzema  Kleonorami*, kwiaty romantyzmu, 
jaki wkroczył do Włoch. Później jednak Mo- 
relli, zwrócił swój pędzel do przedmiotów bi- 
biijnych, oddanych z kolorytem i „efektem“ 
południowca: „Ohrystusa z dziećmi", „Cór 
kę Jairy*, „Chrystusa na morzu“, „Kuszenie 
Chrystusa“, „Złożenie do grobu“, „Naigra- 
wanie się z Chrystusa“, wreszcie „Pokusy - 
św. Antoniego“, „OCudzołożnicę* i t d. Za- | 
rzucano mu kilkakrotnie, że jego malarstwo 
biblijne było racyonalistycznem, takiem je” 
dnak ono nie było, zwłaszcza w myśli arty- 
sty, było tylko śmiałe nowatorstwo i nowo” 
czesna technika, pewna pogoń za wrażeniem, | 
cecha malarstwa na południu, gdzie wyo- 
brażnia spycha często refleksyę, 

Neapolitańczyk z urodzenia i charakte” 
ru, Dominik Morelli, nie opuścił też nigdy 
rodzinnego miasta, gdzie był dyrektorem | 
Akademii Sztuk Pięknych, aż do Śmierci. | 

Jego następeą został Michetti. 

Telemak Signorini zmarły także w roku 

zeszłym, był Toskańczykiem i najwybitniej: | 
szym z artystów t. zw. „machiajuoli*, t. J 
malujących plamami, czasem skrajnym we” 
rystą, jak w obrazie „Sala waryatek w do” 
mu obłąkanych we Fiorencyi* szarpiącym du 
szę przerażającą prawdą studyów. 
Zapewne, że najznakomitszym z ży”) 
jących artystów, jest Franciszek Michetti: 
posiadający wielkie, pierwszorzędne zalety: 
Oprócz nadzwyczajnego poszukiwania form): | 
jest u niego wyjątkowe szukanie motyw" | 
psychologicznego, stawiające go bardzo wy 
soko Jest to talent charakteru zapewne dzi 
kiego, gwałtownego (trochę jak ś. p. Ale 
ksander Gierymski), nie liczącego sie z dzi 
siejszem życiem. Nieżyjąc z nikim, pogłębi 
się tem samem, w obserwacji, w namyśle, 
Poszło ztąd, że jego wzrok powoli nabrw 
niesłychanej wprawy obserwacyi, a jego W 
mysł zdolności wnikania w duszę rzeczy. Ma 
luje on stare, pełne Życia, plemię gór i p” 
brzeża Abruzzów górali i rybaków, gdzie 0d“ 
najduje wspaniałe typy, sceny ludowe, p% 
sterzy i stada, święta, odpusty i pogrzeb” 
Tak powstały „Boże Ciało“, „Ślube, „Po 
grzeb dziecka“, „Córka Jorja“, oraz nmóstw” 
studyów świetnych w obserwacyi. 

Po za nim, rozglądając się w mala” 
stwie włoskiem, uważa się, przedewszystkie!” 
pewne różnice, w malarstwie według okoli“ 
północy lub południa półwyspu, od mala 
stwa weneckiego, do sycylijskiego. Różni 


- 


te są wielkie, bijące w oczy i to nietylko w 
malarstwie. 

Tak było zawsze, mniej więcej, że wspo- 
mnę tylko o rozmaitych szkołach w dziejach 
sztuki: umbryjskiej i rzymskiej z Peruginem 
Rafaelem Sanzio, weneckiej i bolońskiej z 
Weronezem, Tycyanem i Quido Renim, tos- 
kańskiej z Giottem i Fra Angelikiem it. d., 
wymieniając na wyrywki. 

Owe prowincyonalne odmiany utrzy- 
mały się po dziś dzień i nawet na ostatniej 
wystawie weneckiej, skierowano się do tych 
ugrupowań, kiedy przyszło utworzyć poje- 
dyncze działy i sale. 

Wenecya jest, niewątpliwie, miastem 
najwięcej zaludnionem przez artystów, bo 
Rzym jest dotąd tylko polityczną stolicą, ani 
umysłową, ani artystyczną. A kto zna kró- 
lowe Adryatyku nie zdziwi się, że bogactwo 
kolorytu pociąga artystów. 

Jednym z malarzy weneckich, ulubień- 
ców publiczności, jest Ludwik Nono, — po- 
witany jako najzdolniejszy przedstawiciel 
sztuki rodzajowej, podniesionej wysoka przez 
zmarłego już Favretto. Nono malował wiele 
płócien z życia weneckiego: sceny ludowe, 
targi i połowy ryb w lagunie, dając im u- 
czucie, jak w „Ave Maria“ i „Refugium pec- 
catorum“, w których, jak zwykle, jest świe- 
tnym kolorystą. 

Wenecyanami są także: Piotr Fragia- 
como, Hektor Tito, Aleksander Milesi, Sel- 
vatieo i wielu innych. Wybornie maluje mo- 
rze i jego widoki Piotr Fragiacono; Hektor 
Tito ma doskonale, śmiałe pomysły. W jego 
obrazach odhija się nietylko życie, ale i we- 
sołość wenecka: „Bielizna na wietrze“ (Dzie- 
wczyna wśród rozwieszonej bielizny rozhula- 
nej w wietrze), „Na lugunie", „Targ na ry- 
by“ (Pescheria), stały się popułarnemi we 
Włoszech. 

Po Wenecyi, miastem mającem najwięcej 
malarzy, jest może Ferrara, cicha Ferrara, sta- 
ry poważny gród Kstów. Z Ferrary pochodzi 
malarz, jeden z tych co wywołują polemiki, 
Kajetan Previati, należący do szkoły t. zw. 
dzielących barwy („divisionisti*), ale wedlug 
własnego, śmiałego sposobu, który otrzymał 
na tej drodze świetne efekty malarskie. Ma- 
luje on przedmioty symboliczne, jak „Ma- 
cierzyństwo*, płótno wielkich rozmiarów. 
Z Ferrary także są: Cezary Laurenti i Józef 
Mentessi, malarze uczucia. Ten ostatni na 
wystawie sztuki w Wenecyi, wystawił try- 
ptyk p. t. „Chwała*, gdzie posługuje się ży- 
wą sprzecznością pomiędzy bolem matki a 
pełnem chwaly poświęceniem syna żolnierza. 
Tak więc mają swoich malarzy: Lom- 
bardya, Toskania, Rzym, Neapol, Sycylis, 
W Rzymie istnieje cała plejada artystów, 
idących z pokolenia w pokolenie, malujących 
tylko Kampanię, chłopów i dziewczyny z An- 
ticoli i Saracinesco, akweduki i ruiny Romy, 
kanały i mokradła, pinje i kopułę św. Pio- 
tra, forum i łuki tryumfalne, aż do znudze- 
nia. według szablonu, rzadko z talentem — 
więc o nich tylko wspomnę mimochodem. 

Toskania ma swego Balestriari bawią 
cego w Paryżu, autora wielkiego obrazu: 
„Sonata Beethovena*, który nań zwrócił u- 
wagę. 
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I rzeżba także szuka tutaj nowego 
wzlotu. Zdolnych rzeźbiarzy niebrak Italii, 
wielkiego teraz nie widać. W ostatnich cza- 
sach, produkeya włoska, zmierzała głównie 
ku postawieniu kilkudziesięciu pomników Wi- 
ktora Emanuela, Garibaldiego i innych wy- 
bitnych osobistości z epoki zjednoczenia. Ko- 
roną tego odruchu, będzie kolosalny, wspa- 
niały pomnik Wiktora Emanuela T., na Ka- 
pitolu, połączenie rzeźby z budownictwem. 

Wybornymi rzeźbiarzami są, w każdym 
razie: Dominik Trentacoste. Piotr Canonica, 
Paweł Trubeckoj, Leonard Bistolfia i Ge- 
race. 

Trentacoste jest Sycylijczykiem. Jego 
ostatnie prace są: „Siłuczona amfora“, przed- 
stawiająca dziewczynę płaczącą nad rozbitym 
dzbankiem i „Ciecajuolo* (Zbieracz cygar), 
trzymany w sposobie szlachetnego wery- 
zmu, bronzowy chłopak z latarką szukający 
wieczorem, na ulicy, niedopałków. 

Z Turynu pochodzi Oanonica. Zarzu- 
cają mu zbytnie, drobiazgowe wykończenie 
prac, w ostatniem swojem dziele jednak „Dwie 
dziewczynki komuniknjące* wykazal obok 
niewątpliwej staranności w wykończeniu, 
pewien wdzięk w oddaniu seatymentaliznu 
mistycznego. Piotr Canonica jest jeszcze 
młodym i może zanadto wiełe tworzy. W ka- 
żdym razie jest to jeden z lepszych rzeż- 
biarzy. 

W Rzymie znanym jest Montenerde, twór- 
ca rozmaitych „Aniołów śmierci", w ostat- 
nich zaś czasach przeniósł się nad Tybr; 
Gerace, znany i zdolny rzeźbiarz neapolitań- 
ski, autor rozmaitych pomników. 

Do Włochów zaliczyć trzeba Pawła 
Trubeckoja, choć z pochodzenia jest Rossya- 
ninem. Od wielu lat uzyskał on obywatel- 
stwo włoskie i mieszka w Medyolanie. Jest 
to! świetny impresyonista, oryginalnie no- 
wocześny i mniej akademicki od rodowitych 
włoskich artystów. Być może, jest w nim 
pewne podobieństwo ze słynnym Rodinem, 
tylko, że kiedy ten ostatni wywołuje siłę, 
rozmach, Trubeckoj uwypukla wdzięk, to co 
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jest wykwininem. Jego ostatnie prace, bar- 
dzo udatne, stanowią seryę małych figurek, 
jak: „Eskimos z psami I renami*. „klacz 
ze źrebięciem* i „Tołstoj na koniu“, które 
były zarówno w Paryżu na Wystawie Po- 
wszechnej jak i w Wenecyi, w ciagu osta- 
tniego lata. 

Specyalnością Leonarda Bistolfiego, Pie- 
montczyka, jak Canonica, są nagrobki, rodzaj, 
w którym artysta ma sposobność pokazania 
swojej wrodzonej ekliwości idealisty. 

Dziś, kiedy już minęło lat trzydzieści, 
od chwili zjednoczenia Włoch, kiedy i dobro- 
byt się zwiększył, daje odczuwać się pono- 
wny zwrot do sztuki. We Florencyi, Bzy- 
mie i Medyolanie zawiązuje się Stowarzy- 
szenie przyjaciół pomników z zadaniem u 
trzymania arcybogatej spuścizny artystycznej, 
jaką wieki przekazały dzisiejszym Włochom. 

Kraj winien utrzymać przytem przodo- 
wnietwo w tej dziedzinie, która jest jego 
największą chlubą. Dlatego, oprócz dotych- 
czasowych artystycznych wystaw w Wene- 
cyi, zapowiedzianą jest na rok przyszły w 
Turynie wystawa (międzynarodowa) sztuki 
dekoracyjnej, a Medyolan przygotowuje na 
r. 1904. wielką, także międzynarodową, Wy- 
stawę malarstwa i rzeżby. D. 


Sprawa oipnzkownika Grinua 
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O podpułkowniku Grimmie, aresztowa- 
nym w Warszawie, przynosi oficyalny organ 
wojskowy Russkij Inwalid następujące szeze- 
góły: Grimm pochodzi ze szlachty gubernii 
niżnogrodzkiej, jest prawosławny, liczy lat 
42, żonaty, bezdzietny. Po ukończeniu kursu 
progimnazyum wojskowego, wstąpił r. 1876 
jako ochotnik do rewelskiego pułku piechoty 
i nie ukończywszy szkoły junkierskiej, był 
zaliczony w roku 1879 do zapasu, poczem w 
roku 1880 na nowo wstąpił do bałuszowskie- 
go batalionu rezerwowego, a w 1882 roku, 
po ukończeniu kazańskiej szkoły junkierskiej 
i po przeniesieniu do 84 batalionu rezerwo- 
wego, obecnie 185 rezerwowego siedleckie- 
go pułku piechoty, awansował na oficera, a 
wkrótce na adjutanta batalionu. W r. 1885 
przeszedł na służbę do sztabu warszawskie- 
go okregu wojskowego; gdzie w ciągu ostat- 
nich lat siedmnastu zajmował kolejno sta- 
nowisko pomocnika starszego adjutanta wy- 
działu mobilizacyjnego, a nastepnie inspektor- 
skiego. i wreszcie starszego adjutanta wy- 
duiażn inspektorskiego. Rangę podpulkowni- 
ka posiada od 1899 r.; ma order św. Sta- 
nisława 3 klasy. 

W dyskusyi prasowej nad sprawą pod- 
pułkownika Grimma zabrał głos znany nie- 
miecki pisarz wojskowy Rogala von Biber- 
stein. — Twierdzi on, iż w razie potwier- 
dzenia wiadomości o wydaniu Niemcom przez 
Grimma planów mobilizacyjnych i fortecz- 
nych w Królestwie Polskiem, sztab general- 
ny rossyjski poniósłby niepowetowaną szko- 
de, gdyż Królestwo jest najważniejszym fron- 
tem wojskowym Rossyi. Grinm wydał pra- 
wdopodobnie i plany, zestawione wspólnie 
przez generała Boisdeffre i szefa rossyjskie- 
sztabu generalnego Obruczewa. Jeżeli głó- 
wne zarysy tych planów zgadzały się isto- 
tnie ze stosunkami strategicznymi, to zmiana 
ich, bez zaszkodzenia ewentualnym działa- 
niom wojennym byłaby niemożliwą. Niemey 
zyskałyby przeto bardzo wiele na zakupieniu 
planów i zła, ztąd wynikającego, nie można- 
by w żaden sposób naprawić. 


PPE CAPUTO $ 


KRONIKA 


Lwów, 29 marca, 


— Wszystkim Czytelnizkom i przyja- 
ciołom naszego pisma przesyłamy staropolskim 
zwyczajem serdeczne życzenia: „Wesołego Alle- 
luja !“ 

— P. Marszałek krajowy Andrzej hr. 
Potocki wyjeżdża dziś wieczorem na Święta do 
Krakowa. 

-— W czasie uroczystości rezurek- 
cyjnej, która odbędzie się w kościele Archika- 
tedralnym dziś o godzinie 6 wieczorem. służbę 
honorową pełnić bedzie jeden batalion 50 p. p. 
z orkiestrą i sztandarem. 

Po uroczystości odbędzie się defilada na 
placu Maryackim. 

— Wiadomości osobiste. JE. Apolinary 
Jaworski, prezes Koła polskiego, bawi we Lwowie. 


— Z e. k. krajowej Rady zdrowia. 
C. k. krajowa Rada zdrowia odbyła w dniu 4 
marca b. r. czwarte posiedzenie, na którem na- 
stępująee sprawy były przedmiotem obrad wzglę- 
dnie uchwał: 

1. Przedstawiono kandydatów na dwie po- 
sady koncepistów sanitarnych. 

2. Wydano opinie w sprawie założenia no- 
wych aptek publicznych w Krukienicach, w pow. 
mościskim, w Podbużu, w pow. drohobyckim, 
drugiej apteki publicznej w Gródku, trzeciej w 
Nowym Sączu i dwóch nowych w Tarnowie. 
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8. Przedstawiono kandydata do udzielenia 
koncesyi na apteke w Probużnie, w pow. hu- 
siatyńskim. 

4. Wydano orzeczenie w sprawie wyrobu 
zapałek z białego fosforu. 

5. Zaopiniowano statut szpitala izraeli- 
ckiego w Zalubińczu, w pow. nowosądeckim. 

6. Wydano orzeczenie w przedmiocie fa- 
bryki amoniaku w Krakowie. 

4. Przedłożono opinię w sprawie fabryki 
lakierów i pokostów we Lwowie. 

— £e. k. kolei państwowych. P. Mi- 
nister kolei żelaznych zamianował starszego ko- 
misarza budownictwa i zastępcę naczelnika kie- 
rownictwa warstatów w Nowyin Sączu Jana Fa- 
biego, naczelnikiem ogrzewalni w Rzeszowie, 
oraz przeniósł Antoniego Ekierta, adjunkta i na- 
czelnika urzędu stacyjnego w Lipnicy dolnej, 
w tym samym charakterze do Żydaczowa, a Ka- 
zimierza Wilińskiego, adjunkta i naczelnika sta- 
cyi w Zydaczowie, do Lipnicy dolnej. 

Dalej zamianował Pan Minister dr. Ed- 
warda Stolfę, komisarza kolei państw., zastępcą 
szefa oddziału dla spraw personalnych w kra- 
kowskiej dyrckcyi kolei państwowych. 

— Dziennika urzędowego c. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi, redagowanego w 
c, k. Radzie szkolnej krajowej nr. 12. wydany 
dnia 26 marca 1902, zawiera: Wiadomości 
osobiste. Konkursa. Ogłoszenie licytacyi. Ogło- 
szenia. 

— Wybór uzupełniający. Rozporządze- 
niem Prezydyum c.k. Namiestnietwa z dnia 32 
lutego b. r. rozpisano uzupełniający wybór je- 
dnego członka Rady powiatowej w Przemyśla- 
nach z grupy większych posiadłości ziemskich 
na dzień 10 kwietnia b. r. 

Na opróżniony tymczasem drugi mandat 
członka tej Rady powiatowej «tej samej grupy 
rozpisało Prezydyum e. k. Namiestnictwa wybór 
uzupełniający rozporządzeniem z dnia 28 b. m. 
również na dzień powyższy, t. j. na 10 kwie- 
tnia b. r. 

— ZAkademii umiejętności, Admini- 
stracyjne posiedzenie komisyi fizyograficznej od- 
będzie się w sobotę, dnia 5 kwietnia, o godzi- 
nie 6 w Akademii. 

— Fałszywe 2-helerówki pojawiły się 
wę Lwowie. Różnią się one tem od prawdzi- 
wych, że orzeł wykończony jest grubemi liniami 
a koroua nad nim jest zamazana. 

— Wspólne święcone w „Skale“ łwow- 
skiej odbędzie się w przewodnią niedzielę, d. 6 
kwietnia, o godzinie pół do 18 przed południem, 
na które dyrekcya zaprasza wszystkich członków. 

Chór „Skały* śpiewać będzie w niedzielę, 
80 b. m., o godzinie 10 podezas sumy w ko- 
ściele św. Magdaleny. 

— Miejska Kasa chorych. Zarząd Kasy 
rozesłał obecnie zamknięcie rachunkowe i wykaz 
majątku Kasy za r. 1901. Bieżące opłaty człon- 
ków przyniosły 80.094 K., zaległe opłaty z koń- 
cem roku wynosiły 15.141 K., opłaty od praco- 
dawców przyniosły 42.558 K., zaległości wyno- 
szą 8860 K. Wpłynęło w ogóle tytułem docho- 
dów 136.572 K., zaległości wynoszą 24.608 K. 
W wydatkach widzimy: zasiłki dla chorych i 
polożnie wyreacono 50.416 K., na koszta leka- 
rzy, kontroli chorych i ambulatoryum 26.558 K., 
na lekarstwa, środki lecznicze it. d. 15.579 K. 
Koszta administracyjne wynosiły 29.595 K. Ma- 

jątuk Kasy wynosi 111.507 K. 

— Na praktyczny kurs ogrodnictwa, 
urządzony staraniem Towarzystwa ogrodniczego 
w Krakowie w czasie od dnia 8 do 19 kwie- 
tnia i od lo do 19 lipea b. r. powołani zo- 
stali przez Radę szkolną krajową następujący 
nauczyciele: Paweł Bąk, nauczyciel kierujący 
2-kl. szkoły w Halenowie ; Jan Chwierut, nauczy- 
ciel kierujący 2-kl. szkoły w Spotyszu; Ignacy 
Flis, nauczyciel kierujący 2-kl. szkoly w Modl- 
nicy; Jan Iurdzik, nauczyciel lrklasowej szko- 
ły w Paezółtowicach ; Paweł Kańka, nauczyciel 
l-klasowej szkoły w Giebułtowie; Wawrzyniec 
Kosiba, nauczyciel I-klasowej szkoły w Proko- 
cimie; Antoni Łach, nauczyciel 1-klasowej szko- 
ły w Woli justowskiej ; Wojciech Mączka, uau- 
czyciel kierujący 4-klasowej szkoły w Łapano- 
wie; Władysław Podoba, nauczyciel 1-klasowej 
szkoły w Frydrychowieach ; Stanisław Polek, 
nauczyciel |-klasowej szkoły w Niedarach ; Sta- 
nisław Sendera, nauczyciel kierujący 3-kl. szko- 
ły w Rybnej ; Jan Tatara, nauczyciel 1-kl. szko- 
ły w Krzyszkowicach. 

— (gólne zgromadzenie członków galic. 
Towarzystwa niagazynowego dla produktów na- 
ftowych we Lwowie, odbyło się w tych dniach 
we Lwowie pod przewodnictwem p. Augusta 
Gorayskiego. Dyrektor p. Mars zdał sprawę z 
czynności za rok 1904 i przedłożył bilans, w 
którym po odpisaniu 10 pre. amortyzacyi wszyst- 
kich objektów Towarzystwa, tudzież wydzieleniu 
30.000 K. na rezerwy strat i podatków, wyka- 
zał 69.135 K. 79 h. czystego zysku. Po udzie- 
leniu dyrckcyi i radzie nadzorczej na wniosek 
komisyi rewizyjnej aksolutoryum z rachunków, 
uchwaliło zgromadzenie wyplacić członkom 10 

pre. dywidendy, oraz przeznaczyć 10 proe. do 
funduszu rezerwowego. 

— Z Kasyna miejskiego. W sobotę, 5 
kwietnia b. r., o godzinie pół do 8 nadprogra- 
mowy wieczór humorystyczny. Bilety od wtorku, 
1 kwietnia b. r. 

— Miejska fabryka lodu rozpocznie 

i stalą prodnkcyę lodu z d. 1 maja b. r. Lód bę- 


dzie wyrabiany w blokach po 25 klg. i nada- 
wać się będzie zarówno do celów gospodarskich, 
jak niemniej spożywczych i leczniczych. Sprze- 
dawany będzie w fabryce, jako też w kramach, 
w bazarze miejskim na placu Krakowskim i 
w hali targowej na placu Bernardyńskim. 

Cena bloku wynosić będzie 60 h. w dro- 
bnej sprzedaży, 50 h. dla stałych odbiorców i 
40 h. dla zakładów publicznych. W fabryce ce- 
na bloku wyniesie 40 h., pół bloku 20 h. 


— Konsumcya mięsa we Lwowie, 
Oprócz miesa produkowanego w tutejszej rzeźni 
publicznej, dowożą jeszcze do maszego miasta 
całą masę mięsiw obeych, zwierzyny i drobiu. 
W r. 1901 dowieziono: mięsa świeżego wędzo- 
nego 16.000 ctn., drobiu większego 241.168 
sztak kur i gołębi 550.162, jeleni —, danieli 
i dzików 125, sarn i warchlaków 2575, zajęcy 
16.447, bażantów i głuszeów 855, jarząbków i 
kuropatw 5816, kszyków i bekasów 685, zwie- 
rzyny rąbanej 5000 klg., drobnego ptactwa 760 
tuzinów, ryb i skorupiaków morskich 2753 cen- 
tuarów po 100 klg., wreszcie ryb rzecznych 
4528 takich centnarów. 

— Trzy ognie kominowe mieliśmy 
wczoraj we Lwowie po południu w domach: 
przy ulicy Akademickiej 1. 1, Kampiana l. 9 i 
Sykstuskiej 1. 385. We wszystkich wypadkach 
waywana straż pożarna nsunęła grożące niebze- 
pieczeństwo. 

— Blub. W kościele 00. Paulinów w 
Warszawie odbędzie się w dnin 1 kwietnia b. r. 
ślub p. Stanisława Boguckicgo, artysty teatrów 
rządowych warszawskich, z p. Różą Rapacką. 

+4 Karol Aenowicz, dyrektor cukrowni 
w Rytwianach, w Królestwie Polskiem, zmarł 
wczoraj we Lwowie. Pogrzeb odbędzie się w 
dniu jutrzejszym. 

> — Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Józef Hanke, kupiec, w 80 roku życia. 

W Krakowie, Tomasz Zapała, em. nau- 
czyciel szkół ludowych, w 74 roku życia. 

A Bamobójstwo. Ubiegłej nocy odebral 
sobie życie przez powieszenie się w komórce 
przeznaczonej na sklad węgla i drzewa, w real- 
ności przy ul. Gródeckiej 2, 88-letni zarobnik 
Tomasz Kotylak. Po stwierdzeniu śmierci samo- 
bójczej przez lekarza miejskiego, odstawiono 
zwłoki do kostniey Zakładu medycyny sądowej. 
Powodem samobójstwa była melancholia. 


A Kronika policyjna. Ze strychu domu 
przy ul. Grodziekich 9, skradziono wezoraj p. 
M. K. całą zimową gaiderobę. 

W kościele PP. Franciszkanek przytrzy- 
mano wczoraj po południu notowanego złodzieja 
Juliana Pietraszewskiego w chwili, gdy prze- 
szukiwał kieszenie modlących się tam osób. 

W laźni św. Anny w niewyśledzony do- 
tyehczas sposób zginął wczoraj p. WŁ. Z., słu- 
chaczowi Politechniki, pulares z kwotą 8 K. i 
dwoma pierścieniami, wartości 250 K. 

W kościele 00. Dominikanów skradł wezo- 
raj jakiś rzezimieszek służącej Helenie Myśliwej 
zielony pulares z kwotą 87 K. i złotym pier- 
ścionkiem damskim. 

Płaszcz ucznia gimnazyalnego i zielony 
ulster skradziono ż przedpokoju pomieszkania 
prof. M., przy ul. Słodowej 1. 

Ubiegłej nocy dostali się niewyśledzeni 
sprawcy po wybiciu dziury w murze do bożnicy 
za rogatką Gródecką i 1ozbiwszy znajdującą się 
tam puszkę, zabrali całą jej zawartość. 

— Rada nadzorcza „Rodziny“ zbierze się 
il maja b. r. w Stryju. 

— Z Krakowa donoszą: Majstrów ka- 
mieniarskich Figatnerów odstawiła dyrekeya po- 
licyi do sądu karnego pod zarzutem zbrodai 
oszustwa, popełnionego przez namawianie świad- 
ków do fałszywych zeznań w celu zaszkodzepia 
koukurencyjnemu  majstrowi  kamieniarskiemu 
Hornerowi. W skutek tych fałszywych zeznań 
Horner skazany był na 6 tygodni ciężkiego wię- 
zienia. 

Sprawdzono ostatecznie, że przedsiębiorca 
Józef Kozik popełnii był samobójstwo. Usiłował 
on naprzód zastrzelić się, o czem świadezą znaki 
na kabzlach od nabojów, pochodzące od uderze- 
nia kurka. Gdy rewolwer nie wypalił, Kozik 
rzucił się pod pociąg. Pozostawił w listach szeze- 
góły o swej ruinie majątkowej. 

Magistrat krakowski miał wczoraj roz- 
strzyginyó, czy urządzony przez przedsiębiorcę 
Oleśniaka budynek przy ul. Krowoderskiej na- 
daje się na cele teatru ludowego, sprawa ta je- 
dnak, z powodu nawału spraw innych, nie zo- 
stała jeszeze załatwiona. Decyzya magistratu za- 
paść ma dzisiaj. 

— Pożar wybuchł dnia 17 b. m. około 
godziny 8 po południu w topiarni wosku zie- 
mnego Izraela Berla Wagmana w Borysławiu 
i zniszczył ją wraz urządzeniem fabrycznem i 
trzema budynkami mieszkalnymi. Szkoda, czę- 
ściowo tylko ubezpieczona, wynosi 34.000 ko- 
ron. Przyczyna pożaru niewiadoma. 

— Rewizya procesu Stillera. Najwyż- 
szy trybunał w Wiedniu, który w skutek zaże- 
lenia nieważności tutejszej prokuratoryi zajmo- 
wał się onegdaj głośną sprawą Stillera, uznał 
go niewinnym. Stillera zastępował adwokat tu- 
tejszy dr. Reiter. 

— Pożar kościoła. Z Zaten w Czechach 
(okreg pilzneński) donoszą, że onegdaj w nocy 
spłonął doszczętnie kościół św. Jana, najstarszy 
li najciekawszy nabytek miasta. Z powodu gro- 


żącego upadku murów i zaniedbania, już od kil- 
ku lat nie odprawiano w nim nabożeństw. 

— Z Tryestu. Sąd karny w Tryeście 
skazał 25-letniego tokarza Ludwika Brandolina 
za zbrodnię gwałtu publicznego, której dopu- 
ści? się podczas ostatnich zaburzeń ulicznych 
na 6 miesięcy ciężkiego więzienia; 19-le- 
tniego czeladnika piekarskiego Aleyda Molne- 
ra za udział w zbiegowisku i za złośliwe u- 
szkodzenie cudzej własności na 15 miesięcy 
ciężkiego zaostrzonego więzienia; Narcyza Fo- 
schiego, który usiłował uwolnić gwałtem z rąk 
policyi jednego z aresztowanych przez nią, na 
9 miesięcy ciężkiego wiezienia; Wincentego Mil- 
licha za zbrodnię gwałtu publicznego na rok 
ciężkiego więzienia, wreszcie Antoniego Grego- 
rowicha, który wyszydzał żołnierzy, na miesiąc 
ścisłego aresztu. 

— QOpłakane stosunki kościelne pa- 
nują w dawnej dyecezyi kamienieckiej. Przesła- 
wna katedra biskupia kresowa, która liczyła w 
gronie swoich książąt Kościoła ludzi, słynnych 
w całej Rzeczypospolitej z charakteru i nauki, 
pozostaje od paru miesięcy bez księdza. Ostatni 
jej proboszcz. ks. Jan Scisławski, powołany zo- 
stał na zaszczytne stanowisko do Petersburga, 
następcy dotąd nie przysłano, choć zbliża się 
spowiedź Wielkanocna, a kilka tysięcy para- 
fiau, przeważnie z ludu i drobnej szlachty po- 
trzebuje rady i pociechy w trudnych warunkach 
życia. W kościele podominikańskim, fundowa- 
nym znacznym sumptem przez rodzinę Potockich, 
proboszczem jest schorowany starzec: kościół 
na przedmieściu Zińkowcach również osierocony, 
a ile parafij wiejskich raz na kilka tygodni słu- 
cha Mszy św. — nie uwierzy nikt, kto nie zna 
miejscowych w najwyższym stopniu opłakanych 
stosunków kościelnych. 

— Niepospolitą oszustkę ujęła pef” 
cya warszawska w osobie niejakiej Katarzyny 
Pohabiłowowej, żony b. referenta powiatowego 
z Kaniowa. Dama ta, przy pomocy agentów, 
zabezpieczyła na swą korzyść w dwóch Towa- 
czystwach ubezpieczeniowych, niejakiego Wło- 
dzimierza Wierzbickiego, mieszkańca miasta Kre- 
mieńczuga, a mianowicie : w rossyjskiem To- 
warzystwie na 15.000 rubli i w Towarzystwie 
„Li Urbaine" na 1000 rubli. Następnie po upły- 
wie pewnego czasu, juź jako wdowa po ubez- 
pieczonym, Anastazya Wierzbicka przedstawi- 
wszy wszelkie, wymagane w takich razach do- 
kumenty, n. b. sfałszowane, zażądała wypłaty 
tych sum, po śmierci rzekomego męża jej na- 
leżnych. Zarządy Towarzystw, powziawszy je- 
dnak pewne wątpliwości eo do autentyezności 
dowodów, zwróciły się o informacye do polieyi 
kremieńczuskiej, która wykryła, iż Wierzbicka 
pod tym nazwiskiem służyła w szpitalu w tem 
mieście, a następnie znikła. Dalej wykryto, iż 
ona raz już odebrawszy 30.000 rubli ubezpie- 
czenia, uciekła do Ameryki z niejakim Nuchi- 
mem Leszczyńskim. W Warszawie mieszkała pod 
nazwiskiem Katarzyny Somienko. 

-- Mała Rodica, odcięta skalpelem dr. 
Doyena od swojej siostry bliźniej Dodici, czuje 
się coraz silniejsza i nabiera ciała. Dotychczas 
przebywa w szpitalu pod opieką sióstr miło- 
sierdzia. Nie wie o śmierci siostry, ciagle o nią 
pyta i chciałaby ją zobaczyć. Wie, że już prze- 
stała być „dziwowiskiem* i cieszy się z tego, 
bo ją męczyło życie wędrowne; czuje się bar- 
dzo szezęśliwa wśród spokoju i ciszy. Jest nad 
wiek swój poważna i rozwinięta, myśli z przy- 
jemnością, że będzie mogła uczyć się. Dopiero 
gdy się zupełnie wzmocni i trochę zapomni o 
siostrze, jej „właścicielka“ pani Oolman, bę- 
dzie musiała jej oznajmić, że Dodica już nie 
żyje. Mała Hinduska uważa panią Colman za 
„prawdziwszą* matkę od rodzonej, która ją 
sprzedała i nie chce do niej wracać do Indyj. 

— Dziejami miłości młodzieńca per- 
skiego zajmował się niedawno sąd w Bir- 
mingham, wobec którego ów syn Wschodu do- 
magał się pieniężnego odszkodowania. Przybył 
on do Anglii dla kształcenia się i chciał potem 
powrócić do swej ojczyzny jako anglikański mi- 
syonarz. W Londynie poznał na swe nieszczę- 
ście 47-letnią miss Pattie Bretten, która mu 
wraz z sercem ofiarowała bardzo znaczny mają- 
tek. Nierówni wiekiem narzeczeni żyli przez pe- 
wien czas bardzo szczęśliwie; ekscentrycznej 
Angielee sprzykrzył się jednak później ten stan, 
wobec czego nie chcąc jechać z młodym przy- 
szłym małżonkiem do Perspi, zerwała z nim 
wszelkie stosunki. Narzeczony w odpowiedzi 
wniósł skargę do sądu, z powodu złamania 
przez miss Bretten obietniey poślubienia go. 
Rozprawa obudziła wielkie zainteresowanie, gdyż 
dotychczas najczęściej tylko słaba płeć wystę- 
powała w Anglii z podobnemi skargami. Pod- 
czas rozprawy odczytano mnóstwo interesują- 
cych listów, jak n. p.: „Jesteś niegodziwy, Ne- 
storze, skoro kazałeś sobie włosy ostrzydz; 
wszak wiesz, że podobasz mi się bardziej, gdy 
cię widzę z długimi włosami. Dopóty nie 
dostaniesz odemnie całusa, póki ci włosy na 
głowie nie odrosną*. „Staraj się, by twe wą- 
siki były zawsze podkręcone do góry“. Sędzia 
po zbadaniu sprawy doszedł do przekonania, że 
w danym wypadku nie mogło być mowy o0 
miłości, lecz, że ów dorodny Pers liczył 
głównie na majątek swej 47-letniej narzeczonej. 
Mimo tego przyznano stronie skarżącej 1000 
koron odszkodowania. 
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Prof. Stanisław Szachowski. „Dziedzi- 
czenie przeciwtestamentowe w prawie rzymskiem*. 
Lwów 1902. 

Nowe dzieło profesora prawa rzymskiego 
w Uniwersytecie lwowskim, dr. Stanisława Sza- 
ehowskiego, traktuje jedną z bardzo ciekawych 
a zarazem ważnych kwestyj w prawie spadko- 
wem rzymskiem: jest to mianowicie kwestya 0- 
graniczenia bezwzględnej wolności testowania na 
rzecz najbliższych krewnych spadkodawcy przez 
dziedziczenie przeciwtestamentowe. Z rzymskiego 
Jus civile zasadę tę przyjęły wszystkie nowo- 
czesne ustawodawstwa i rozwinęły ją, chociaż 
nawet dzisiaj jeszcze zasada ta rozmaicie bywa 
w praktyce zastosowywana i istnieją rozmaite 
systemy co do jej praktycznego przeprowadzenia. 

Prof. Szachowski rozbiera kwestyę ze sta- 
nowiska prawa rzymskiego w sposób ściśle me- 
todyczny i naukowy, ale stawia rzecz na pod- 
stawie szerokiej i równocześnie aktualnej, dając 
szkic poglądów prawnych natę kwestyę od pra- 
wodawstw Hebrajczyków i Indów, aż po czasy 
współczesne. 

Zeszyt pierwszy pracy prof. Szachowskie- 
go, właśnie świeżo wydany, obejmuje część pierw- 
szą, w której autor traktuje kwestyę ze stano- 
wiska ogólnego, tudzież pierwszy rozdział części 
drugiej, poświęconej systematycznemu przedsta- 
wieniu dziedziczenia przeciwtestamentowego We- 
dle Jus civile. W części pierwszej daje autor 
przedewszystkiem objaśnienia co do genezy dzie- 
dziczenia przeciwtestamentowego, tudzież zarys 
instytueyj tego dziedziczenia. W rozdziale dru- 
gim rozbiera prof. Szachowski kwestyę ze sta- 
nowiska zasadniczego; zastanawia się mianowi- 
cie nad stosunkiem prawa do wolności testowa- 
nia, oraz nad ograniczeniem tej wolności przez 
postanowienia prawne, przyczem przebiegając 
calą dziedzinę prawa aż po prawodawstwa współ- 
czesne, wskazuje trzy systemy co do praktyczne- 
go rozwiązania danej kwestyi: system przeciwny 
prawu testowania (n. p. we Francji podczas 
wielkiej rewolucyi), system wolności testowania 
(prawo XH tablic; w XVII w. ustalił się ten 
system w prawodawstwie angielskiem a ztamiąd 
później przyjęty w Stanach Zjednoczonych Ame- 
ryki Północnej), wreszcie trzeci system, pośre- 
dni, zachowkowy (portio legitima), przyjęty przez 
większość prawodawstw wspólezesnych. W oso- 
bnym rozdziale omawia jeszcze autor kwestyę 
chwiejnej terminologii wtym przedmiocie, przy- 
czem wykazuje błędność ze stanowiska prawa 
rzymskiego terminologii niemieckiej o t. zw. 
„Notherbenrecht*. 

W pierwszym rozdziale części drugiej au- 
tor, rozbierając dany temat systematycznie ze 
stanowiska Jus civile, zastanawia się nad kwe- 
styą osób dziedziców. 

Praca prof. Szachowskiego, napisana bar- 
dzo treściwie i jasno a z wielką erudycyą, od- 
znacza się ścisłem argumentowaniem i jest dzie- 
łem pełnem oryginalnych i nowych myśli, — 
stanowi też dla naszej literatury prawniczej cenny 
nabytek. 


Paweł Buls, znakomity niemiecki bary- 
ton, członek Opery berlińskiej, umarł w 55 roku 
życia. 

„Vademecum dla pianistów“. Pod tym 
tytułem wyszła w Lipsku u Breitkopfa i Här- 
tla nakładem Gebethnera i Wolffa pierwsza część 
ćwiczeń fortepianowych znanego zaszczytnie pią- 
nisty prof. Bolesława Domaniewskiego. Jak o- 
piewa przedmowa, wydane ćwiczenia w syste- 
matycznym układzie mają słażyć do ustawienia 
niewyrobionej lub zepsutej prze złe granie rę- 
ki, osiągnięcia równej, przejrzystej techniki i 
plastycznego uderzenia, bez uciekania się do 
całej masy etiud, a przynajmniej zredukowania 
ich do minimum. Szkola prof. Domaniewskiego 
spotkała się w szerokich kołach zawodowych z 
wielkiem uznaniem. 


W Paryżu w teatrze Gymnase odegrano 
nową włoską komedyę p. n. „L'Archidue Char- 
les", napisaną przez znanego autora p. Abel 
Hermont. Sztuka zawiodła; pozbawiona akcyi 
mimo dowcipu i ironii przypomniała dobrze już 
znane satyry tego rodzaju Offenbacha. 


Repertoar teatru miejskiego we Lwowie. 


Dziś, w sobotę z powodu Wielkiego Ty- 
godnia, przedstawienia nie będzie. 

W niedzielę o godz. pół do 4 po połu- 
dniu, na dochód Towarzystwa wzajemnej pomo- 
cy artystów sceny lwowskiej „Jaś i Małgosia“ 
opera fantastyczna w 3 aktach a 5 odsłonach 
Humperdineka. 

W niedzielę o godz. 7 wieczorem, na do- 
chód Towarzystwa wzajemnej pomocy artystów 
sceny lwowskiej po raz piąty „Pan Wołody- 
jowski* opera w 3 aktach Henryka Skirmuntta. 

Przedostatni gościnny występ Ireny Bo- 
hussównej. 

W poniedziałek o godz. pół do 4 po po- 
łudniu „Wesele“ dramat w 3 aktach Stamisła- 
wa Wyspiańskiego. 


W poniedziałek o godz. 7 wieczorem po 
raz ósmy i ostatni w tym sezonie „Latający 
Holender“ romantyczna opera w 8 aktach Ry- 
szarda Wagnera. 

We wtorek o godz. 8 po południu „Za- 
czarowane koło* baśń dramatyczna w 5 aktach 
Lucyana Rydla. 

We wtorek o godz. pół do 8 wieczorem 
po raz 14 i ostatni w tym sezonie „Cyganerya“ 
opera w 4 aktach Pucciniego. 

Ostatni i pożegnalny występ Ireny Bohus- 
sównej. 

We środę po raz pierwszy (wznowienie) 
„Ruy Blas* dramat w 5 aktach Wiktora Hugo. 
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Sprawa zawiązania stosunków handlo- 
wych z Polską i stworzenia w ten sposób 
nowego rynku zbytu dia przemysłu duńskie- 
go, budzi tutaj coraz większe zainteresowa- 
nie. W Politiken i Vort Land omawiano ją 
już kilkakrotnie, a przyjazd polskiego pośre- 
dnika do Kopenhagi, p. Stanisława Grodz- 
kiego. oblekł w realne kształty pomysł sam 
przez się bardzo praktyczny i zasługujący 
na uznanie. Po zbadaniu miejscowych wa- 
runków przypuszcza p. Grodzki. że następu- 
Jące towary duńskie znalazłyby popyt w Kró- 
lestwie Polskiem: maszyny i narzędzia rol- 
nicze, naczynia i przyrządy mleczarskie, 
wśród nich centryfugi fabryki „Burmeister 
& Wani“, następnie lodownie I maszyny do 
browarów, obuwie, znane ze swej dobroci rę- 
kawiezki, piece kaflowe, porcelana, motory, 
maszyny parowe i t. d. 

Doskonale zorganizowany przemysł tu- 
tejszy, daje zupełną rękojmię powodzenia tej 
akcyi. Wywolałaby ona zmianę w stosun- 
kach wywozu i importu Królestwa i Galicyi, 
a na nasze rynki sprowadziłaby towar jeżeli 
nie tańszy, to w każdym razie pewny i wy 
trzymujący konkurencyę z lichymi wy- 
tworami niemieckich i szwajcarskich fabryk. 

Idąc z biegiem literatury doby osta- 
tniej i publicystyki duńskiej, spostrzegamy 
pewną, nieuchwytną może na pozór nić 
sympatyi, zawiązującej się między tutejszem 
a naszem społeczeństwem. W  odezytach 
Brandesa o Polsce odnaidujemy jej początek. 
Były one pisane z wielką dla nas przyjaźnią 
i otaczały nas aureola bohaterstwa i wro- 
dzonej wytworności, która zawsze i wszędzie 
zjednywała nam przyjaciół. Z tej książki 
czerpano tu pełną garścią. W powieściach 
Jonasza Lie, Kjaerupa, Karola Ewalda, spo- 
tykamy typy polskie, bardzo co prawda fan- 
tasiyczne, odgrywające jednak zawsze rolę 
„rycerzy wolności*, („Den gamle Stue“, 
Ewalds), albo ludzi pełnych poświęcenia i 
serca. 

Do tej galeryi ludzi opatrzonych pol- 
ską etykietą, wprowadzonych w powieścio- 
pisarstwo duńskie, przybyła nowa książka 
pisana w całości na tle naszych stosunków. 
Jest nią powieść pani Agnes Henningsen 
„Córki Polski“ („Polens Dótre*. Kopenhaga 
1902). Autorka pisała ją w Krakowie w ze- 
szłym roku. Nie znające jednak języka, nie 
mogła należycie wgłębić się, wżyć w cha- 
rakter naszego społeczeństwa. 

Ztąd, mimo wielkie zalety powieści 
jako powieści duńskiej, razi nas Polaków, 
mnóstwo zasadniczych błędów w układzie 
akcyi, w przeprowadzeniu pojedyńczych scen, 
w psychologicznej budowie ludzi występują- 
cych tam na widownię. Halina Łabowna, 
Jan Mańkowski. Marya, Prus, Jedlicz, na- 
wet Emilia Plater (?) i Tarnowski, jako gu- 
bernator Wilna (?), to są wszystko typy 
rdzennie duńskie, przypominające żywo po- 
przednie powieści p. Henningsen (Glansbil- 
ledet“ i „SŚtrómmen*), obleczone tylko w 
zwierzchnie szaty polskie. 

Do nich należy także jedna z głównych 
bohaterek, panna Dukken, aktorka warszaw- 
ska „z twarzą dziecka, które musi wcześnie 
umrzeć, bo jest za piękne i za mądre“. I dla- 
tego może, wydobywa się ta postać, wbrew 
intencyi autorki, na pierwszy plan, bo jest 
najbardziej jednolita, najlogiczniej pomyśla- 
na najsubtelniej oddana. Inne, mają po- 
włoki fantastyczne, zbliżone do ducha bran- 
desowskich odczytów, wyobraźnią tworzone, 
a nie obserwacyą. 

„ o. Rzeczywisty talent p. Henningsen prze- 
Jawia się najsilniej w opisach natury, w bar- 
dzo poetycznym obrazie kopca Kościuszki, 
jako naszej pamiątki narodowej i kończącym 
powieść opisie „Zaduszek* na cmentarzu kra- 
kowskim. Ostatnie kartki „Córek Polski* 
jednają mnie z tą książką. „W  posępnych 
oparach mgły, wśród dziesiątków świateł 
złocących ciemne groby, w smutnych godzi- 
nach wieczoru, poświęconego śmierci i wspo- 
mnieniom zmarłej przeszłości, rozlega się 
pieśń, tak silna jak śmierć, wydzierającą się 
bolem i łzami z piersi uciśnionych: (Z dy- 
mem pożarów). Opad mod Branden og Bro- 
derblodsdampen, Stiger vor klage, Herre mod 
dig... 

Ą Drugim Skandynawczykiem, który prze- 
staje na obczyźnie najchętniej z Polakami i 


zna trochę nasz kraj z czasów bytności w 
Warszawie, jest malarz Edward Munch. 
Nazwisko Wam także nie obce. Wsławił je 
Przybyszewski rozprawą swoją „Na drogach 
duszy* i uczynił zeń kapłana najwyższej 
sztuki, dostępnej tylko dla wybranych, ar- 
cymistrza nagiej-duszy. Jeżeli się komuś co- 
dziennie powtarza, że jest geniuszem, uwie- 
rzy w to. Uwierzą także i inni. I zaczyna 
sam, swoją twórczość, duszę, nerwy, sposób 
pojmowania życia i jego przejawów, dostra- 
jać do tego obcego tonu, narzuconego mu 
gwałtem przez ludzi, którzy wytwarzają w 
okół siebie wielkości, chcąc sami za takie 
uchodzić. 

Z doskonałego malarza krajobrazów i 
wnętrz, z jednego z pierwszych impresyo- 
nistów skandynawskich, stał się Edward 
Munch — symbolistą, wyzbywającym się włas- 
nowolnie poczucia barw, barmonii, celu 
sztuki — na korzyść mętnych płodów chorej, 
spaczonej, wyobraźni, która kazała mu two- 
rzyć tego rodzaju dzieła jak „Krzyk*, „Lęk*, 
„Taniec“. 

Obecnie otwarta wystawa u Winkla 
i Magnüssena, jest może ostatnim etapem 
działalności artystycznej Muncha. 

Z szarych, brudnych, epileptycznie po- 
krzywionych cielsk, wijących się w kontor- 
sjach szału, wyziera dusza ich twórcy bar- 
dzo biedna, beznadziejnie rozpaczna. w któ- 
rej walczą obłędy tantazyi wielkości z po- 
czuciem własnej niemocy. 

Szkoda Muncha, jak szkoda każdego 
talentu, uwikłanego w pozornie piękne, tę- 
czowe sieci teoryi i dogmacików. ukutych w 
kuźniach chorych mózgów... stojących zdala, 
zdala od nas i od życia. 

Jednostek zmarnowanych spotyka się 
tutaj więcej, aniżeli gdzieindziej. Mimo bar- 
dzo przychylne warunki, w jakich rozwija 
się młodzież, mimo opieki państwa, parla- 
mentów i prywatnych zapisów. rozdawanych 
rok rocznie wybitniejszym jednostkom. wy- 
bieranym z pomiędzy artystów, literatów, 
dziennikarzy i aktorów, odpada rok rocznie 
znaczny ichgprocent, ustaje w pochodzie i 
ginie bez śladu. 

Odkrywa się go dopiero w zaułkach 
wielkich miast... w zakładach dla obłąka- 
nych... w kawiarenkach portowych, nad 
szklanką absyntu lub toddy...... Alkoholizm 
jest jedną z największych plag Skandynawii. 
Wybiera ofiary swoje nie z warstw najniż- 
szych, bo tych strzegą różne armie zbawie- 
nia, związki i stowarzyszenia wstrzemiężli- 
wości, ale z najwyższych — z kwiatu inte- 
iigencyi. Obciążania dziedziczne, klimat, ja- 
sne noce pozbawiające snu i kilkomiesięczna 
ciemność grająca na nerwach jak burza, — 
prowadzą długi korowód nieszczęśliwych pod 
wrota szpitalne, zamykające się za nim... 
na wieki. 

Świeżo wyszłe dziela uczonych skan- 
dynawskich Knudu Pontoppidana (,Betrag- 
tninger over vort Sindszygevaesen*), Fr. 
Langena i H Fehra, dzieła pisane na pod- 
stawie materyału klinicznego i prywatnej 
praktyki, odsłaniają poprostu straszne szcze- 
góły z życia społeczeństw Norwegii i Danii. 
Tam się już nie mówi o jednostkach ulega- 
jacych obłąkaniu, ale o całych rodzinach 
skazanych na zagładę. Iustracyą tych ste- 
sunków jest liczba zakładów dla obłąkanych. 
W samej Norwegii istnieje 8 zakładów kra- 
jowych a 1l lecznie prywatnych, w stosun- 
ku do trzech milionów całego zaludnienia. 
Mimo to żąda n. p. prof. Fehr założenia 
jeszcze dwóch szpitali publicznych. 

I stanie się zadość jego życzeniu. 

Nad szmaragdowym fjordem wzniosą 
się znowu białe mury nowych gmachów i 
roztworzą swe wrota na przyjęcie gości — 
biednych, bezdusznych gości z ojczyzny Ibse- 
na i Sagów.... [W 


jekawy pamiętnik. 


( Wspomnienia generała Klemensa Kołaczkow- 
skiego. Księga III., 1V. i V. Kraków, na- 
kładem Spółki wydawniczej polskiej.) 


(Ciąg dalszy). 


W połowie marca nasza siła zbrojna 
liczyła około 60.000 piechoty, której trzecia 
część uzbrojoną była zaledwie w kosy, 15 do 
16.000 jazdy i 158 dział polowych, obsługi- 
wanych przez 3000 artylerzystów. Przeciwko 
temu korpusowi stała znacznie przeważająca 
polskie siły armia marszałka Dybicza, a gdy 
nawiązane z nim rokowania nie doprowa- 
dziiy do pożądanego skutku, musiała szabla 
rozstrzygnąć. Chrzanowski i Prądzyński wy- 
stąpili z projektami działania. Pierwszy z nich 
doradzał ekspedycyę na gwardye, a Kołacz- 
kowski pisze w tej sprawie w wiele lat po 
całej batalii: „jeszcze dziś nie pojmuję, co 
mogło spowodować Chrzanowskiego do tak 
dziwacznej, szkodliwej i wszystkim zasadom 
sztuki wojennej przeciwnej myśli*. Drugi 
natomiast pragnął nagle wyjść z Pragi, znieść 
Gieismara i Rosena, a potem zwrócić się z8 


zwycięskiem wojskiem na marszałka, stoją- 
cego na prawym brzegu Wieprza pod Ry- 
kamiiz osłabionem klęską Rosena wojskiem 
stoczyć stanowczą bitwę. „Myśl Prądzyń- 
skiego — pisze Kolaczkowski — była prawdzi- 
wie strategiczną, nie masz lepszego bowiem 
środka przeszkodzenia przeprawie przez rzekę, 
jak przejście jej samej znacznemi siłami. 
Wojsko skupione zostaje w jednych rękach, na- 
dzieja korzyści wielka, obawa strat prawie 
żadna. A jednak Skrzynecki myśli tej nie 
pojął od razu*. Chcecie mnie skompromito- 
wać z Dybiezem ! wołał, dysputował zawzię- 
cie, wydał nawet rozkazy w myśl projektu 
Chrzanowskiego, by je następnie po ostrej 
polemice z Prądzyńskim cofnąć i zgodzić się 
na myśl ostatniego: 30 marca, dla zamasko- 
wania przygotowań, o których wiedziało je- 
no zaufane kółeczko, gromadzi wódz naczelny 
w swojem mieszkaniu wesołe towarzystwo, 
zabawa wre późno w noc, a tymczasem wśród 
gęstej mgły, po zaslanym słomą moście prze- 
myka się cicho wojsko polskie. Rezultatem 
wyprawy: bitwa pod Wielkim Dębem, 
gdzie Rosen traci przeszło 6000 ludzi, 9 ar- 
mat i 5 chorągwi i pozostaje na czele zde- 
moralizowanego do najwyższego stopnia kor- 
pusu. W dziesięć dni później przypada roz- 
prawa pod Iganiami, którą znawcy uważają 
„za najpiękniejszą w tej wojnie. wielki za- 
szczyt przynoszącą generałowi Prądzyńskie- 
mu“, Dał on w niej niezaprzeczone dowody 
zimnej krwi, determinacyi i znajomości wyż- 
szej taktyki, a winę tego, że położenie jego 
stało się tak niebezpieczne, a rezultat tak 
mały w końcu się znalazł. ponosi „sam wódz 
naczelny. przez swoją ospałość i lekkie wa- 
ženie czasu”, Zamiast ruszyć się z wojskiem — 
Jak należało — wieczorem, czyni to dopiero ra- 
No, a przybywszy do korpusu oczekującego nań 
Łubieńskiego, „udał się na spoczynek, kazał so 
bie podać śniadanie. a potem spać się położył, 
Żadnej dyspozycyi nie dawszy”. I tak poste- 
puje bezustannie. Biedny Prądzyński męczy 
Się nad nkladaniem coraz to nowych planów 
działania. lecz naczelny wódz wszystkie od- 
Tzica, a jeśli nawet w końcu na jaki pro- 
Jekt zgodzi się. czyni to z kilkodniowem o- 
późcieniew, które pozwolilo już nieprzyja- 
cielowi wycofać się z matni, wzróść w siły, 
dogodniejszą zająć pozycyę. W połowie ma- 
Ja nadarza się doskonała sposobność pobicia 
Na głowę gwardyi rossyjskich; otoczenie naj- 
bliższe Skrzyneckiego prze całą forsą do sta- 
Nowczej batalii, nie jednak wszelkie zabiegi 
l prosby nie pomagają: uparty wódz-kunkta- 
or postępowaniem swojem doprowadza do 
Zabójczej wprost dla naszej sprawy klęsk 
bod Ostrołęką, w której zostało na placu boju 
brzeszło 200 samych oficerów, z podpułkowni- 
len  Gajewskim dzielnym generałami 
Henrykiem Kamińskim i Kickim. Straty pol- 
_ ŝkie wynosiły w owym krwawym dniu prze- 
szło 8000 ludzi, a choć naczelny wódz „błę- 
y swoje starał się naprawić osobistą wale- 
“moscia i stałością nadzwyczajną w najgor- 
szej chwili*, nie na wiele to się zdało, a 
$go „nieczynność, niedołężność, nieznajo- 
Mość wreszcie zasad najprostszych sztuki wo- 
śnnej w zupełnem świetle okazała się obu 
armiom“. 
i Po niefortunnej wyprawie generała 
ankowskiego na korpus Ridigera, po raz 
lerwszy rozległ się na ulicach Warszawy 
gek: „zdrada!“ Winien był tu również 
h Tzynecki, ofiarnym kozłem uczyniono naj- 
lesłuszniej Jankowskiego. Równocześnie sto- 


ski między naczelnym wodzem a Prądzyń- 
Plia, 
ieia 


im doszły do najwyższego stopnia naprę- 
wykluczając formalnie możliwość co- 
nnej wspólnej pracy. W obec tego Skrzy- 
+śek] odbiera Prądzyńskiemu szefostwo sztabu 
powierza je generałowi dywizyi Łnbień- 
LE z kolei Kołaczkowski, awansowany 
la 1] czerwca na generala brygady. musi 
% nie rad przyjąć kwatermistrzowstwo ar- 
ib ustępując Prądzyńskiemu urząd szefa 
ję. NeroW, na którym dotychczas z takim 
 Acował pożytkiem i zamiłowaniem. 
ię Pozorna przyjaźń między Skrzyneckim 
u Olączkowskim zrywa się również pod ko- 
pe lipea: naczelny wódz. po uczynionej 
eż naszego pamiętnikarza skromnej uwa- 
s. że należałoby wreszcie cośkolwiek przed- 
sy, 46, grozi mu oddaniem pod sąd i roz- 
ką Slaniem. W armii szerzy się niechęć, za- 
OWAD zapobiedz zdołano sprzysiężeniu ofi- 
lą, > przeciwko Skrzyneckiemu, a choć rząd 
| IA owy ustanowił 25 lipca komisyę „do roz- 
ùg ania dotychczasowych czynności nacze|- 
o wodza“, umie on tak wszystko pokręcić 
po oSMmatwać, Że rzecz cala kończy się ni- 
Dra 1. Niezdecydowane rozkazy marnują wy- 
kinia: Giełguda na Litwę. Biedny generał 
h,  Marnie od kuli podwładnego sobie ofi- 
LU pruskiej granicy. Szalony marsz Dem- 
ią (go ocala resztki polskiego korpusu. 
byy: IV. „Wspomnień“ kończy się opisem 
t yalnego wkroczenia Dembińskiego w mu 
tor arszawy i nominacyą jego na guberna- 
stolicy skołatanego walkami Królestwa. 
(Ciąg dalszy nastapi). 
Michał Rolle. 
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Wiedeń, 29 marca. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na jesień —'— do ——. Pszenica na wiosnę 
917 do 918. Pszenica na maj-czerwiec 
909 do 9:10. Żyto na wiosnę 7:44 do 7:45. 


Zyto na maj-czerwiec 7:35 do 736. Ku- 
kurudza na lipiec sierpień —— do ——, 
Kukurudza na sierpień-wrześ. —— do — — 
Kukurudza na wiosnę —'— do —'—. Ku- 


kurudza na maj - czerwiec 7:34 do 535, 
Owies na wiosnę 7:24 do 7:25. Owies na 
maj-czerwiec 7:24 do 725. Owies na je- 
sień —— do —'—. Rzepak na sierpień- 
wrzesień 12:50 do 12 60. Rzepak na wrzesień - 
październik —'— do ——. Rzepak na sty- 
czeń-luty —— do ——. Olej rzepakowy na 
kwiecień-maj —— do ——. 


Usposobienie : słabe. — Pogoda: piękna. 


Budapeszt, 29 marca. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 klg.). Pszenica 
na maj 9%15 do 916. Pszenica na pa- 
żdziernik 805 do 806. Pszenica na kwie- 
cień 9:00 do 901. Żyto na kwiecień 
725 do 7:26. Żyto na pażdziernik 661 
do 662. Owies na kwiecień 7:03 do 7:04. 
Owies na październik 583 do 5:84. Ku- 
kurudza na maj 5:04 do 5:05. Kukurudza 
na lipiec 5'17 do 5'18. Kukurudza na sier- 


pień —— do ——. Kukurudza na paź- 
dziernik —'— do —— Rzepak na sierpień 
13:00 do 12:10. 

Oferty na pszenicę mierne. — Chęć 


kupna : rezerwowa. — Usposobienie: słabe. — 
Pogoda: piękna. 


Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 11:75 do 1785, loco Ołomuniec 17:50 
do 17:60, loco Berno Wiedeń 17:90 do 18—, 
na kwiecień loco Aussig +7:75 do 17:85. Cu- 
kier w kostkach: prima 8875 do 89—, 
secunda 88:25 do 88:50. Spirytus kontyn- 
gentowany: loco Wiedeń 38— do 38:20. 
Nafta kaukazka: transito Tryest 825 do 
8:75, galieyjska przeźroczysta 31:50 do 82*— 
(Ceny w koronach). 


Targ zbożowy. 


RP PK 


Lwów, 29 marca. Waluta korowowa 
Owena ze 50 kg. laco Lwów. Pszenica gotowa 
875 do 8'90, pszenica na termina —*— do 
żyto gotowe 6:60 do 675, żyto na 
termina —— do ——, owies obroczny gotowy 
7:10 do 740, owies obroczny na termina—' — 
do ——, jęczmień pastewny 5:50 do 56:90, 
jęezmień browarniczy 650 do 7:50. rze- 
pak 13:25 do 13:50, lnianka 1075 do 
11:25. groch pastewny 7:50 do 7:75, groch 
do gotewania 8:50 do 138:—, wyka 775 
do 8:50, nasienie lniane —— do — —, 
nasienie konopne —— do ——, bób ——— 
do ——, bobik 6: — do 6:50, hreczka 6:75 
do %:50, kukurudza nowa 6— do 6:50, kuku- 
rudza stara —— — ão ——, chmiel za 56 kilo 
—— do ——, koniczyna czerwona 50*— do 
65—, koniczyua biała 60— do 100—, koni- 
czyna szwedzka 60-— do 95'—-, tymotka 28— 
do 38—. 

Spirytus łoco za 50 litr. gotowy part- 
tas Tarnopol 16:50 do 17:—, za 50 litr. pa- 
ritas Tarnopol na termin 16:25 do 16:50, 
warauty —.— do ——. 

Owies tendencya co do pszenicy i żyta 
słaba co do owsa zwyżkowa. 


=== 
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OSTATNIA POCZTA 


Najbliższe posiedzenie Izby posłów Ra- 
dy państwa odbędzie się w następny wtorek 8 
kwietnia o godz. 11 przed południem. Na 
porządku dziennym ciąg dalszy rozprawy 
budżetowej. 


Książę regent bawarski zamianował bi- 
skupem augsburskim kanonika w Bambergu 
ks. dr. Maksa Lingga. 


Do włoskiego dziemnika Tribuna tele- 
grafują z Wenecji, że minister Prinetti jest 
nadzwyczaj zadowolony z przebiegu swych 
konferencyj z kanclerzem hr. Buelowem. 


Z Londynu donoszą, że cesarza Wilhe]- 
ma będzie reprezentował na uroczystości ko- 
ronacyi króla Edwarda, książę Henryk, brat 
cesarza. Na czele niemieckiego orszaku woj- 


skowego stanie podobno marszalek polny hr. 
Waldersee. 


W obec sprzecznych doniesień, kto dał 
pierwszy impuls do ponowienia rokowań po- 
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życzliwej rady, aby okazali się skłonnymi do 
zawareia pokoju, albowiem druga podobna 
sposobność prawdopodobnie już się 
darzy. W kołach boerskich panuje 
nanie, że Anglia zaniecha żądania bezwa- 
runkowej uległości, w przeciwnym bowiem 
razie misya Wolseleya byłaby zupełnie bez- 
celową. 

Biskup anglikański w Rochester, w An- 
glii, wydał list pasterski, zalecający gorące 
modły na rzecz zawarcia pokoju w Afryce 
południowej. Biskup wzywa zarazem, aby 
do modlitwy dołączyć błagalną prośbę, by 
Wszechmogący natchnął Anglików i 1ch nie- 
przyjaciół miłością pokoju. 


nie na- 
przeko- 


TRZEGRAMY GAZETY LWO 
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Kraków, 29 marca. (Tel. pr.) Ducho- 
wieństwo dyecezyalne miejscowe i zamiej- 
scowe, z kapitułą katedralną. złożyło dziś w 
południe życzenia świąteczne ks. kardynałowi 
Puzynie. W imieniu duchowieństwa przemó- 
wił ks. biskup Nowak. 

Kraków, 29 marca. (Te. pryw.) W tu- 
tejszych kołach artystycznych twierdzą, że 
Stanisław Wyspiański mianowany będzie nie- 
bawem profesorem Akademii sztuk pięknych 
i obejmie w niej nowoutworzoną katedrę 
sztuki malarstwa religijnego i dekoraty- 
wnego. 


Wiedeń, 29 marca. Wiener Abendpost 
donosi, że Najj. Pan postanowieniem z 24 
b. m. zarządził, aby wszystkim profesorom 
szkół wyższych, którzy w ciągu ostatnich lat 
otrzymali tytuł radeów Dworu, nadano także 
charakter radców Dworu. Istnieje zamiar na 
przyszłość przy mianowaniu profesorów szkół 
wyższych radcami Dworu. nadawać im ró- 
wnocześnie tytuł i charakter radców Dworu, 
aby tem samem zapewnić wdowom i siero- 
tom po nich pensyę taką, jak po urzędni 
kach V, klasy rangi. 

Wiedeń, 29 marca Wiener Zig. ogła- 
sza sankcyonowane dwumiesięczne prowizo- 
ryum budżetowe, od 1 kwietnia do 31 maja. 

P. Minister kolei żelaznych zamiano- 
wał dyrektora galicyjskiego krajowego biura 
kolejowego, Stanisława Kułakowskiego, 
zastępcą członka państwowej rady kolejowej. 

Wiedeń, 29 marca. Dziś rozpoczęły się 
obrady X. wiecu partyi socyalistycznej z Au- 
stryl dolnej. Na porządku dziennym: Spra- 
wozdanie z działalności stronnictwa; prasa 
partyjna; wybór reprezentacyi stronnictwa; 
stanowisko socyalistów w obee zbliżających 
się wyborów sejmowych. 

Berlin, 29 marca. (Zd. prywatny). 
Na odbytem tu zgromadzeniu Polaków, za- 
mieszkałych w Berlinie, postanowiono zało- 
żyć w stolicy Niemiec „dom polski“, w któ- 
cym zogniskowałyby się wszystkie polskie 
Stowarzyszenia w Berlinie. W domu tym ma 
być założona kaplica polska dla kazań i na- 
bożeństw polskich. 

Petersburg, 29 marca. Przybył tu buł- 
garski prezes gabinetu, Danew. 

Petersburg, 29 marca. Władykauka- 
skie Towarzystwo budowy kolei żelaznej ma 
zamiar wybudować linię kolejowa przez Tu- 
assę, Suchum, aż do kolei transkaukaskiej. 
Koszta linii, długości na 510 wiorst, mają 
wynosić 50 milionów rubli. Towarzystwo o- 
bowiązuje się założyć wzdłuż linii kolejowej 
klimatyczne i kąpielowe miejscowości. Ro- 
boty przedwstępne wkrótce się rozpoczną. 

Hanower, 29 marca. Zmarł były am- 
basador ks. Münster. 

Rzym, 29 marca. Popolo Romano do- 
nosi, że attaché marynarki w austro-węgier- 
skiej ambasadzie przy Kwirynale, baron Ba- 
sełli, udaje się do Spezzii na powitanie eska- 
dry austro-węgierskiej. 

Kontradmirał Ripper przybędzie d. 5 
kwietnia do Rzymu i będzie na posłuchaniu 
u króla. 

Sofia, 29 marca. We wsi granicznej 
Saratas zaszło krwawe starcie między buł 
garskim a tureckim posterunkiem żandarme- 
ryi. Po obu stronach są ranni. Bułgarski 
podoficer został zabity. W tej samej wsi za- 
szły w zeszłym roku krwawe wy: adki. 

Belgrad, 29 marca. Naczelny komen- 
dant armii generał Serkovie, który objął ten 
urząd po ustąpieniu Milana, ukończywszy o- 
beenie 45 lat służby wojskowej, przeszedi w 
stan spoczynku. Stanowisko to objął generał 
Markovie. 

Paryż, 29 marca. lzba deputowanych 
przyjęła projekt ustawy w sprawie czasu 
trwamia mandatu poselskiego, w myśl uchwa- 


Paryż, 29 marca. Izba deputowanych 
odrzuciła poprawki do budżetu, uchwalone 
przez senat. Wobec tego budżet będzie mu- 
siał wrócić jeszcze raz do senatu. 

Paryż, 29 marca. Senat przyjął usta- 
wę, upoważniającą rząd francuski do udzie- 
lenia rządowi kreteńskiemu zaliczki w kwo- 
cie miliona franków. 

Tyflis, 29 marca. Według doniesienia 
nadeszłego do tutejszego generalnego kon- 
sula perskiego. sząch perski przybędzie, w 
podróży swej po Kuropie, dnia 12 maja do 
Krakowa, 15 maja do Wiednia, tu nie za- 
trzyma się wcale, lecz pojedzie wprost do 
Wenecyi; po kilkudniowym tam pobycie uda 
się do Rzymu, gdzie zabawi 4 dni. Następnie 
pojedzie szach przez Medyolan., Frankfurt do 
Berlina. W stolicy Niemiec zabawi od 29 
maja do 2 czerwca. Z Berlina uda się na 
14-dniowy pobyt do Contrexóville, a następnie 
na tydzień do Londynu. Dnia 25 lipca przy- 
będzie do Antwerpii, skąd odjedzie na kura- 
cję do Karlsbadu. W powrocie do Persyi za- 
bawi szach 20 dni w Rossyi. 

Waszyngton, 29 marca. Biuro Reute- 
ra donosi: Na wczorajszem posiedzeniu ra- 
dy gabinetowej złożył minister rolnictwa 
oświadczenie w sprawie polityki dyferen- 
cyalnej, którą zastosowują Niemey do ame- 
rykańskich środków żywności, a szczególnie 
do przywożonego z Ameryki mięsa. Towary 
amerykańskie poddawane są w Niemczech 
niezwykle ścisłej analizie. Gdyby amerykań- 
scy urzędnicy zastosowali taką analizę do 
towarów niemieckich. przywożonych do Ame- 
ryki, poniosłyby Niemcy stratę, idącą w mi- 
liony dołarów. — To oświadczenie ministra 
amerykańskiego uważają za łagodne danie 
do zrozumienia Niemcom, że tak dalej być 
nie może. 

Waszyngton, 29 marca. W departa- 
mencie państwowym dla spraw zagranicznych 
uważają sprawę Christmasa za najoczywistszą 
omyłkę. Dania bynajmniej nie zamierza za- 
płacić jakiejkolwiek prowizyi, zażądanej przez 
Ohristmasa. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 29 marca 1902. Giełda 
poranna. (Vorbórse). Godzina 10 minut 30. 
Marki 117:42, Renta majowa 10170, Węgier- 
ska renta koronowa 37:50, Akcye austryac. 
Zakładu kradytowego 69875, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego %i1:—, Akcje Anglo- 
banku 286:50, Akcye Unionbanku 563—. 
Akcye Bankvereinu 4638:50, Akcye Länder- 
banku 428:—, Akcye Kolei państwowych 
677%:—, Lombardy 66-25. Akcye Kolei Elbe- 
thal 471-—, Akeye Fabryki broni ——, 
Akcye tytoniowe —*—, Akcye Alpiny 400'—- 
Akcye Rima Muranyi 508—, Akcye Pra- 
skiego Towarzystwa żel. ——, Losy ture- 
ekia 110—. Ruble 254—, 4-pre. Gal. po- 
życzka kraj. z r. 1893 96:40, 4 pre. Listy 
zastawne Banku kraj. 9%:—, 56 1. listy Tow. 
kredytowego ziemskiego 9550. 
Usposobienie : silne. 


Wiedeń, 29 marca 1902. Giełda 
południowa (Mittagsbórse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 117:42, Renta majowa 101:70, Węgier- 
ska renta koronowa 97:55, Akcye austr. Za- 
kładu kredytowego 699—, Akcye węg. Za- 
kładu kredytowego 711:—, Akcye Anglo- 
banku 267:50, Akcye Uuionbanku 562*—, 
Akcye Bankvereinu 463—. Akcye Länder- 
banku 423—, Akcye Kolei państw. 678'25, 
Lombardy 67: —, Akcye kolei Elbethal 471:—, 
Akcye Fabryki broni ——*—, Akcye tytonio- 
we —'—, Akcye Ałpiny 400 —, Akcye Ri- 
ma Muranyi 5038:50, Akcye Praskiego To- 
warzystwa żel. —'—, Losy tureckie 10975, 
Ruble 254—, 20-Franki ——, Tramway 


Usposobienie : spokojne. 

Berlin, 29 marca. — Giełda poranna 
(Vorbórse). Akcye kredytowe 22025, Towa- 
rzystwo dyskontowe 19475. 

Usposobienie: silne. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 


Załączony do dzisiejszego numeru obra- 
zek z „kolekeyi Kathreinera", jest oryginal- 
ną kompozycyę młodego artysty Adamsa. 
Dziewica wiejska z wyrazem czerstwego zdro- 
wia na twarzy, wraca miedzą wśród obfitych 
łanów po skończonej pracy do domu. Arty- 
styczne wykonanie wskazuje, że firma Kath- 
reinera ustawicznie dąży do tego, aby środ- 
kom do poparcia swych wyrobów, (w tym 
wypadku Kathreinera Kneippowskiej kawy 
słodowej), nadać estetyczny urok i artysty- 


kojowych. Boerowie czy Anglicy, zapewniają 


czną wartość. 
w Brukseli ze strony rzekomo dobrze poin- 


ły senatu, to jest bez przedłużania go z 4 


formowanej, że bezpośrednia ku temu ini-i 
cyatywa wyszła od samego króla Edwarda, 
któremu bardzo na tem zależy, aby na uro- 
czystości koronacyjne, które zapowiadają się 
nadzwyczaj wspaniale, nie padał cień mor- 
derczej południowo-afrykańskiej wojny. Gdy 
król wysłał lorda Wolseleya do południowej 
Afryki, udzielono z naciskiem dowódcom 
boerskim za strony sympatyzującej z nimi 
na 6 lat. | 


A M RM E E E L E o O O 


Nadesłane. 


De. A Z Kotaczkowski 


po odbyciu specyalnych studyów na 
klioikach we Lwowie i Berlinie ordy- 
puje od 15. kwietnia do 1. paździer- 
bia w Karisbadzie Stadt Atben vis 

a vis kałomsdy Mihlbrunn. | 


Naam W © WILD | 


Zapisy 
przyjmuje codziennie od godz. 10-tej przed 
południem do godziny 2-giej 


Stanisław Sachs 
naweczyciel tuńców 
ulica Paska l 17, drzwi Nr. 8. 


moaren hira 


Fabryka asfaltu i papy dachowej 


szeligi-L]SZKIGWICZA 


ELU DZLIU 
Lwów — Wiarcina 29, 
osusza gorącym asfaltem, jako jedynym środ- 
kiem, najbardziej zawiigocone ściany w po- 
mieszkaniach, niszczy grzyb drzewny. 


Dr. Roman kencki 


były asystent kliniki lekarskiej uniw. 
Jagielicńskiego i lwowskiego ordynuje 


w chorobach wewnętrznych 


ad gadz. 3—5 w). Kraszewskiego i 3. 
Telefon 588. 


Jako pewną lokacyę kapitału pole- Dr. Tomasz Gawlik 
zywa! Foty RY NE otworzył kaneelaryę adwokacką w Dro- 
gwarantowane przez Państwo pzy homin gi DOTA 


kursie obecnym przynoszą około 43⁄4°h-| €. k. uprzyw. galicyjski akcyjny 


Sokal & Lilien! Bank hipoteczny 


Bom bankowy i kantor wymiący. Oddział depozytowy 


Zlecenia z prowineyi wykonujemy ad- | przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachu- 
wTotną poczte bez doliczacia prowizyi. nek bieżący, przyjmuje do przechowania papiery 


m wartościowe i udzielą na takowe zaliczki. Franciszka Wilhelma 
COLOSSEUM Nadto zaprowadzono na wzór we | A TERN R e AA 


Sod dyrekcyą Ernesta Thorna. a tak zwane 7 
przeczyszezająca 


Od 16. marca nowy wspaniały i zabawny program. Depozyta schowkowe 


Małecki słynny prestygitator. 
dA ać (Safe Deposiis). 


Les Diess's najsuakomitrzy duet francuski. 
Rewelton-Selina Trio najlepszy akt siłaczy na Za opłatą 25 do 35 zł. s. w. rocznie 
depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan- 


wiszącyć zł linach. 
The five Iuggling Johnsons największa sen- 

SE cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem, gdzie bezpiecznie a dy- 


uacya amerykańska. 
Marcelli naśladowea instrumentów. 

skretnie przechowywać można swoje mienie 
lub ważne dokumenty. 


Nusza Melitta subretka polska. 
Zetto komiczny żongler. 
La Belle Violetta subrerka francuska. 
Amerykański Bioskop. W tym kierunku poczynił Bank hipo- 
teczny jak najdalej idące zarządzenia. 
Przepisy, odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów, otrzymać można bezpłatnie w od- 
ziale depozytowym 


Franciszka Wilhelma 
SA aptekarza, c. k, dostawcy nadwornego 
kaw Neunkirchen, Niższa fustrya. 


Do sprowadzenia przez wszystkie apteki 


Qvdziennie o godz. 8 wioezór senzacyjne 
przedstawienie. — W niedzielę | Święta dwa przed- 
stawiemia o 4 i 8. Ce plątku High-Lifa. — Bilety 
są wezęśniej do nabycia w biurze dzienników Piokna, 

. Karola Ludwika 9. 


po cenie 2 K, austr. wal. za pakiet. 


Z F ~ T z acą żądają płacą żądają łacą żądają r 
CENNIK Losy A "1 0 250 zł. mk. 4 pr. 19425 196. 2 Gal. poż. kr. z r. 1873: za 100 zł. 6 pr. r" Ozerm, krzyża węg. tow. 5 zł. o. . Jong 8078 g 

1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 3.8: s n n 1898za200k. 4 pr. 96. 7. 0f Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł. . 70—  76— 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 1860 po 100 zł. 5 pr.. . 183.50 18550 |, vb prop.„ 1889 za 100 zł. 4pr. 97.75 9875| Salma 40 zł. mk. . . 230— 240— I, 
Lwów, dnia 29. marca 1902. I płacą | żądaj 1864 po 100zł . . . 248.— 250.— I Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za Pożyczka miasta Salzburga aa A= 83. i 
Ak (uk walutą Koron. | 1864 po 50zł. . 248.— 250.— | 100 zł. 4pr. . 92.50 98.50] St. Genois 40 zł. mk. . `. . . 200— 1280.—. IĘDŁ 
1. Akeye za sztukę. KLIK © Listy zast. domen PJ 120 zł. 5 pr. 299.— 302.— | Renta włoską za 100 lirów (96 kor.) Pożyczka m. Stanisławowa 20 g. |  —— —— w 

Banku hip. gal. po 200 zl. (400 ża m M SARI | 4 pr. —— —- p „ Tryestu 100zł. mk. 4a pr. —— —— be 
Ex dividende 20 kor. .-. . 535 — |541 —| | B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa |Pyż, serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 82%—  84.-. i „ Tryestu 50 zł. 4 pr . . 230.— 250,— A 

Banku gal. SA 8 i przem. 850 — |380 reprezentowanych krajów koronnych). Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 110.25 111.25 w: 
po zł. 200 (400 kor.) 50 — — K. Akcye banków (za sztukę). w 

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. mk. ion z» wali mi epii 120.80 120.— G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne BankufAnal s 4 0 | p w 
(400 kor.) . 420 — | 434 — 1 f 4 pr ZAE Ma a (za 100 zł. Nom.). anku Anglo Austr. 240 kor. . . . 285.50 287.50 ; 

KOA Enin Oat. 42% wi 300 zł. ustr. renta w wa or. w dOSĘ a Peszt. banku handl. 500 zł. . . . 2520.— 2530, — pe 
w.a. w srebrze (400 kor.) . . [Boa —|570 —j| Podatku za 200 kor. 4 pr. . ~- . 55 | Anglo Austr. banku los w 30 1. 44 pr. —:— Zakład kred. dla handlu i przem. . 696.75 697.75 | 2a 

Garb. w Rzeszowie po 200zł. (400 k.) | = C. Obligacye kolejowe. Austr. zakł. kr. ziem. los w 501. 4 pr. 97.40 98. 20 Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 710— 712.— 

Fabryki wagonów w Sanoku przed- 5 n obl, prem. zr. 1880 3 pr. 270.— 243.— | Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 489,— 491.— 
tem Lipińskiego po 500 xor. i — — | 350 — Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99 — 99.80 „ 1889 3 pr. 261.50 263.— Galic. banku hipot. 00zł A 540.— 542. — 

Tow. dla gal. przedsięb. elektry- Kol. Cesarz. Elżbiety w e wolne Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5pr. 10450 105.50 „ dla hand. i przem. 200zł. 355.— 365.— 
czych wod. po 200 zł. (400 kor.) _ [400 — |420 —| | od podatku za 100zł. 4 pr. . . 119.— 126— „ los £pr. 97.50 —.— f Banku dla krajów koronnych 200 zł. 42250 42350 | L. 

e Kol. za 200 zł. mk. 5% pr. (se Gal. ake. b. hip. 10 pr. rer. los 5 pr. 110.— „  Anustro-węg. 1400 k . + . 1607.— 1617.— 

II. Listy zastawne za 100 kor. s akcye) 499.— 502.— JET": los 50 lat 4tjg pr. . 99.20 100. 20 „  Związk. (Unionbank) '200 zł. 561.— 563 — 

Banku b. g gi. w. a. wyl. z 10% s [109 70] — —ł | Kol. esarza Franciszka Józefa ZA 100 A a 60 lat za 200 kor. Czeskiego banku związkowego 100 zł. 24775 248,75 I 
w VAE gaje l „los. w501 af 99 20) 100 — zł. 5:/, pr, . . 125.65 126.65] 4p 95.— 96.— | Ziynosteńska banka 100 zł.. . . . 258.50 259.50 W 
moj ZABM „601.po200k. m.y 95 30| 96 —| | Kol. Arcyks. Rudolfa + w. wal. koron Gal. Mow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 95.50  96,— dr 
„ kraj. Bid, „Jos. w 51 l „z [100 50 | 101 20 wolne od podatku za 200 kor. BIE, 99.10 100.-- 0%, s „ 4pr. los. 41 lat 95.75 96.50 L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 

O „ los. w 57 L. s 497 —| 97 70] 4Kol. Karola EWA p 200 zł mk. nn] * h pepret t 9550 == lg pal hr de pierw. 200 zł 402.— 408.— P 

Tow. kred. gal. ziem. 49/, (pierw- = (ostemp. akcye) 5 s. AO 422.10 423.104 n „  4pr. za200kor. —— —— p. /akcyć zakład. SUL 360 015 b 
sza emisya) . . œ | 95 20| 95 30] š R Banku "krajowego dla Galicyi Lodom. RARE: 7 de wot: ak d. 1000 zł. mk. 5660. — ; 

Tow. kredyt. galic. ziemsk. Zj Obligacye ES Gay ála pr. 51", lat zwrotne . . 100.50 101.50 Ke kol. Tok. GK ie ) 200 r DET = 31 
los. w Alu, Tat - - Z950] 96 20] (poj. Avo. Albrechta za 300 zł 5 pr. 110.— —.— | Panka krajowego oblig- komun. 2 emi- Kol. Lwów-Bełzec (ake. pier) 200 at —— —— | m 
4o, los, w 56 lat A Š 95 60| 96 30 w złocie za 200 zł. 5 pr. we n pase i ego oblig. k 3 samej o 2 „  Lwów-Czera, li 3; 200: zd. > 566— 564,— 81 

IIT. Obligi za 100 kox. = R CAD 1000 i 99.50 100. 5 42 hia p semi 100.75 101.251 » vschod.-gulic. -lokaln. 200 zł. | 392 — 400— 
Gal. funduszu propin. taj w. a. m | 97 90| 98 60] | p 5000 a B Brac» degs za zob 0 10050 | Banku kr. losy 57i, Lua 200k. 4 pr. 9650 9770] » państwowych 200 a - .. - —— —— | ty 
Bukow. gaden propina Pp. A. ad me Æ z =, a p A] 99.60 100.60 Austro-węg. banku 407/ lat los. 4 i 100.20 10120] 7 žo a ły Skukokii BO km (ER 
— > ` i a ZMAU F; .— 32,— 1 

SMS ne Sr u k O em) s f100 301101 — ra bukowińskiej lokaln. za 400 kor. Paos » n a 50 lat los. 4 pr. 10020 101.20] istr fow. żegl. na Dunaja 500 ak 879.— 880.— | plo 

Kolej. lokalne dito 40) (po 200 e E 96 40 97 10 Kol. alie. ` Karola Ludwika za 206, | 2 Nisz PA Raczko M. Akeyo Przedni OWN aa ży 

Fożyczki kraj. 6%, w. a. z r. 1678 =—| === 100 zł. 4 praz 98.80 99.60 Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. . 720.— 725.— 

40, po 200 kor. Kol. Iwowsko-czera -jasskiej z r. 1894 Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. ——  ——|Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 880.— 885.— 
A 2 Zdj OB WO UE 96 50| 97 20 f za 200 kor. 4 pr. . 98.50 —.— | Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i Austr, tow. górnicze Alpine 100 zł. . 399,— 400.— po? 

Pożyczka m. Lwowa 4h p v0200 kor. 92 50| 93 z0f | Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 200 zł. 6 pr. . 106.75 108.— | Praskiego tow. żełazn. przem. 300 4. 1450.— 1460.— goi 

n Aladh n 200 „ 99 r0|100 4cj f gub za 400 marek £ pr.. . . . 118— —— ar żegl. par. po Dun. Em. r. AA 118.25 KE Schodnicy 500 kor. . ma 1120.— 1130.— wi 
kj. sA i ; š ol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1 r. 100.70 'ureck. zarz. tytoniow. 500 franków —.— 
IY. Losy. | D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 3 $ «w dy. E Apr 100.75 101.25 | Tvifail. tow. kgp. węgla 70 zł. . . 432.— 433.50 W 

M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 73 —| 78 — | Weg, złota renta za 100 zł. 4 pr. . —— ——] » p o» w m n 18884pr. 100.20 101.20 cy, 

M. Stanisławowa po zł. 20 (40 kor.) —-—| — — „ w wal. kor. za 200 na » i- r 100.60 101.30 N. WEKSLE. Sze 

kor. £ pr. 97.55 97.75 Rolej Lwów- Orern. e z r. 1884 za Berlin za 100 marek 5 pr. . . 117.35 117.50 86 
Y. Monety. Węg. oblig. prop. za 100 zł. AA pr. 100.60 101.60 300 zł. 5 p 9210 93.10] Londyn za 10 funt. szt. 4 pe; . 240.15 240.35 

Dukat cesaaski . 11 22) 11 34 „ Obl, pr. regul. Cisy za 100 zł. 40/, 161.— 163.— | Kolej Lwów- Orern. z r. 1884 za 300 Paryż za 100 franków . . 95.40 95.50 

20 frankówka . . I 19 — | 19 20 „ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 203.— 205.— | zł. 4 p 98.50 99.50] Petersburg za 100 NY 5a pr. —— —.— 

100 rubli rosyjskich srebrnych 250 — | 254 — b „ za 50 zł. (100 kor.) 203.— 205.— |Gal. a iok wschod. za 100 zł, 4 pr. == == Niemieckie banki . . 140 117.65 

100 rubli rosyjskich gd 253 25 |255 25 Węg. gal. kol. em. 1370 za 100 zł. 5 pr. 10820 109.—)| Włoskie banki. . . . . . . 93.35 93.55 zlo; 

100 marek niemieckich d 117 10/117 80 E. Obligacye indemnizacyjne. m n m n 1878 za 200 zł. 5pr. 108.— 109.— j Francuskie banki. . . . . . 94,75 94.85 a 

=" d iedeńskiei Kroacyi i Son 100 zł. 4 Pr 91, — SĘ > 2 „ 1887 za 200 zł. 4pr. 97.25 98.25] Szwajcarskie banki . . . . . 9475 94.85 wy 

 pRĘ rę w a 
Kurs gleidy wiedeńskiej. Węgier za 100 zł 4 pr. . . . . . 90.15 98.1 a. GARE] p 
Dnia 28. mares 1902. F. Inse publiczne pożyczki. Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. . 19.30 20.30 Dukat cesarski, . 11.36 11.40 Ra 

A. Ogólny dlug państwa. płacą żądają | Losy e Dunaju. z r. 1870 za 100 Zakład kred. dla hand.i przem. 100zł. 438.— 442.— | Austr. węg. 3 guld. złota moneta —.— <= 

Jednolity dług państwa w banknot. zł. : . 297.50 299.50 | Clary 40 zł. mk. . M0— 178— |20-ftankowka . . . . . . . 1908 1911 | 
maj- -listopad à 1. . . . 10170 101.90 f Poż. ak hase z r. 1878 los 5 pr. 106.— —.— |Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. - 84—  87.—|20-markówka . . : 200 23.55 
luty-sierpień . . 22. A060 10160 |IFoż. kraj, Bukowiny z r. 1898 los za Losy miasta Krakowa 20 zł. . . . 75.—  80.—} Rosyjski półim eryał. . = ni 

Jednolity dług państwa. w srebrze 200 kor. 4 pr. . . 96.— 97.— Į Pożyczka miasta Lublany 20 zł. . . '74.—  78.—] Niemieckie banknoty za 100 marek 117. '35 117.50 
styczeh-lipiee . . ś - . . 101.50 101.70 § Bukowińskie obl. propinacyjne | los za Palfy 40 zł. mk. . . . 190.— 195.— § Włoskie Wh za 100 lir. . 98.50 93.70 
kwiecień-paźdi zienik Arna a a FoP 101.70 1 30 MOZ aBpr . © . . . 102.90 103.90 Bary. krzyża austr. tow: 16 zł. . . 5650  57.50| Bable . . à wa Te 2.54 254 | 
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Kupuje i sprzedaje w powyższym spisie Wydawnictwo RE losowań Wadziej? 
August Schellenberg i Syn 5 a a Ra rocznie we liwowie zł. LAE ' 
Dom bankowy i kantor "a ku:sów notowane papiery wartościowe reńumeraża rocznie we Lwowie zł. 17! | 
we Lwowie, mi. Karola Ludwika 1. najkorzystniej, na prowincyi sł. 1:80 z dostawą. Star 
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Brzmienie firmy: „A. Brodheim, han- a Yami o TEFA © lab (L): Caecilie Batschis. Ausgetreten: die óffentlichen Gesel J 4 
Fr LĄ r ni Y. del futer i kspelaszy w pa 4 Datum der Eintragung: 15. März 1902. | schafter Carl Rost und Johanna Lepiczek. , | TE 
k: u 
Zmiana firmy A rodheim, han. K. k. Kreis- als Handelsgericht Nunmehriger Alleininhaber: Kuan 
L. cz. Firm. 45/2 (25105 | del futer w Przemyś Abtheil II. Rost, Baumeister in Biała. dlą 
Ogłoszenie. Przedmiot przedsiębiorstwa dotąd: han- | erung Procura ertheilt: Die dem H. Wen] ZE 
W rejestrie dla stowarzyszen zarobko- del futer i kapeluszy, obecnie handel futer. Wadowive, am 14. Marz 1902. Lepiezek ertheilte Procura gelóscht. 908 | + A 

wych i gospedarczych przy firmie Towarzy- Obecny posiadacz wyłączny: Berl Brod- Me TA Datum der Eintragung: 16. Marz 1' 
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czych. Mehl und Greislereien. Baugewerbe. Słyby 
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LICytacye. 
L. cz. E. 194/2 (3) (2456 3—3) 

Na żądanie Powiatowej Kasy Oszezędao- 
ści w Załeszczykach odbędzi» się doia 21. 
kwietnia 1902 o godz. 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr 6, 
lieytacya realności objętej lwh. 33 ks gr. gm. 
Kościelniki wraz z przynależnościami  skła- 
dającemi się z chaty lepianki, szepy, stodoły, 
karmnika i kosznicy. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioaą na 1324 kor., przynależności zaś 
na 392 kor. 

Najniższa cena wynosi 1144 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg  tzbularny, 
wyciąg katastralny, protokóły ocenienia i t. 
d.) może każdy, mający chęć kupienia. 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiaue 


| będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 


wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
| wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 


pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 


| zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zaleszczyki, dnia 6. marca 1902. 


L. 12.853/902 
OBWIESZCZENIE. 

Połączona z kolekturą loteryjną składo- 
wnia tytoniu w Bochni będzie obsadzoną w 
drodze publicznej konkurencji. 

Składownia ta ma na razie zaopstrywać w 
potrzebne maleryały tytoniowe 87 trafikantów. 

W ciągu roku od 1. stycznia 190i de 
81. grudnia 1901 pobrano dla tej składowni 
materyał tytoniowy w wartości 144.503 kor 
81 hal. 

Zysk od drobnej (alla minuta) sprzedaży 


(2499 3 - 3) 


| tytoniu w tej składowni wyposił w tym cza- 


8582 kor. 32 hal.. sprzedaż materyałów stem- 
plowych 49.558 kor. 60 hal., od sprzedaży 
tych materyałów przyznaną będzie prowizya 
w wysokości */ę*/,. 

Za przyjmowanie stawek loteryjnych w 
połączeniu z trafiką składu kolekturze na cią- 
gnienia loteryjne w Bernie i Lwowie zape- 
wnia się nabywcy stałą prowizyę od stawek 
Ww wysokości 25 procentów; stawki na te 
cąpnienia loteryjne wynosiły w ciągu powyż- 


 Szego okresu rocznego razem 12.534 keron 


86 hal. 

Przed objęciem interesu ma nahywca 
złożyć kaucyę loteryjną w wysokości 1600 kor. 

Wadyum wynosi 600 kor. i ma b;ć 
złożone w jednym z c. k. Urzędów podatk:- 
wych. Oferty maja być wystawione na prze- 
pisanym druku i wniesione opieczętowone 
najdalej do 18. kwietnia 1903 w południe u 
Naczelnika c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Krakowie. 

Bliższe szczegóły zawarte są w poprze- 
dnim Nrze „Gazety Lwowskiej”. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 

Kraków, dnia 21. marca 1302. 


L. cz. E. 1876/1 (6) (2369 3—3) 

Na żądanie p. Wiktoryi Terleckiej w 
Stanisławowie, zastąpionej przez adw. dr. 5ło- 
twiúskiego w Stanisławowie, odbędzie się 


dnia 10. kwietnia 1902 o godz. 10 przed po- 
 ładoiem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 


rze Nr. 9, licytacya 7/12 częś'i realności 
Wyk. hip. l. 1413 1 1498 ks. gr gm. kat. 
8zupol wraz z przynależnościami, składające- 
mi się z jednego konia. 

Nieruchomości, wystawione na licytację, 
a) wyk. hip. l. 1413 ns 
456 kor. 70 hal., zaś b) wyk. hip. l. 1496 
lą 46 kor. 64 hal , przynali żności zaślna 24 kor. 

Najniższa cena wynosi ad a) na 187 kor. 
14 hal, ad b) na 31 ker. 9 hal, poniżej 
ej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
Yeh nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta- 
ularny, wyciąg katastralny protokoły oce- 
Menia i t. d.) może każdy. mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
Ne pie niżej wymienionym, w biurze 


k Takie prawa w obec których niniejsza 
ieytącya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
tig do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
rminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
ddzaju eo do szmej nieruchomości nie mo- 
Słyby już być ze skutkiem podnoszone. 
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Te osoby, dja których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych częściach nieruchomości 
bądźiohecnie juź istnieją, bądź w toku postępe- 
wania licytaceyjnego powstaną, zawiadamiane 
będu o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tsblicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nia wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 1. marca 1902. 


L. ez. E. 2600/1 (5) (2538 2 -3) 

Dnia 30. kwietnia 1902 o godz 10 
przed południem odbędzie się w biurze Oddziału 
IV. Nr. 27 sądu tutejszego licytacya realności 
twh. 70 w Białym borze na 1312 kor. 22 
hal. ocenionej. 

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 874 kor. 80 hal. 

Zatwierdzone warunki licytacyjne i inne 
odnośne dokumenta przejrzeć można w sądzie 
tutejszym w biurze Nr. 23. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya bylaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter: 
minie licytaeyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężsry ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku posiępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Mielec, dnia 15. marca 1902. 


L. cz. E. 2489/1 (12) (2281 8—3) 

Dnia 2. maja 1902 » godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 14 odbędzie się licytacya realności 
lwh. 135 ks, gr. gm. Brzuchowice dłużnika 
Ignacego Letnika własnej wraz z przyna- 
leżnościami składającemi się z budynku go- 
spodarskiego, wychodków, studni z pompą, 
sztachet i chlewka. 

Nierackomość powyższa wystawioae na 
lieytacyę jest ocenioną na 13.8060 kor. wraz 
z przynależnościami, 

Najniższa cena wynosi 6 00 kor. poni- 
żej tej ceny sprz daż nie przyjdzie do skutku 

Zatwierdzone tus uchwałą z dnia 26. 
grudnia 1501 | p. 6 i uchwałą sądu krajo- 
wego z dna 22. lutego 1902 l. ez. R. 
V. 3-2 (5) warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymiebionym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyzBaczotym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczemia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
giyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ns powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licylacyjcego powstaną, zawiadami.ne 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkują w okręgu sądu niżej 
wymienionego t nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zarmieszkalego. i 

C. k. Sąd powiatowy, S. II. Oddział IV. 

Lwów, dnia 5 marca 1902. 


L. cz E 25111 (18) (2626 1—3) 

Dnia 14. kwietaia 19020 godz 9 przed 
południem odiędzie się w biurze Nr. 3 sądu 
tutejszego licytacya realności <bj. lwh. 390 
i 391 ks. gr. gm. kat Zadubrowie z przyna- 
leżytościami. 

Nieruchomości tę oceniono na a) real- 
ność Iwh 390 gm. Zadubrowce na 6117 kor 
31 hal., b) realności lwh. 391 gm. Zade- 
browee na 1007 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 4078 kor. 71 hal., 
ad b) 671 kor. 34 hal. 

Waruuki licytacyjne i inne odnóśne do- 
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 8. 

Takie prawa w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do Sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczewia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 


dnia 30. marca 1902. 


| 3205/20 (Potok); 
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i wania licytacyjnego powstaną, zawiadzmiane 
będą o dalszych wydarzeriach tego postępo- 
wania jedynie przez przykicie na tablicy sado- 
wej, jeśli aie mieszkają w okręzu sądu niżej 
wymieniouego j nie wSszażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręszeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sniatyn, dnia 11. marċa 1602. 
ł 


L. ez E. 1009/1 (11) (2614 1—3) 

Dnia 17. kwietnia 1902 o gočz 11 przed 
| poiuiniem, odbędzie się w sądzie niżej wy- 
iienionym, w biurze Nr 11 licytacya real- 
ności objętej lwh. 54 ks. gr. gm. kat. Starza- 
Wa wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cję jest oceniona na 2230 przynależności zaś 
na 119 kor. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1566 kor. 

Warunki licytacyjne i inna odnośne do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. ii. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszcezalną należy zgło- 
sié do sądu uajpóźniej przy wyznaczonym 
termiaie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na pewyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, Zzawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Dobromil, dnia 15. kwietnia 1902. 


L. cz. E. 1536/1 (7) (2570 1—3) 

Na żądanie Galicyjskiego Towarzystwa 
kredytoweg» ziemskiego we Lwowie odbydzie 
się dnia 30. kwietnia 1902 o godz. 9 przed 
poludniem w Sądzie niżej wym enionym, 
w biurze Nr. 12, lieyacya następujących 
realności objętych lwh. ks. gr. ala gminy 
Tarnowica polna, w szczególności realności 
llwh.: 614, 612, 613, 611, 610, 60%, 608, 
697, 606, 605 604, 603, 6023, 6u1, 650, 
508, 5u7, 596, 595, 504, 618, 598, 592, 
591, 615 616, 617 i 599. 

Realność l»h. 614 składa się z pare 
2735/5 (daki), 2736/2 i 2737/23 (pastwiska), 
2786/:2 (roli) i 2305/22 (Putok); 

lwb. 6!2 składa się z pare. 2735/4 
(łąki), 2786/21 i 2137,22 (pastwiska:, 3205/21 
(Potok); 

lab. 6:3 sksada się 
(łąki), 8736 30 (pasiwiska), 


Z parc. 2785/38 
2737/31 (rowu), 


lwh. 611 składa się z pare. 27344 
(łąki), 273619 (pastwiska), 2737/20 (rowu). 
2:35] (takı), 3205/19 (Putok) i 3215 (rowu): 

iwh. 610 skixda się z pare. 2734 3 
(łąki), 2736/18 i 2786,19 (pastwiska) 3205/18 
(Potok); 

lwb. 609 składa się z pare. 2733/4 
(łąka), 27342 (łąka), 2736/17 (pastwisko), 
2737/18 (rowu), 3295/17 Potok), 3214/2 
(rowu; 

lwh 608 składa się z pre. 2733/3 
(lakii, 2784j1 (laki) 2737/17 (pastwiska) 
2736/16 (roli), 3205/16 (Potok), 3214/1 (rowu), 

lwh. 667 składa sę z pare. 2733/2 
Caki), 2736,15 (pastwiska), 2737/16 (rowu), 
3205/15 ; Potcki; 

lwh. 606 składa się z parc. 2733/1 
(taki, 2736/14 (pastwiska), 2737,15 (rown), 
3205/14 (Potox), 3213 (rowu); 

lwh 605 skłyda się z pare. 2732/3 
(łąk ), 27386 13 (pastwiska), 2737.14 (rowu); 

lwh. 604 składa się z pare. 37322 
(aki, 2736,12 (pastwiska), 2737/18, (rowu), 
3205/13 + Potoka:; 

lwh. 603 składa się z pare. 2732/1 
(taki), 2736/11 (pastwiska), 2737,12 (rowu), 
3295 12 (Potoka:, 3212 (rowu); 

lwh. 602 składa się z pare. 2731/3 
daki), 2736/10 (pastwiska), 2737/11 (rowu); 

lwh. 651 składa się z vare. 27312, 
iłąki), 2736/9 (pastwiska), 2737.10 (rowu), 
3205/11 (Potoka); 

lwh. 600 siłada się z pare. 2721/14 
(roli), 2731/1 |jłąki)) 2736/3 (pastwiska), 
2737/9 (rowu), 3205/10 (Potoka), 5211 (rowu); 

lwh. 599 składa się z pare. 2721/13 
(roli), 2730/3 (łąki), 2786.7 (pastwiska), 
2737/8 (rowu); 

lwh 598 składa się z pare. 2721/11 
(rol), 27365 (pastwiska), 2737;6 (roli), 
8205/8 (Potok), 27301 (łąki), 3210 (równ), 
2721/12 (roli), 2720/2 (łąki), 2736/6 (pastwi- 
ska), 2737/7 (rowu), 3205/9 (Potoka); 

lwh. 597 składa się z pare. 2721/10 
(roli, 2729/3 (łąki), 2736/4 (pastwiska), 
2737/5 (rowu); 
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lwh. 596 składa się z pare. 2729/2 
(łąki), 2721/9 (roli), 2736/3 (pastwiska), 
2737,4 (rowu), 8205/7 (Putoka); 

lwh. 535 sklada się z pare. 2721/7 
(roli), 24253 (łąki), 2729/1 (ląki), 2737/2 
(pastwiska), 3205/6 (Potoka), 8209/1 (rowu), 
2721/8 (roli), 27:8/4 (łąki), 2736/1 (pastwi- 
ska), 2737/3 (rowu) 3209,2 (rowu); 

lwh. 594 składa się z pare. 27252 
(pastwiska), 2728,1. (łąki), 27215 (roli), 
3205/4 (Potoka), 3208 (rowu), 27216 (roli), 
2728/2 (łąk), 2737/1 (pastwiska), 3205/5 
(Potoka); 

lwb. 618 składa się z pare. 2721/4 
(roli), 2724 2 (pastwiska), £725/1 (pastwiska), 
2727/3 (łąki); 

lwh. 598 składa się z pare. 2721/8 
(roli), 2723/2 (pastwiska), 2724'! (pastwiska), 
2727,2 (łąki), 3205/3 (Potoka); 

iwh. 592 składa się z pare 24012 
łąki), 2720,2 (pastwiska), żT:1/2 (roli), 
2723/1 (pastwiska , 2727/1 (łąki), 3205 2 (Po- 
toka), 32 7 (rowu); 


lwh. 551 składa się z pare. 2401/1 
(laki), 3205/35 (Potoka); 

lwh. 615 składa się z pare. 3115/1 
(roli), 3138/1 (pastwiska), 3188/3 (rowu), 
3140/1 (roli), 3140/3 (roli); 

lwh. 616 składa się z pare. 3115/2 


(roli); 

lwh. 617 składa się z pare. 3138/2 
(pastwiska), 3138/4 (pastwiska), 3139 (roli), 
3140/2 (roli), 3140/4 (roli). 

Przynależności brak. 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione wszególności objęte: lwh. 
614 na kwotę 1558 kor. 40 hal, 612, 613 
i 611 każda na kwotę 320 kor, lwh. 6l0 na 
640 kor., lwh. 6098 na 658 kor. 60 hal., 
twh. 608 na 320 kor., lwh. 657 na 640 kor., 
lwh. 606, 605 i 604 każde na kwotę 640 
kor., lwh 608 na 960 kor, lwh. 692 na 
640 kor., lwh. 601 na 300 kor. lwh 600 na 
600 kor., lwh. 599 na 300 kor., lwh. 598, 
597 i 596 każda na kwotę 600 kor., Iwh. 
595 na 640 kor., lwh. 594 i 618 każda 
na kwotę 450 kər., Iwh. 593 na 960 kor, 
lwh. 592 na 1280 kor. lwh. 591 na 640 kor., 
lwh 615 na 1794 kor. 40 hal., lwh. 616 
na 297 kor. 80 hal., lwh. 617 na kwotę 
1500 kor. 

Najniższa cena wynosi dla realności 
lwh 614 1088 kor. 98 hbal., dla lwh. 612, 
613 i Glf dla każdej z tych po 213 kor. 
34 bal, dla lwh. 610 426 kor. 67 hal., lwh. 
609 489 kor. 06 hal., dla lwh. 608 233 kor. 
34 hal, dla lwb. 607, 606, 605 i 604 dla 
ka'dej po 426 kor. 67 hal., dla lwh. 608 
640 kor, dla 602 426 kor. 67 hal., dla lwh. 
601 200 kor., dla Iwh. 600 400 kor. dla 
lwh. 599 200 kor., dla lwh. 598 400 kor. 
dla iwh 597 i 596 dla każdej po 40 kor., 
dla lwh. 595 426 kor. 67 hal., dla lwh. 594 
i 618 dla każdej po 830 kor., dla lwh. 598 
640 kor., dla Iwh 592 853 kor. 34 hal, 
dla |wh. 591 426 kor. 67 hal., dla Iwh. 615 
1196 kor. 27 hal. dla lwh. 616 198 kor. 
54 hal, dla lwh. 617 1000 kor., poniżej 
tych cen sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podzas godzin urzędowych w są- 
dzie tuteszym, w biurze Nr. 12. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie li-ytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samiej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obserie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjn=go powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu tutej- 
szego i nie wskażą temuż sądowi pełnomoeni- 
ka do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszka- 
lego. 

i C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tłu:nacz, dnia 18. marca 1902. 


L. cz. E. 82/2 (6) (2625) 

Na żądanie Towarzystwa zaliezkowego 
w Tarnobrzegu odbędzie się dnia 24. kwietnia 
1902 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymieniovym, w biurze Nr. 6, lieyta- 
cya realności lwh. 22 gm. kat. Wulka tu- 
rebska. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 2790 kor. 

Najniższa cena wynosi 1786kor. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie, 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Rozwadów, dnia 20. marca 1902. 


L. ez. E. 1350,1 (3) (2630 1—2) ; 

Dnia 3:. kwietnia 1902 o godz. 10-tej | 
przed południem w sądzie niżej wymienionym, | 
w biurze Nr. VI odbędzie się licytacya a) 
niewydzielonej połowy realności wyk. hip. 
597 gminy Tłuste miasto, b) jednej czwartej 
niewydzielonej części realności wyk. hip 598 
gminy Tłuste miasto. 

Nieruchomcści wystawione na licytacyę 
są ocenione ad a) na kwotę 4010 kor., ad; 
b) na kwotę 25 kor. | 

Najniższa cena wynosi ad a) 2005 kor , | 
ad b) 12 kor. 50 hal. poniżej tej ceny sprze- į 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszace się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. VI. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchemościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sąd 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Tłuste. dnia 12. marca 1902. 


L. cz. E. 1184/1 (3) (2615) 

Na żądanie Gminy Byczyna, odbędzie 
się dnia 16. kwietnia 1902 o godz. 11 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4 w Jaworznie licytacya real- 
ności lwh. 206 ks. gr. gm. Byczyna Józefa 
Sośmierza i spóln. własnej. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 369 kor. 

Najniższa cena wynosi 246 kor., poni: 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
B Warunki licytacyjne które się równocześ- 
nie zatwierdza i odnoszące się do tych nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabularny, katastral- 
ny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio 
nym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w cbee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie istnieją, bądź w toky  postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez „rzybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu mżej 
wymiemonego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Jaworzno, dnia 5. marca 1902. 


L. cz. E. 1358/1 (4) (2618 1—-8) 

Na żądanie Franciszka Ma»trasa jako 
pawooabywcy Anny Matres w Przecławiu, 
odbędzie się dnia 1. kwietnia 1902 o godz. 
9 rano w sądzie niżej wymi ni nym w biu- 
rze Nr. A w Limanowy licytscya realności 
wh. 70 gm kat. Pasierbiec «bjętej, Szymona 
i Małgorzaty Matrasów własnej wraz przy- 
należy tościami. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę jest oceniovą na 6320 kor., przy- 
należności zaś na 220 kor. l 

Najniższa cena wynosi 4360 kor. 

Warunki licytecyjne i mae dokum»nta 
odnoszące siężdo tej licytaeji przejrzeć można 
w biurze Nr. 4. 

0. k. Sąd powiatowy. 


Limanowa, 16. warca 1902. 


L. cz. E. 23,2 (6) (2631) 
Na żądanie Stanisława K'łkieniewicza 
zastąpion=go przez c. k. notaryusza Kosiń:kie- 
go odbędzie się dnia 6. kwietnia 1912 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymienio 
nym, w biurze Nr. II. w Ulanowie lieytacya 
połowy realności lwh. 75 ks. gr. gm. Ku- 
rayna mała wraz z przynależnościatwi, skła- 
dającemi się z dwóch krów. 
Y, Nieruchomości powyższej, wystawio- 
na lieytacyę jest ocenioną na 1908 koron 
50 hal, przynależności zaś na 128 kor. 
Najniższa cena wynosi 135% kor. 27 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do i 
tej "a nieruchomości dokumenta może każdy 


mający chęć kupienia przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr II. 

A Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya bylaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licyteeyj'syna, inaczej reszezenia tego 
rodzaju co de samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem: podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy Sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Ulanów. dnia ©. marca 1902. 


L. ez. E. 162.2 (4) (25405) 

Dnia 24. kwietuis 1902 o godz 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 18 licytacya realności Iwh. 207 
gr. Lisiatycze składającej się z gospodarstwa 
wiejskiego. 

Wartość szacunkowa nieruch "mośbi wy- 
nosi 1770 kor. przynależności 72 kor. 

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 1228 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej 
szym w biurze Nr. 18. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ier- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoky, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w ckręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Stryj, dnia 5. marea 1902. 


L. 


cz. E. 67/2 (4) (2624, 

Na Żądanie S lomona Rottenbergs w 
Rozwadowie odbędzie się dnia 24 kwietnia 
1902 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 6, lieytacya 
a) realności Iwh. 285 i b; twh. 430 ks. gr 
gm. kat. Chwałowice objętych, wraz z przy- 
należnościami, realności lwh. 235 składającemi 
sę z pary koni, bron, pługa, kutego wozu, 
piwnicy ì studni, 

N eruchomeści, wystawione na licytacyę 
są ocenione rea!vość ad a) ua 7-50 kor, re- 
alność ad b) na 1200 kor.. przynależaości 
zaś na 290 kor. 

Najniższa cena wynosi odnośnie do re- 
alacści ad a kwotę A'20 kor, odnośnie zaś 
do realności ad b) kwotę 800 kor. 

Odnszące się do tych nieruchomości 
doknmenia można prze:rzeć w sądzie. 


C. k. Sąd powiat: wy. Oddział IV. 
Rozwadów, dnia 21. marca !9 2. 


L. ez. 1%/23/2 (5) (2627) 
W sądzie tutejszym biure Nr. 9 odbę- 
dzie się licytacya astępujących nie uchomości: 
I) realności lwb. 165 ks. gr. gm. Kry- 
stynopol ocenionej na !200 kor. dnia 16. 
kwietnia 1902 o godz. 10 przed południem. 
2) posiadłości grunt. lsh. 534 ks. gr. 
Poturzyea ocenionej na 450 kor. 89 hal. 
dna 5 maja 1902 godz. 10 przed południem. 
Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi ad 1) 60Q kor., ad 2) 800 
59 hal 

Warunki lieytacyjne i inne odnośce doku- 
menta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 10. 

Tanie prawa, w obec których niniej-za 
lieytacya bylaby niedopuszezaluą należy zgło: 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytzcyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzsja co do Sante] nieruchomości nie mo- 
głsby być już ze skutkiem podaoszene. | 

Te osehy. di. których jakia prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądż 
obeenie już istnieją, bądź w toku pestępo- 
wania licytacyjnego powstażą. zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszzają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Sokal, dnia 23. marea 1902. 


Upadłości. 


L. cz. 8. 6/99 85 kk. 
OGŁOSZENIE 
W sprawie konkursowej Izrael. Aszke- 


(2600) 


1 
i 
H 


Wydziale krajowym będą mieli pierw- 
szeństwo. 

Pesada ta bizi na razie prowi- | 
zoryczoą a po upłyzie roku zadowa!- 
niającej służby nastąo'ć może stab li- 


nazego celem powzięcia uchwały względem | zącya. 


zrealizowania reszty wierzytelności krydyta- 
ryusza i uznania części inwentowych przed- 
miotów za przepadłą ponownie wzywa się 
wierzycieli konkursowych na sudyeneyę dnia 
10. kwietnia 1902 godz 10 przed południem 
sala tutejszego e. k. sadu powiatowego od- 
dział V. 
Tarnopol, dnia 18 marca 1902. 
Komisarz konkursowy. 


L. cz S. 13/1 (84) (2638) 
W konkursie Rozalii Silberstein wyzna- 
cza się audyeneyę do rozprawy celem ustale- 
nia roszczeń zawiadowcy masy 1 tegoż za- 
stępcy do wynagrodzenia i zwrotu poniesio- 
nych wydatków na dzień 11. kwietnia 1902 
o godz. 12 w południe w c. k. sądzie krajo- 
wym cywilnym w sali Nr. 18 
Na audyescyę zaprasza się wierzycieli 
konkursowych. 
C. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VII. 
Lwów, dnia 24. marca 1902. 
Komisarz konkursowy. 


L. cz. S. 5/98 96 ce. (2616) 

W konkursie Aleksandra Micewskiego 
wystąpił zarządca masy dr. Władysław Jabl 
z wnioskiem, ażeby ogół wierzycieli rezstrzy- 
gnął, czy prawa przysługujące masie kon- 
kursowej Aleksandra Micewskiego do parceli 
bud. l. 235 objętej lwh. 400 księgi gr. gm. 
kat. Krechów i do młyna na tejże parceli 
się zsajdującego mają być sprzedane Israelo- 
wi Lustigowi za ofiarowaną przez niego kwo- 
tę 2600 kor. a względnie czy prawa te w 
ogóle mają być sprzedane z całzowitem po- 
minięciem przepisów postępowania egzekucyj- 
nego i pod jakimi warunkami. 

Celem powzięcia uchwały w tym kie- 
runku wyzn-cza się audyencya na dzień 17. 
kwietnia 1902 godz. 10 przed południem w 
c. k. sądzie powiatowym w Jarosławiu w biu- 
rze Nr. 15. 

Na tę audyencyę wzywa się wierzycieli 
konkursowych 

Jarosław, dnia 20. marca 1502. 

Komisarz konkursowy. 


i. cz. S, 8:1 (32) (2599) 

Na podstawie wniosków poczynionych 
przez jawiacych się na uudyencyi dnia 28. 
stycznia 1902 wierzycieli masy rozbiorowej 
Amalii Guldberg w miejsce tymczasowo usta- 
nowionego zawiadowcy masy adw. dr. Emila 
Schmiedta ustanawia się zawiadowcą masy 
pana Schmerla Adlera dzierżawcę browaru 
w Tarnopo!u. 

Tymczasowo ustanowionego zawiadowcę 
masy p dra Emila Sebmidta adw. kraj wego 
zwaln e się z dotychczasowego urzędu i zara- 
zem wzywa się go, aż by zarząd masy i 
w-zystko to, co wskutek tego zarządu w jego 
ręku pozostaje. oddał bezwłocznie nowo usta- 
nowiouemu zawiadowe* masy i ażeby do dni 
30 przedłożył kamisarzowi korkursowemu 
pisemny rachunek z dstychezasowego zarządu, 
lub też w przeciągu tego samego cząsokresu 
zeznał g: w kan'elaryi sądowej do protokołu. 

Nowo ustanowion-go zawiadoweę masy 
pana Schmerla Adlera wzywa się, ażeby w 
przeciągu trzech dni jawił się u komisarza 
sądowego biuro 13 celem złożenia przyrzecze- 
nia smiennego spełniania obowiązków cię- 
żących na nim w myśl ord. konkursowej, 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Tarnopol, daja 1. lutego 1902. 


Konkursa. 


(2634 1—3) 
KONKURS. 

Wydzisł Rady powiatowej Oiesza 
nowskiej rozpisuj» niniejszem konkurs 
na posadę konduktora względnie drogo- 
mistrza z płaca roczną 1200 koren i ry- 
czałtem rocznym na cbjazdy w spra 
wach służbowych w kwovie 600 kor. 

Kandydaci wykazać się winni: 

al Za sa oełnolatai i że nie prze- 
roczyji 40 roku życia. 

b) Znajomością języków krajowych 
w słowie i pśźme 

«) Dvwodami ukończonych czterech 
klas szkół średnich i praktyka przynaj- 
mniej dwuletnia w dziale budowy i 
konsorwacyi dróg i mostów przy wła- 
dzy rządowej lub autonomicznej. 

d) swiadectwem zdrowia i moral- 
ności. 


L. 702 


e) Kandydaci którzy ukończyli trzy- 
letni kurs szkoły konduktorskiej przy | 


ara z a O a AAAA ea EA WZA e Z NO RE 


Podania oryginalnemi świadectwa- 
mi udakum=nut wane i nalażycia ostez- 
plowane wnosić nalaży do Wydziału 
Rady powiatowej w Cieszenzwie w ter- 
minie d końca kwietnia 1902. 

Pojania nieudekumentowane lub 
zaopatrzone tylko zwykłymi odpisemi 
dokumentów nie będą uwzględniona i 
pozostaną bosz odpowiedzi. 

Wydział powiatowy, 
Cieszanów, 22. marca 1902. 
sekretarz; prezes zastęp: 
Strzelecki. Długoszowski. 


do L G. D. 8.558 ex 1902 
KONKURS. 

Ze strony e. k. monopolu tytoniowego 
będzie w miesiącu maju 1902 więcej miejse 
dozoreów uprawy tytoniu dla Galicyi (wzglę- 
dnie Bukowiny) do obsadzenia. 

Kandydaci starający się o takowe, mają 
swe pogania należycie ostemplowane i zaopa” 
trzone w metrykę urodzenia, świadectwo przy- 
należności, fizyczn=go uzd. Inienia, moralności, 
świadomości czytania, pisania i rachowania, 
jak również znajomości języków i wjadon ości 
praktycznej uprawy tytoniu, najpóźniej do 15 
kwietnia 1902 e k. fabryce tytoniu w Ja- | 
gielnicy lub Zabłotowie przedłożyć. 

Przy obsadzeniu tych posad będą mieli 
pierwszeństwo kandydaci, którzy ukończyli 
jedną ze szkół rolniew j, w której kurs uprawy | 
tytoniu był wykładowy. 

Bliższe warunki zasięgnąć można ustnie 
lub pisemnie w c. k. fabryce tytoniu w Ja- 
gielnicy i Zabłotowie, względnie w głównej - 
e. k. fabryce tytoniu w Monasterzyskach lub 
w e. k. urzędzie wykupna tytoniu w Bor- 
szezowie. 

C. k. generalsego Dyrekeya monopolu 
tytoniowego. 

Jagielnica, dnia 16. marca 1902. 


(2290 3—3) 


Wyroki prasowe. 


BL 70. [2500] 

: Dag l f Landes- al8 Prckgericht im 
Qing fat mit bem bem Grfeuntnijje vom 2 
Miarą 1902, Pr. 25,2, bie Weiterverbreitung 
der Nummer 11 der Beitfhrift: „Qinzer fliegen” 
De Blätter” vom 16 Marz !902 wegen deg Ar” 
titel8 : „Wer wil unter die Soldaten?” nad 
$. 491 Gt ©. und Artifel V. des Gejekeś | 
vom 17. December 1862, R. 6. BL Nr. 8 ex | 
1868, und wegen des Gedichtes: „Ginem Greun | 
de” nah $$. 122 b, 302 und 303 Gt ©. 
verboten. 

„ Dag f i Rreiz- als Prekgeriht iM 
Rovigno Bat bem Erfenntnijje vom 21. Miar 
1962, r. V. 21/2, bie Weiterverbreitung Def 
Nr. 4:3 der Beitjdhrift: „Il Proletarto* Jolt 
vom 19 Marz 190% wegen des Artifel8 * 
„Arsenaleide* nah $. 340 St. ©. und Mrt: 
IV beż Gejepes vom 17. December 1862, H 
©. BI. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Dag t f. Qandes- al8 Preggericht W M 
Prag Hat mit bem Grfenntnijje vom 21. Mdr 
1902, «r. I 49/2, bie Welterwerbrcitung DEF | 
Mr. 11 (68) der Beltjdiijt: „Mat eu Svonody” 
vom 19. Mórj 1902 wegen der Stellen von „Ż% 
druha mohou proto“ big „łuupezi a vrazdeni ?. 
unb *von „svate svatost stayu manzelskeho, 
big „schatralost a nenavist“ deg Axrtifef8: „Pri 
tomnost*; bon „Je to hanbou XX. stoleti“ bi 
„Zateho telete“ beg Artiles: „Jak se * 
uami toci"; von „Takowym bidackym zpuso 
bom“ big „s nimi jednejte* des Artifelg: „P 
cianosti pimpateru klerikalu* nach $. 65 %. 
314, 305, 300, 303 Et ©. verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz A. 42100 (5) (2479 3—3! 
Q. k. Sąd powiatowy w Mielniey podaj? 
do wiadomości, iż dnia 16. paździercika 19 
zmarł Grzegorz Burtniak w Krzywczu b | 
pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli.. 1f 
Gdy miejsce pobytu ustawowej dziedi“ | 
ezki Jeleny Garlińskiej nie jest znanem, 99 | 
wa się ją, ażdby w przeciągu jednego rok | 
licząc od dnia niżej wyrażonego zgłosiła ** 
w tymże sądzie i wniosła oświadczenie się d®® 
dzieem, w przeciwnym bowiem razie spac” 
byłby przeprowadzony z dziedzicami zgłasz” 
jącymi się i z kuratorem Iwanem Burtniakie” 
dla niej ustanowionym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielnica, dnia 3. października 1901. 
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L. cz. A. 51/99 (14), P. 11/99 (14) :i wreszcie Nr. 108.874 na nazwisko Towa- | cz. Cw. IM. 358/2 (1) (2592); L. ez. ©. IV. 38/2 (2) 
(2474 3—3) | rzystwo Tomine Leirech i na kwotę LÓŻ kor. Przeciw dr. Serafinowi Chmurskiemu, 
C. k. Sąd powiatowy w Jaworowie od-; 47 ha. opiewającej, aby wzmiankowane ksią- |] którego miejsce pobrtu jest nieznane, wnie- 
dział IV. ogłasza, że 21. lutego 1894 zmarł | żeczki w przeciągu 6 miesięcy licząe od pra anim Został do €. k. sądu krajowego jako | 
w Siedliskach Majer Sehwimmer bez poro- | ostatniego ogłoszenia edyktu w Gazecie Lwo- | handlowego w Krakowie przez Karola Rudoi- | został do e. k. sądu powiatowego w Przewor- 
stawienia ostatniej woli rozporządzenia. wskiej* tuiejszemu sądowi przediożył, wzglę- | phiego pozew o 1400 kor. sku przez Sarę Tauber negocyantkę w Prze- 
Gdy nie jest wiadomem, czy i komu | dnie swe prawa do nich wykazał, albowiem w Na podstawie pozwu wydano nakaz za- | worsku pozew o zapłatę kwoty 947 koron 
przysługują prawa do tej spuścizny, wzywa ; razie nieprzedłożenia książeczki te po upływie | płaty. . 78 hal, 
się wszystkich którzyby z jakiegokolwiek ty- į wyż zakreślonego terminu na powtórne żąda- Celem strzeżenia praw dra Serafina Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
tufu rościii sobie prawa do spadku po Maje | nie proszącego za umorzone uznane zostaną | Obmurskiego, ustanawia się p. dra Filipaj prawę kontredyktoryczną na dzień 1. maja 


(2622) 

Przeciw Abrahamowi Tauberowi, kupeo- 
wi, dawniej w Przeworsku zamieszkały które- 
| 50 miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 


rze Schwimmerze, by donieśli w przeciągu roku 
licząc od daty tego edyktu o swych prawach 
sądowi wykazali tytuł prawny dzieaziczeniA 
i złożyli oświad:zenie do spadku, gdyż po 
bezskutecznym upływie zakreślanego czasckre - 
su zestanie przewód spadkowy przeprowadzo- 
ny tylko z tymi, którzy wyksżą tytuł dzie- 
dziezenia, oraz wniosą oświadczenia i im też 
zostanie w miarę wykazanie praw przyznanym 
spadek, dla którego ustanawia się p. Adama 
Sieleckiego, substytuta c. k. notaryusza w Ja- 
worowie. W braku wykazania praw spadko- 
wych i złożenia oświadczeń do spadku w 
ustanowionym czasokresie przepadnie nieo- 
bjęta część dziedzictwa e. k. Skarbowi Pań- 
stwa jako bezdziedziczny spsdek. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział iV. 

Jaworów, dnia 23. grudnia 1901. 


L. cz. T. 1/2 (3) (2503 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi na 
prośbę Herscha Thaua Anczla w Zabłotowie 
wzywa posiadacza weksla z daty Zabłotów, 
30. grudnia 1597 w 6 miesiecy cd daty pła- 
tnego na 400 zł. opiewającego, a przez Her- 
scha Thau Jakuba akceptowanego, by do dni 
45 od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w 
„Gazecie Lwowskiej“ go tut. sądowi tem 
pewniej przedłożył, ileże w razie przeciwnym 
weksel ten uznany będzie za nieważny i zo- 
bowiązanego nie obowiązujący. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Kołomyja, dnia 23. lutego 1902. 


L. cz Og. I. 29/2 (2) (2508 3—3) 

Przeciw Taubie Laji 2 im. Hanft, któ- 
rej miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu obwodowego w Rzeszowie 
przez adw. dr. Hochfelda pozew o zniesienie 
współwłasności realności lwh. 58 gm. kat. 
Sokołów. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną 20- 
stała pierwsza audyencya na dzień 10. kwie- 
tnia 1902. 

Celem strzeżenia praw Tauby Laji 2 im. 
Hanft, ustanawia się p. adw. dra Hanasiewi 
cza w Rzeszowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Taube 
Laje 2 im. Hanft w rzeczonej sprawie na iej 
koszt i niebezpieczeństwe, dopóki ona same 
w sądzie się nie zgłosi lub peźnomocnika nie 
zamian uje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Rzeszów, dnia 20. marea 1902. 


L. cz. 680 (2539 3—3) 

Przeciw Franciszkowi Rejowskiemu, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do e. k. sądu powiatowego w 
Starym Sączu przez Maryannę Rejowską pozew 
o własność 414 części lwh. 812 i 16/70 
lwh. 1138 Stary Sącz. 

Na podstawie pczwu wyznaczoną została, 
audyencya do ustnej rozprawy na dzień 18. 
kwietnia !#02 o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Franciszka Re 
jowskiego, ustanawia się p. adw. Edv. Seuch- 
tera w Starym Sączu karat: rem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Fran 
ciszka Rejowskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki en 
w sądzie się nie zgłosi lub pelnomoenika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Stary Sącz, dnia 13. marca 1902. 


L. cz. Pr. 469/02 (2546 3—3) 

Jego Kxselvneya Pan Prezydent e. k. 
wyższego sądu krajowego we Lwowie zamia- 
nowa) dla drugiej zwyczajnej, dnia 9. ezer- 
wca 1902 o godzinie 9 rano rozpeczynającej 
się kadencyi sądów przysięgłych przy c. b. 
sądzie cbwedowym w Brzeżanach, przewodni- 
czącyme. k radeę Dworu jako Prezydenta sądu 


obwodowego Willibalda Prus.myga, zastępea- | gi ad 1) Katarzyna Mikuła zam. Tarczyńska | 


mi przewodniczącego zaś c. k 


denta sądu obwedowezo Józefa Heldenburga | sn hipotecznego i intabalacyę wpisu hipote- 


ic. k. radców sądu krajowego Macieja Ksszew kę, 

Jana Jaworskiego i Karola Ozernockiego. 
Pr-zydyum c. k. Sda obwoslowego. 
Brzeżany, dn:a 24. ma ca 1902. 


L. cz. T. 1/2 (2) (2577 1—3) 
C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
oddz. VII. wdraża na prośbę Józefa Hammera 
postępowanie amortyzacyjne co do czterech 
siążeczek gal. Kasy oszezędności Nr 17.763 
na nazwisko Tomine Leirech na kwotę 436 kor. 
67 bal. opiewającej, Nr. 77.854 na nazwisko 
Leopold Hammer i na kwotę 20 kor. 17 hal. 
opiewającej, Nr. 92.6438 na nazwisko Izydor 
ammer i na kwotę 219 kor. 86 opiewającej 
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Łandaue, adw. w Krakowie kuratorem. 


Lwów, dnia 6. marca 1902. 
| p zwanego w rzeczogej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 18. marca 1902, 


L. 10.524. (2558 1—3; 
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w Rze- 
szowie zawiadamia z życia i miejsca pobytu 
niewiadomego Abrahama Pranda, że na za- 
sadzie prawomocnego tut sąd. wyroku z dnia 
17. sierpnia 1898 do i. 9438 dla zaspokojenia 
sumy 85 zł. 55 ct. z pn. dozwolono na rzecz 
Salomona Kisenberga sntabulacyi egzekucyj- 
nego prawa zastawu dla powyższej sumy 85 
zł. 55 ct. w stanie biernym połowy realności 
lwh. 52 K lbuszowa i że uchwałę w tej spra- 
wie w dniu 10. września i894 do |. 40.524 
7201 wydaną, ustanowionemu dla egzekuta 
kuratorowi adw. dr. Fischlerowi doręczono». 
Rzeszów, 10. września 1094. 


i. cz. O. I. 86/2 (1) (2604; 

Przeciw Stefanowi Kawałko, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Sanoku 


470 kor. 


termin do ustnej rozprawy na dzień 10. kwie- 
tnia 1902 na godz. 10 przed południem. 

Celem strzeżenia praw Stefana Kawałko, 
ustanawia się p. dr. Słączkę, adw. w Sanoku 
kuratorein. 


L. 36.481. 
Obwieszezenie 
c. k Ministerstwa spraw wewnętrznych z 27. 
marca 1902 L. 11.878, tyczące się wetery- 
narsko - policyjnych zarządzeń pod względem 
przywozu świń z Węgier do królestw i kra- 
jów reprezentowanych w Radzie państwa. 

Na podstawie rozporządzenia wydanego 
przez e. k. Starostwo w Feldbach zakazany 
jest z powodu pomoru przywóz świń do tu- 
tejszago obszaru z granicznego powiatu sądo- 
wego Szent Gotthśrd (komitat Vas na Wẹ- 
grzech. 

Natomiast znosi się zakaz przywozu świń 
z powiatów sądowych Apatin, Hódság (komi- 
mit Bacs-Bodrog), Felsó Pulya, Nagymarton, 
Soproa (komitat Sopron), jakoteż z muniey- 
palnego miasta Sopron na Węgrzech i z po- 
wiatów Našice, Osiek (komitat Virovitica), 
jakoteż z munieyvalnego miasta Osiek w Kre- 
acyi-Slxwonii. 

Zmisienie zakazu przywezu świń Z po- 
wyżej nazwanych powiatów nie narusza nbo- 
wiążującego na mocy istniejącej ugody według 
art. L, ustępu 2. rozporządzenia ministeryal- 
nego z 22. września 1899 (Dz. p. p Nr. 179) 
aż do czterdziestego dnia po wygaśnięciu 
zarazy, zakazu przywozu świń z gmin sá- 
szarfulu (powiat sądowy Felsb Pnlya), Tenie 
powiat Osiek), które były zapowietrzone po- 
morem, jakoteż z gmn sąsiednich. 

(o się podzje do powszechnej wiado- 
mości odnośnie do rozporządzeń c. k Mini- 


i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są- 
dzie się me zgł si lub pełnomocnika nis 
zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Sanok, dnia 14 marca 1902. 


L. 34.446/02. 


| | Cieszanów | 
H Jarosław 

Kosów 
Mielee 
Tłumacz 


ą 


mim mma o c wn w ZAC TY ZY ZE ZZ ZZZZYZ ZZOZ ZZ ZY ZZ ZZ ZZOZ O DE 0 


Epizoocya | Powiat | 
| 
f 


Nosacizna Trembowla 


E 


przez Piotra Kawałko pozew o zapłatę kwoty | wie, 


Tenże kurator zastępywać będzie po-' 
wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt | kuratorem. 


1902 godz. 9 przed południem, w sądzie tutej- 


Tenże kurator zastępywać będzie po-; szym, w biurze Nr. 3. 


Celem strzeżenia praw Abrahama Tau- 
bera, ustanawia się p. Herscha Lachsa w Prze- 
worsku kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczesństwo dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 

Przeworsk, dnia 20. marca 1202. 


L. cz. O. II 682 (2) i (2629) 
Przeciw Michałowi Janeczko w Grębo- 
którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do e. k. sądu powiatowego 


Na podstawie pozwu tego wyznaczono | w Tarnobrzegu przez Walentego Rosę, rol- 


nika w Qrębowie pozew o własność pare. 
grunt. lk. 6792. 
Na podstawie pozwu z dnia 18 marca 
1902 wyznaczono audyencyę na 1. maja 1902. 
Celem strzeżenia, praw Michała Janeczki, 
ustanawia się p. Tadeusza Dula w Grębowie 


Tenże kurator zastępywać będzie Micha- 
ła Janeczkę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

(. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tarnobrzeg, dnia 20. marea 1902. 


Wykaz 


panujących w Galicji chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań c. k. Siarostw, przedłożonych od 17. do 28. marca 1902. 


Miejscowość 


Bachery ad Stare Sioło. 
Ostrów (ub. dw.). 
Hupki ad Roztoki. 
Kłębów (ob. dw.). 
Ostrynia. 


VW ierzbowiec (ob. dw ). 


ZEDO 0 a 


Kępanów (ob. dw.). 


Osowee (ob. dw. z folwarkiem Hupało). 
Hańczowa, Wysowa (z przysiółkiem Huta). 
Malczyce, Suchowola. 


Brelików (ob. dw.), Zawadka (ob. dw.). 

Ochotnica (pareby u owiec i kóz). 

Przerytybór, Zdziary. 

Chatki, H.łhocze, Litwinów (ob. dw.), Nowosiółka, 
Podhajce, Wierzbów, Zawałów. 


Siennów (gmina i ob. dw.). 


Wychylówka ad Radłowice, Sambor, 


Kalembina, Strzyżów, Wysoka. 
Kobierzęn, Zabięda (ob. dw.). 


L-onówka ad Manejów (ob. dw.), Pomorzany. 


sterstwa spraw wewnętrznych z 13., 14., 19. jf z 
i 25. marca 1802 L. 9627, 16.222, 11.0:8 Bochnia 
i 11358, ogłoszonych tutejszemi obwieszcze- Brzesko Birlcza 
niami z 14., 17. 20.26. marea (902 L 3.541, f; Buczacz 
30.988. 33.246 i 35581 (Guzeta Lwowska Gorlice 
z 16, 19. 22. i 29. marea 190% Nr. oža] Gródek e, 
64. 67 i 72). Kołomyja Oskrzesińce. 
Z e. k. Namiestnictwa. | Lisko 
wi 7 Lwów Ostrów. 
Lwów, dnia 28. marca 1902. | Mielec Łączki Brzeskie. 
a se ore 
; uzo 
L. cz. T. 152 (1) (2578 1—8)||  Parehy Podhale 
C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowi- 

Oddział? VII. wdraża na prośbę p. Lubiny Przemyśl Krówniki. 
Orzelskiej postępowanie aniortyza:yjne co do Przeworsk 
asygnaty kasowej z d»is 5. swrpnia 1879, Sambor Biskowiee 
byłego e. k. uprzyw. gal Zakładu kr: dytowe- Wykoty. 
go włościańskiego w lkwidacyi we Lwowie Strzyżów 
na 100 zł, i na imię Lubiny Orzelski:j cp e- Tarnów 
wającej 1 wzywa każdego pos'adacza rz- czonej | Tłumacz Miłowanie. 
asygnaty, aby takową w przeciągu 1 roku, Złoczów 
6 tygodni i $ dm licząc od dnia ostatniego Żydaczów Rudniki (ub. dw.). 
ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwowskiej“ ba Sn 


tem pewniej tut. sądowi przedłożył, względnie 


Rawa: a . |4Różs wąglikowa| Cieszanów 
prawa swe do niej wykszał, ileża w razie 


Płazów. 


pieprzedłożenia rzeczona asygnata na ponowne || j En , 
żądanie proszącej po abiywie RÓŻ zakr i Bóbrka Dziewiętniki, Ostrów. | 
terminu jako umorzona uznaną zostanie. | Brody Bołdury, Hrycawola, Litowisko. 
Lwów, dnia 18. marca 1902. l Horodenka r i sia 
ji Husiatyn Kotówka (ob dw.). 
uk WG f Kamionka Czuczmszy, Channiskie ad Wierzblany. 
Ł. cz. 0. I. 33/2 (3), ©. I 392 (2) (2619, || Kraków Chsłupki ad Branice, Zwierzyniec. 
Przeciw nieobeenym 1) Tekli z Mikułów | Pomór świs | Fodhajes Stare Miasto. | 
Zając przedtem w Strzemieniu, 2) Mikołajowi | | Rohatyn Frega, Kleszczówna. 
Waśko przedtern w Łęgowem — wnieśli skar- | 4 aktów ACE. 
bo ka a i 
ovccwal Ans Mita śGokódniostanii FLP arnobrzeg irębów. 
Wieeprezy-|1 Anna Mikula o własność sprostowania wp | Turka Byki: i 
cznego i int:bulneyę prawa własności połowy Zaleszczyki |. Dur liska. 
iała hip. 57 Strzemień, ad 2) Iwaś Waśko Zyduczów Łydaczó w. 
syn Fawła z L:gowego o własność pare. bad. | pommeau zj" SE o a 0 
187 w Łęzowem. Brody \ | Stanisławczyk. 
Ustu: rozprawy odbędą się 14. kwistaia Drohobycz Radeliez. 
1952 o godz. 9 rano w sali I. | Gorlice Biesna. 
Ustanowieni dla strzeżenia praw po- |} Hvrodenka Rakowiec. 
zwanych kuratorami ad 1) Dmytro Władyka | Wścieklizna | Husiatyn Bossyry. 
ze Sirzemieńca, ad 2) Iwas Paszkowski w; Lwów Borki janowskie. 
B: rowem będą nieobecnych zastępować, dopo- | Mościska Mościska. 
kąd się w sądzie nie zgłoszą lub pełnomo- | Í Przemyśl Przemyśl. 
enika nie ustanowią. [| | Skałat | Okno. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. | 
Mosty wielkie, dnia 12. marca 1902. | G Z e. k. Namiestnictwa. 
| Lwów, dnia 28. marca 1902. 


10 


; 


„ L. cz. Cg. II. 82/2 (1) (2659) 

Przeciw Stanisławowi Jeziorowi, któ- 

rego miejsce pobytu jest zieznane, wnie- 

sionym został do c. k. sądu powiatowego w 

Ropczycach przez Józefa lomuchałę pozew 0 
300 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczona all- 
dyencyę do rozprawy na dzień 26. marca 
1902 o godz. 9 ;, rano. 

Celera strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. adw. dra Alwina w Ropczy- 
cach kuratorem. | 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są- 
dzie się mie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 4 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ropczyce, dnia 13. marca 1902. 


5) Do umieszczenia ogłoszeń służy tablica 
przy kościele paafialnym w Wieprzu. W ra- 
zie potrzeby umieszczać będzie spółka Swe 
publiczne ogłoszenia w czasopiśmie, które 
oznaczy Rada nadzorcza spółki. 

6) Udział każdego członka wynosi 10 
kor. i może być wpłacony naraz lub ratami 
wynoszącemi przynajmniej jedną koronę i 
płatnemi najpóźniej w terminach półrocznych. 
Jeden czlonek nie może mieć więcej niż 5 
udziałów. 

7) Stowarzyszenie podpisuje się w ten 
sposób, iz pod pieczęcią firmy kładzie podpis 
przełożooy zarządu, względnie jego zastępca i 
Jeden z czlonkow zarządu. 

Wadowice, dnia 1. marca 1902. 


L. cz. Firm. 175/98 stow. II. 66 
Obwieszczenie. 

©. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Sanoku ogłasza, że w rejestrze dla firm 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
wpisał przy „Towarzystwo kredytowe 1 0- 
szczędnosciowe w Bukowsku, stowarzyszenie 
zarejestrowane z potrójaą odpowiedzialnością* 
a w niemieckim języku „Credit und Sparve- 
verein in Bukowsko, registrirte Genossen- 
schafi mit dreifacher beschrankter Haftung*, 
że na ogólnem zgromadzeniu członków towa- 
rzystwa odbytem dnia 26. lutego 1902 u- 
chwalono zmianę S$. 8 i 19 statutów i wy- 
brano w miejsce zmarłego członka zasządu 
Berka Kornreicha i w obec zmiany statutów 


(2432) 


L. cz. ©. IL. 73/2 ©) (2660) 

Przeciw Mieczysławowi Wiatrowi, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do tutejszego sądu przez Jana 
Kaczora pozew o 240 kor. 

Na p dstawie pozwu wyznaczono ro- 
zprawę na dzień 12. kwietnia 1902 o godz. 
9 przed południem w biurze Nr 3. 

Celem  strzeżenia praw Mieczysława 
Wiatra, ustanawia się p. adw. dra Madey- 
skiego w Tyczynie kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 


i niebezpieczeństwo, dopoki on w sądzie się | dwóch członków zarządu, a to Markusa 
nie zgłosi lub pełnemccnika nie zamianuje. | Wilka z Bukowska i Iaka Kornreicha z 
k. Sąd powiatowy, Oddział II. Wolicy. 
Tyczyn dnia 21. marca 1902. C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 


Sanok, dnia 15. marca 190?. 
L. cz. Cw. III. 305/2 (2593) 

Przeciw dr. Serafinowi Chmurskiemu, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do c. k. sądu krajowego jako 
Landlowego w Krakowie przez Powiatową 
Kasę oszczędności w Wieliczce pozew o 280 K. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
bezpieczenia 

Celem strzeżenia praw dra Serafina 
Chmurskiego, ustanawia się p. dra Michała 
Miluza, sdw. w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

O k. Sąd krajowy, jako haadlowy, 

Oddział IHI. 


Kraków, dnia %. masca 1902. 


L. cz. Firm. 236/1 Spółka II. 58 (23 <6) 
Wpis firmy spółkowej. l 
Wpisano do rejestru dla firm spółso- 
wych. 
Siedziba firmy: Ustrzyki dolne. 
Brzmienie firmy: Schönthal i Enoch. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: handel ma 
teryałami drzewnymi. 
Forma spółki: jawao handlowa. 
Spólnicy osobiście odpowi: dzialni (G.): 
Juliusz Sehónthal i Józef Enoch. 
Upoważniony do zastępstwa: Juliusz 
Schónthsl i Józef Enoch. 
Podpis firmy (F. Z): Schó thal et 
Enoch. 
Data wpisu: 12. marca 1902. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział [V. 
L. cz. T. 500 (9) (2598) Sanok, dnia 1. marca 1902. 
Obwieszczenie tusądowe z 8. marca 1902 i 
T. 5/00 (9) prosuje się w ten sposób, że 
termin do doniesienia o życiu i pobycie Fili- 
pa Didiw, upływa 30 marca 1808. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
San 'k, dnia 25. marca 1902. 


L. cz. Firm. 25,2 
Ogłoszenie. 
W rejestrze dla Stowarzyszeń zarobko- 
wych i gospodarczych przy firmie Towarzy- 
stwo zaliczkowe, Stowarzyszenie zarejestrowane 
z nieograniczoną poręką w Drohobyczu uwi- 
doczniono ustąpienie zastępcy dyrektora dra 
Ignacego Janowskiego i wybór na jego miej- 
sce Franciszka Jelonka budowniczego miej- 
skiego w Drohobyczu. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Sambor, dnia 8. marca 1902. 


(2509) 


Firmy. 


L. cz. Firm. 192 Stow. I. 150 (2397) 
C. k. Sąd obwodowy jako bandlowy w 
Wadowicach zarządza wpisanie do rejestru 
stowaczyszeń zarobkowych i gospodarczych 
firmy „Spółka oszczędności i pożyczek w 
Wieprzu, stowarzyszenie Zarejestrowane z 
niecgraniczoną poręką*, z tem, że 

1) Stowarzyszenie to polega na kontra- 
kcie z dnia 29. grudnia 1901 i 6. lutego 
1403 r. 

2) Siedzibą stowarzyszenia jest gmina 
Wieprz. 

3) Celem przedsiębiorstwa jest starać 
się o matery:lne I moraine podnies enie człon- 
ków stowarzyszenia mianowicie przez: 

a) Udzielanie cwonkom w miarę p- 
trzeby, użyteczności i w miarę funduszów po- 
życzek potrzebnych w gospodarstwie, prze- 
myśle i handlu, a to z funduszów, które 
stowarzyszenie na ten cel gromadzi przy pe- 
mocy wspólnej, nieograniczonej poręki swych 
członków ; i 

b) Danie możności do umieszczania na 
procent pieniędzy zaoszczędzonych, w teu 
sposób, że stowarzyszenie przyjmuje i opro 
centowuje wkładki oszczędności ; 

c) popieranie tworzenia spółek i sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
okręgu stowarzyszenia. 

4) Zarząd stowarzyszenia składa Się: z 
| SU jego zastępcy i trzech człon- 

ów. 

W skład zarządu wchodzą na podsta- 
wie pierwszego walnego zgromadzenia w 
dmu 6. lutego 1902 w Wieprzu odbytego: 

a) ks. Marcin Krzysica, proboszcz w 
Wieprzu, jako przewodniczący ; 

b) Jan Jurecki, rolnik w Wieprzu, ja- 
ko zastępca przewodniczącego; 

e) Franciszek Dudek, rolnik w Wie- 
przu, jako członek. 

d) Ludwik Saferna, rolnik w Wieprza, 
jako członek. 

e) Jan Lachendro, rolnik w Wieprzu, 
jako członek. 


L. ez. Firm. 32 stow. II. 676 (2463) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnowie podaje do wiadomości, że w reje- 
strze spółek zarobkowych i gospodarczych 
przy firmie „Towarzystwo kredytow» dla 
bandlu i przemysłu w Mielcu zarządził wpis 
że dyrektorami tego stowarzyszenia pp. Mar- 
kus Horowitz, Henoch Nussbaum i Leizer 
Weinberger przemysłowcy w Mielcu zamie- 
A na przeciąg trzech lat wybrani zo- 
stali. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 8. marca 1902. 


L. cz. Firem. 48,2 (2506) 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie jako 
handlowy zarządza na dau dzisiejszym wpis 
w rejestrze Stowarzyszenia zarobkowo-gospo- 
darczego: Towarzystwo oszeżędności i kre- 
dytu w Sokołowie, Stowarzysz=nia zarejestro- 
wanego z ograniczoną odpowiedzialnością 

1) że statut tegoż Towarzystwa z daty 
Sokołów 19. maja 1399 został zmieniony w 
dniu 9. grndnia 1901. 

2) że Dyrekcya tegoż Towarzystwa skła- 
da się z pięciu członków, z których jeden 
jest stalym. a 

3) że w dniu 9. grudnia 1901 zostali 
wybrani w miejsce dotychczasowych dyre- 
ktorów do dyrekcyi: Hersch Kaufmann, jako 
stały dyrektor, zaś na przeciąg lat sześciu 
Simon Schipper, Saul Tugeudhaft, Samuel 
Silber z pod Nr 229, Mozes Diamand wszy- 
scy z Sokołowa. 

Rzeszów, dnia 22. lutego 1902. 


L. ez. Firm. 90 Stow. I. 146 (2511 1—8) 
bwieszezenie. 

Do rejestru stowarzyszeń wpisano. 

Na mocy uchwały na walnem zebraniu 
dnia 10. października 1901 powziętej Bank 
kredytowy i przemysłowy, stowarzyszenie 
zarejestrowane zZ ograniczoną trzykrotną pe- 
ręką w Skale n./Z. został rozwiązany i do- 
tychezasowy dyrektor Chuna Seidler likwida- 
torem mianowany. 

Zarazem wzywa się wierzycieli powyż- 
szego banku, aby się do tego bauku zgłosili. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Tarnopuł, dnia 1. marca 1902. 


L. cz. Firm. 88/2 (2460) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
pejedyńczych i spółkowych. 

Należy wpisać w rejestrze dla firm po- 
jedynczych. 

Siedziba firmy: Jarosław. 

Brzmienie firmy : „Maksymilian Sokel-. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: przemysł 
eskontowy. 

Dodatek prokura udzielona: żonie, Er- 
nestynie Sobel. 

Data wpisu: 9. marca 1902. 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 

Przemyśl, dnia 22. lutego 1902. 
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Pudr książęcy “ 
znakomicie odświeża i upiększa płeć, cena 1.20 do 3:20 K. 


JAN IHNATOWICZ 


Lwów, ulica Sykstuska l. 25, ulica Halicka 1. 11. Kraków, Su- 
kiennice 1. 20, Przemyśl, ul. Franciszkańska l. 24 
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Tatami sakoi wk wości 
Zdzisława hr. Tarnowskiego 


w Dzikowie p. Tarnobrzeg 

poleca w obecnej do szdzenia najstosowniejszej porze 
Drzewka owocowe 

Gzyleńiie porma n JAZ. — kor. 60 hal. 
czteroletnie po — kor. 80 hal. 
pięcioletnie po 1 kor. — hal. 
sześcioletnie po A g 1 kor. 40 hal. 
za sztukę wraz ze starannem opakowaniem. 
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Lwowskiej Filii 
Banku galic, dla handlu i przemysłu 


został przeniesiony do nowo urządzonego lokalu w 
= parterze (ul. Jagiellońska l. 3) gdzie również prze-Ę 
| niesiono 


Oddział wekslowy. 
Pierwotnie w parterze znajdujący się 


Oddział wkiadkowy 


został napowrót do tego samego lokalu przeniesiony. 


Otwarte oriy role. 


Jun eine MIEJSCE KĄDIBIOWA GNÓWA r" 


406 metrów nad nosiomem morskim, stacya pocztowa i telegraficzna, stacya kdiejowa Nachod i Rneckers. 
| Arsenowo ż laziste źródło: przeciw chorobom krwi, nerwów, serea i chorobom kobie seym, Źródła litionowe : 
Przeciw reumatyzmowi, chorobom nerek i pęcherza. Kąpiele różnego rodzaju i modne leczenie. Koncerta 
| Teuniony. Rozsyłka wód mineralnych trwa cały rok. 


Prospekta bezpłatnie przez Myrekcyę kompielową. 


ZERO: WOT RAPA WOZY TT PIWA PAY WETO WANA 
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d wutygodnik, zawieszcza kolorowane ilusiracye w stylu iaodnem, syl- 
wetki, wiersze, nowele treści lekkiej, wiersze oryginalne i tłómaczone. 4, 


„Maska“ wychodzi 5 i 20. każdego miesiaca pod redakcyą Emila 
Holoda. — Prenumerata kwartalna 2 kor. — Prenumerować można 
we wszystkich Ajencyach dzienników, w księgarniach i w Admini- 


stracy! „Maski“ Lwów. 


Śoococsecosii. 


A RRS 


Tutki egipskie 

„ NA E EELEE 
|| znakomity wyrób — marka światowa — nie zawierają 
| gliceryny, nie gasną w paleniu i są zupełnie nieszkodliwe. 
NE Wszędzie do nabycia. "Bg 


| Kupcom rabat! Łaskawe zlecenia uskutecznia odwrotną prezrta 
Ji Fabryka tutsk „NIEL“ Lwów, ul. Ścieżkowa 12. 


Na wszystkie 
bez wyjątku pisma codzienne miejscowe, zamiejscowe, wie- 
deńskie, zagraniczne, tygoduiki, illustracye artystyczne, 
pisma humorystyczne, mody, żurnale, przyjmuje presume- 
ratę z dostawa w miejscu lub wysyłką na prowincyę, po 
cenach redakcyjnych 
Ajencya. dzienników i ogłoszeń dokołowskiego 
Lwów, pasaż Hiausmana 9. 


DEB" Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej "QER 


raty rok. | 


SANATORIUM 
Dra Kugeniusza WAJGLA 


Lwów, ul. Heusnera 1. 11, 
pod adm. kierownictwem Kazimierza Solrekiega. 
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"| Nowo urządzone i przebudowane. 
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Otwarte 


MĘ Przyjmuje chorych na stały pobyt. celem leczenia 
wszelkich chorób, z wyjątciew zakaźnych i umysłowych Prospeita 
na żadanie wys:ła 


Otwarte cały zc. 


Zarzad. 


Otwarte cały roz. 
TEELE ZI RUDUW ZZ KIA WIERZ |. 


Zaleconwa przez Towarzystwo lekarskie krakowskie 
Szczawa alksliczno - sodowa, zamini Gad składowe oe, jak 


ohte Ko! GBA ae i ae wej 


nakaegi: 
FTewarzystwa lekarskiego 
używaną bywa w zg? „dze. kurczach i przewlekłych katarach 
żołądka z dobrym skutkiem. 
EG" Cena fiaszki w Krakowie 30 halerzy. "ZBĘ 


wyrobu pod 


Do nabycia w aptekach i drogueryach, 
J. Wewiórskieso. 
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K Rząca i Chmerski w Krakowie 


właściciele fabryki wód mineralnych. R 


skład dla Lwowa w aptece 


Eiki 


W ózki "RE dzieci |200 


|kyroby koszykarskie i kam- |] Rpa 
busowe w kolosalnym wy-|Ę pe z W. * 
| borze bajecznie tanio BA I 

poleca 


| pierwsza krajowa fabryka 


| „, Koniewicza || 
| E Lwowie, ul. Akademicka 5. 


(Cenniki gratis). 
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Dyrekeya Towarzystwa TE w Dubieczu Stow. zarejestrowane 
z ograniczoną p`ręka zaprasza P. T. członków na 


Walne Zgromadzenie 


dzie dnia 1. „maja 1902 9 godzinie 8-ciej po południu. W razie 
nia zebrania się kompletu rozpisuje się równocześni» drugie Walne Zgrorma- 
dzenie na dzień 6. maja 1902. 


Porządek dzienny: 


1. Odczytanie protokołu x ostatniego Walnego Zgromadzenia, 

2. Rozwiązanie Stowarzyszenia. 

38. Wybór likwidatorów. 

4. Wnioski członków. 

Dubiecko, dnia 28. marca 1902. 
Dyrekcya. 
a z m PK WON KN lin PR" M | 
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Papiery secessyjne w kasetach 
ostatnie nswości. 


Papiery kancelaryjne i listowe. 
Przybory do pisania, rysowania i malewania. 


Obrazy oryginalne olejne, miedzioryty i staloryty. 
Ramy do obrazów 


najnowsze wzory, poleca 


Stanisław Gabriel 


Lwów, ul. Karola Ludwika 1, 


Jn MERBRIĘ NIECH TADRE 


N WAN U ŻRAA | 


Monopol herbata 


z „Rączką* 
zawsze świeża i doskonała. 
Przez hezpośrednie stosunk! z rynkami w Londynie i w Chinach nabywa się tanio. 
Transport w calych wagonach i zbyt w kraju największy. 
i Po cenach oryg poj I prawia wszędzie do nabycia, proszę tylko żądać „Herbatę 
2 Rączką*, a gdzie nie ma proszę pisać wprost do 


Magazynu Juliusza Grossego 
w Krakowie. Rynek. OP Spiski. i 


ÓW « TWA AR 00 WRACA PI 0 | AA OWI LAAR AŻ A Wadim | 02 


T Ex N I O 
i pod gwaraneva za doborowy towar poleca Szan. P. T. Publiczności 
Spółka stolarzy lwowskich 
Lwów, pige Bernąardyński 1. 17 
Swój od roku 1854 istniejący 


SKLAD MEBLI 


nrszelikieggo rodzaju, 

Kompletne stylowe urządzenia pokoi sypialnych , jadalnych 
i salonów w wielkim wyborze od najskromniejszych do 
najwykwintniejszych. 
eLecsle gięte i żelazne 
po ecnach fabrycznych 


z sa A b KOTOR A KOK KCK © a Ca ORO 
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PARKIETY 


TFTosadzki deszczułŁzow”e 


oraz 


uwszystkie wyroby stolarskie 


jako to: 


drzwi, okna, krzesła, stoliki ogrodowe IL 


poleca FABRYKA PAROWA 


RACI WCZELA 


We LEN OWİe. 


12 


Fartuszki, Obrusy, Specyalny | 


ta 2 U Skład Tryesteński | 


7 Dywany, 
. P Chodaiki, a r 
; d m Dywaniki przed 4; Prześcieradł: gumowe. 


Specyalny < 


Skład Tryestański 


Lwów, Sykstuska 2. umywalnie Paski na stół (Tischidufee) Lwów. Sykstuska 2 
| "cie i TWSA ,rzecim sez nie o 30 procent taniej. p P A 
Obszerną broszurę W pierwszym Ít on proce j reumatyzm, podagra, otyłość, cho- | 


o Truskawcu GW Hmeun$i<sRWWESUM oby nerkowe i pęcherza, astmai | 
wysyła na żądanie leczy się z nodzwyczajnym skutkiem ischias, choroby kobiece, sercowe | 
Zarząd. Początek sezonu 15. maja. — Koniec 30. września. i żołądkowe. 


Pier R" EE pak: s ostaea arcyks. 1 książęcym zarządem dóbr, e. k. zarządom | 
a AS 0 Wiżącznie PNA wojskowym, kolejowym, towarzystwom przemysłowym, | 


są STR SE EPĘEP | E F $ ADOWYG Ń górniczym i hutniczym. budowniczym, przedsiębiorcom | 


E budówlanym jako też właścicielom fabryk i kamienic: | 
Karola Kronsteinera, Wieden IIL, Hauptstrasse 120., moga byé dostarezone w suchym stanie w proszku, w 40 rozma. f 


Farby fasadowe, trwałe na powietrze, rozpuszczające się w wapnie, f 
tych wzorach, od 16 ct. i wyżej, za kilogr. i równsją się co dof 


Wyszezególniona złstymi medalami. czystości i tenn farby, znpełnie lakierowi « lejnemu. 
ug" K udencya w języku polskim. "$E 200 koron nagrody za udowodnienie naśladowniotw. 
i >| adj 7 je y Pp Karta z próbami, jakożeż sposób użycia bezpłatnie i opłacone. 


WEST EZ RZS ERES ZZ ZZPA RE ZOT ZEŃ RAM AEO BOR TITER <W x 
i SESE | Herceńskie kanarki splowafąace Każda familia | 
| Zotoczki łukowe i próżne rozsyła za zaliczką od 8 sprawiać sobie może za pomocą moich znakomityć h 


Choroby weneryczne 
i zast»rzałe, obojga ptei choroby skórne 
H i kobiece. osłabienie pa tla neurasthenji 
É leczy radykalnie Dr. FRISCH, Pasaż 
M Hausmana l. 8. Zabiegi lecznicze odby- 
$4 waja się pod osobistym dozorem. Bada- 
$ via wikroskopijne i ezdoskopijne w godz. 
$ od 8—10 i 2-5 Wyłącznie dla Pań 
od 5— 6. 


do 20 M. Prospekta bezpłatnie, wszędzie cenionych Fonografó? 
WY. Heerin g NĄ przyjemne alk oi, TaM Ey spiedi 
St. Andreasberg (Harz) 427. iwa, mówi, Śmieje się, gra polskie 
AEE SÓ SA peśni, rozmowy, Śmiechy, marsze 

piesni it p. z zadziwiającą ne ture 
„nością i jest przy wszystkich zab% 


Przeprowadzenia 
wach jako zabawa nieprześcignion)* 


bał. wozy 6 i 8 meir, Dostarezam fonograf ten po niebywałej w świeć” 


aa kupieckim cenie 5 zł. 90 et. wraz z opakowanie” 
Giwarancya za całość. i dodaję jeden wałek bezpłatnie. Wszystko za 2% | 


52 włssnych wozów mebłowych patent. liezką lub za poprzedniem nadesłaniem należytość | 
przez Międzynarodowy dom eksportowy M. B. Bra 


Poszukuje się inżyciera wdolne- U A R 0 i J E L L Í N E K — a ——” | 


Po cenach redakcyinych 


BR ogłoszenia do wezysikieh bez wyjątku 
| dzienników twowskich, krakow- 
skich, warszawskich, wiedeń- 
skich, czeskich, francuskich ete. 
czasopism fachowych, miejscowych, 
zamiejscowych i zagranicznych. 
Zamówienia na klisze I rysunki do ngłeszeń. 
prenumeratę na wszelkie pisma 


przyjmuje i e Jako moja specyalność 0% | 
| Ajencva dzienników | agłoszeń go do konstrukeyi mostów, dachów Wiedeń, Schottenring 27. let 88 polecam zsakomitć | 
| Sokołowskiego wyroby nożownicza z fe | 


bryki angieiskiej Geo. É 

des z Son. Hencke:sa w S0 
lingen franc. i styryjskie 
Koże stołowa i deserowć 
kuchenne elastyczne do cias 

i mięsiw i zwykłe. 

Seyzeryki. Nożyczki. Brzytw? | 
angielskie od koron 4 do % 

Herekelsa i Arbenza. M 
szynki do strzyżenia wł0” 


( | sów. Narzędzia ogrodnicze PO 


Zgł szenia przęymuje Juliusz Oybulski, £ aniall 
architekt cywilny, Lwów ulica Gułęhia Lwów, pages 22. 
hczba 7. | "Telefon 408. 


| we Lwowie, pasaż Hausmana 9. 
à Kosztorysy gratis, 


ES OT E E A 


Losy na spłaty miesięczne 
z prawem do wygranych po złożeniu pierwszej raty 


NAK "EL € | s poleca dom bankowy 
Drobne ogłoszenia 


od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym Schütz A Chajes 


petitem 4 halerzy. we Lwowie, ulica Sytstnska liczba 8, 


Pasa? Hansmana, 


Lwowrkie 


EET NALE | 


y | ete. z kilkoletnią praktyką fabryczną. | Budapeszt, Arany Janos uicza 34. 


(45 razy premiowanej, 
Dai zeza Kupno i sprzedaż efektów. losów i menet. > 5 zę WR AP 0 S © 
wa biurks orzechowe i ramy mahoniowe Í Wypłata kuronow. Bezpłatna rewizya losów i efektów. 0d 30 marca do 5 kwietnia do widzenia 


do IDA Ludwik Korzeniowski, pracowni» i Kalendarzyk wysyła się bezpłatnie. zsjmujące zwiedzanie 

stol.yska, Lesia 78 spa E? 

eai =: a s = = cenach możliwie niskich. 
Nowego Yorku kumtoni Halski 

(najnowsze zdjęcie). ALCOI ALSKI 

W/stęm 18 eh matmdel żelazny 

Lwów, viac Maryacki L 9* 


(ennihi na życzenie. z | 


| Sprzedajemy wastępujace książki jak 
długo zapas starczy po cenach zmaczmie 
uwiżomy ch. 

Laskowski, Zużyty, kartki z życia, dawniej 

4 kor., cena 1 kor. 
Junosza Klemens, Wnuozek, i iune nowele 
„. 1 obrazki, dawniej 3 kor., cena 1 kor. 

Ariel, Ułudy, powieść współczesna, dawni j 


kor. e-na 1 kor. | 


icozeniu ciust ćwiąteeczmyćeh Floren- 
tyny i Wandy wydanie nowe sióamie opuściło 
prasę drukarską i jest do nabycia po 1 kor. 32 hal 
p i 1 kor. 52 hal. ruskie z przesyłką w dru 
l 
| 
| 


a aa w | m a MA wn iWA 


ne E: 


Trawa miodowa 


(Holcus lanatus) 3 


A własnego zbioru z obszaru dworskiego Boró: & 
€ wma. nas enie świeże i pewne na grunta $ 
ŃĄ suche lub mokre, zupełnie liche, na pastwiska £ 
$$ wyborna roślina, raz zasiana trwa kilka lat. $ 
Jeden korzec wraz z workiem kosztuje $ 
A zł. w. dż. przy zakapnie naraz 16 kor- 
«y dodje się korzee bezpłatnie; na wagę § 


arni Narodowej (Manieckich) Lwów, Kopernika 9 
i w księgarniach 


Adresy 
wszystkich zawodów i krajów dla rozsyłania 
ofert celem nawiązania stosunków handlowych 
z gwarancyą porta do otrzymania w między- 
narodowym biurze adrasowem Jizsfa Rosen- 
zweiga i Synów, Wiedeń I, Bickerstrarse 3. 
Internal. Telefon 6155. Prospekta franco. 


Mieczsik Owanes Ohana, powieść, dawniej 
4 kor., cena 1 kor. 


Wszystkie powyższe książki razem, zamiast 

15 kor. wysłane zostaną za nadesłaniem $ 
kor. 56 hal. przekazem pocztowym. 

Ekspedycya Tygodnika Mód i Powieści, 
Lwów, Pasaż Hausmana. 


ysiewki: najlepszych 


herbat 1 kl. zł. 1.30 i 1.60 | c cy | żę = mienie | dj sia 
poleca handel herbaty i Kawy A J. DWSIAWICZ W Docnni. a 
adia aT em | A e Antoni Kafka 
Edmunda Riedla we LWOWIE. A === | (predtem A. Kd lowiek) 


SA yłtączne zast stwo. 4 R. 
> kę > we Lwowie, ul. Halieku % 
Znaczny zarobek 


ALL TĘ 
i przy małym wkładzie ka,itału, -weniuainie 150 (chok Katedry) a 
do 8000 K. i więcej, przez zakupienie liceneyi na | poleca na obecny sezon kapelusze i cylindry MAT 
prowincye, obwody i t. d. patentowanej prawie we | snego wyrobu w rajmodniejszych fusouach i KO 


Abadie" 


eae a T E E ET TTE 


= są powszechnie 
uznanie za najlersze ! 


Puliechika ALTENBURG SA. 


dla budowy maszyn, Eiektrot<- s Wszędzie do uabycia. ; | wszystkich eyw. krajach (Austr. petent Nr 3208) | rach po najtańszych oaz także kapeluszy i% 
chnmiki ii. re. } Dit i SiE spo fax ARKA lindry P. ©. Habiga, całkiem lekkie cylindry 
ag wii > adj Żur lą: Lwów Mickiewicza 2 i samo-tworzącej p dawni 9 zł., kavelu-ze w różny; h kolorach i o 5 zb 
Program bezpłatnie, — Komisarz rząd y , ; ML b Ę a at s jej 4 i p z ki Po. Gradi 
B F i Ś ODW a PALE e E o Z w której stworzyć możua w skrzyni lodowej lub j kapelusze „Looden" z fabryki A. Pich era w Gre 
= ZW a | wodnej w kilka chwilach 20 i więcej stopni ua oraz najtaniej kapelusze dla dzieci. 
Tureen namana neroni =E x TE w ] rzy każdej temperaturze, nawet w gorącej: wodzie, 1 i} zadani gea A 
Sprzedaż okołiernaściowa | a lód surowy (także lód do jedzenia). — żenie eratis A Panga 


f * mom mame: OT Zw w RENT" 1 


į Także do umieszczania przy aparatach piwnych. 


Garnitury młocarń parowych | Każda używana l downia da się przerobić bez wiel- DEZAL sze R 


F. Kornecki i Spółka 


ają 1 szt. 3 H Olayton & Shuttleworth kich kosztów na system patentowy. Obecnie jest AR 3 , 
R ala Ina JA ra „s 1 sates BT & Satrantz, á najlepszy czas do objęcia Wiadomości fachowe nie Soliday Szpsri dobrych 1 trwałych 
Najnowsze "os 4 sezon ie ? s ć H oma X A | potrzeboe Jako poboczny interes znakomity. M»szys do szycia i Rowerów 
w wielkim wyborze p> cenac Sat, aytoń & Shuttleworth, W Niemczech sprzedane zostaly spos«aby najlerszych marek 
senny naiiższych P | 1 szt. 6 1 w EE Wa aj i yat: nta w niektórych iiesncaeh i zastępstwach 150 Re > da tylko 48 K. kosztól 
aj SZĄ . 1 szt. 8 H Weg koleje państwowe, w *rótkim czasie przeszlo za 150.600 marek. ły" najnows'a. nejlepsza wysokoram 62'i 
a = SJ RZ PE Bliższe szczegóły pod DÐ. B. 688. Rudelf Meszna szycia Singera di OJ 
Ni a „. H_ £ i 1 szr. 8 I Clayton & Shuttleworth Mosse, Wiedeń. ZE AI gi A R 3 ine 
eC HAREA | tanio do odstąvienia. 2778), i przemysłu. Silna budowa noż 
1 Wwa : WVażne dia budujących! AERES T skrzynką i wszystkimi aparat. mi. 
nie cpuszeze, celem objęcia agencji jednego | Otto Rath z JĄC. . hb; sklepowa 150 K, u mnia 48 K. M* 


'na pierścieniowa luksusowo wykon*ę, 
z przyborami. Cena sklepowa 175 
u mnie 75 K. 
Następnie polecam niezrównanej dobroci 
Row ery 
od 156 IK. Używane doskonale ut” 
mane koło po 85, 90 i 10: K. piaci 
gumowe 8 d: 9 K Węże 5 K. Lata 
acetylienowe 4 do 5 K. Stojaki 3 K- MO 
py teleskopowe 2 K. Siodła angielski 
K. pedały 5 K. Pompy bożne 4 K 05 
metry 4 K. Zegary cyklowe 6 K. Lask g 
obsta unki uskutecznia się za nadestarigi 
10 K. zadatku reszta za zaliczką. * 


Pomiwo kartelu i podwyższenia cen cementu, | "E4 
sprzedajemy najlepszy cement portlandzki 
pe cenach zeszłorocznych 


z najstarszych domów b-nkowych dlè sprze- fabryka maszyn 
dawanis prawnie dozwolonych papierów pań- ge zg BR 
stwowych j losów ma spłaty ratalna się zgło- Miten X Decija s. 
sić. Najwyższe prowizye i zaliczki, ewent w ° 

stałe pensye. Uf-rty pod V. Z 8497. Ubogi Łazarz. 


przyjmuje Haeseustein & Vogler, Wien. 


= 


o 7 łoża boleści zwracam się do sere miłujących 
ROWER Y j Boga i bliźniego, a nieszezęśliwemu ojeu rodziny 
z najlepszych fa. | raczyły łaskawie przyjść z pomocą. Po 1 e-letniej 
bryk o oryginal- | pracy zawodowej od 8 lat obłożnie ebory adleżałem 
nych markach, | Cate ciało w ten sposób. iż tylko na łokciach wspar- 
z gwar. Bletn:ą. | ty w łóżku leżę, eo dla mnie jest okropną męczar- 
Sprzedaż takze i nią i poz: staję w okropnej nędzy. Również błagam 


ce na raty z 10 pre. | 9 łaskawe wyrobienie miejsca w którymkolwiek za- fabryczny kół i maszyn do szycia M. trl 
odwyżką. Wymiana używanych Bo AK; kładzie dla moich 2 synów 12 i 9-letuiego. hakin wiedeń IX., Berggasse 3. ratal 
NAGA 20 1 składzie. Warsztat mechaniczny. | Powyższą prośbę potwierd/a mga pro- z z A i cennik EA Duże R: 

a żądanie cenniki. Ceny nmiarkowane. Rzetelne į boszez ks. M. Goryl i urząd gminny w Ustrobny. 2 przyborów do rowerów bogato iilustrowane 
wykonanie naprawy tak rowerów jak i maszyn do | Składki, za które niewinne ne dziecięce war E Bracia Manā A toweów za nadesłaniem 60 hal. w znaczkach- 
szycia. — Poleca się łaskawym względom P. T | dzieami gorącą do Boga zanio:ą mod'itwę, upraszam | Skład wszelkich mat-rvałów badowlanych uliea | re pondenzya poiska. 
Publiczności S. WAGNER, mechanik, Lwów, | nadsyłać pod adresem: Łazarz Krężel Ustrobna | Sykstuska ). 23, telefon Nr. 605, magazyn ulica | Ei 

ul. Wałowa 51 (róg Pedwala). l p. Krosno. Działyńskich 1. 8, telefon Nr. 419. 


M drukarni Wł. Łozińskiego, ul. Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr. 527. (Zarządca Wł. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiatkowskich. 


